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* CENNIK ZA ZDROWIE 
* GDZIE JEST TA ULICA 
* LISTA LOMZYŃSKICH VIDEO-HITÓW 

, 43 (572) 27 PAŹDZIERNIKA 

OKLADKA: TERESA ADAMOWSKA 

KONTAłOY 

str. 4 
str. 5 
str. 6 
str. 10 
str. 13 

CENA 2500 ZL 

MARIA TOCKA 

Anioł 
drzemie 

nad 
Sulkami 

W Sulkach mieszka 
24 gospodarzy. 

Prawie każde po­
d wórze to murowany 
nom, murowana obora, 
d uźa stodoła. Za sto­
dołami rozciągają się 

pola. Przeważnie V i VI 
klasy. Sulkowscy naj­
częściej uprawiają żyto 

i ziemniaki. 

W Sulkach nie ma 
sklepu, kiosku. klubu, 
poczty, szkoły. Jest je­
den telefon . Dzieci uczą 
się w Naruszczkach, od­
dalonych o 3 kilometry. 
Do siedziby gminy w 
Miastkowie jest 8 kilo­
metrów. Tam też bę­

dzie się mieścił lokal 
wyborczy. 

Do wyborów pozo­
stało kilka dni. 
cel. na s h ' , 8-9 



AGITACJA 

W związku z ulotk>\ Wyborczą Akcji Katolickiej , na 
k tórej zna l azło s i ę zdan ie : "Uwaga: Twój głos będz i e 
ważny, gdy pos tawis z go przy j ednym nazwisku i na li ści e 
nr 17" , zgłosiło si ę sp o ro C zytelników. którzy pyta li. czy 
g los odda n y na inną l i s tę rzeczywiści e będz ie ni cważny. 

.J ak nas info rmuje pan Miłosz Wi lkanowicz z Kr'\iowego 
DlllI'a W y b o rczego w Warszawie, zdanie to j e::i t S pl'Zf'CZ ll P 

z p r a we m ( ł amie artykuł 88 Ordynacji Wyborczej ) . 
S twierd ził o n , że ulotka wprowadza w b łąd wyborców. 
ponieważ ich g los oddany na inną listę będzie również 
ważny. 

.. .J r\k g losow::\ć " ... t", 11 1' 1 . 

.., 1- 1,\:lh. !::lAMu n ZĄDOWY 

woj, ' w óoz t.wa r ozpoczyna k .. -
I('j ll ,,\ scsj~ W pi ąt l;! k :! ~ pai­
d7.ic l'n ika (godz. 10.00) w s n li 
k onfe l'en c yjnej Urzęd u W oj e­
w ó dzkiego . W pl'ogr o mie: bez­
r obo cie w w oj e w ó d z twie , ocena 
dz iR łaluości a dminist l'acj i rZ łldo­

w cj Ol'nz d e legAtn pC łllOn"locnika 

l' ządu d s. samorz ąd" t e l'yto ria l­
n ego i s nntego S ejmiku , z mia ny 
w skład z ie pre zydium (m .in . lI a 
s ku tek odwo łani f\ z funk cji d e­
legata przez maciel'Zys tą Radę, 

S t.auis l a wR Charubina z G " I\­
bow a), 

WBREW STANOWISKU 
EPISKOPATU POLSKI w ostat­
nią niedz i e l ę łomży.iskie kościo ły 

zostały wyko rzys tane do k a mpR­
uH wyb Ol'czcj , P o o d c zyt.aniu 
s t a nowis ka Epis kopnt.u , zachęca­
jącego wie rnyc h d o g l osow a n ia i 
s tłWHIIUUj oceu y prognunó w s ł. 8r­

tujących p artii , nie któ r z y ks i ę ża 

odczytywa li k o munika ty Wybo r­
c zej Akcji K a to lickiej i r ozdawali 
ulo tki reklamujące j ej l is tę, 

WIZ Y TY PRZEDWYDOR­
CZE: pl'ofesor A le k s a n d e r Lu­
CZ Ak , kalldydujqc y w UA!ołzym 

ok l'ęgu do S ejmu (PSL) spotk ł 

s i ę w Lomży z g r u pl\ żo łnie­
rzy, któ rzy w o kresie p owoj e n­
nym o dbywnli s ł u żbę wojskową 
w kopalniach , Z OfiA K u ratowskn , 
wicemarszałek S e n a t u (UniA D e ­
m o kratyc zua) i minis t e r budo w­
nictwa. Adam Głupi"l s ki (Po­
r o z umie nie Obywote ls ki e C e n ­
t l'um) s potk a li się z wybm'cami 
w Lomży, 

PRAWIE 100 MILIAIt-
DÓW DEFICYTU ,.w ypl'UCO­
wały" łO lll ży l'l ~kie pI' z eds i ębim'­

:; tWR w czasi ł! 8 mies i ęcy t ego 
I'o ku . R e cesja u ie tylko łomżyli­
s k ich fll'1n lunie j dz iwi w obec 
faktu , że aż dwie tI' zecic te­
gorocznyc h w yda tkó w inwesty­
c yjnyc h przeds iębiorstw (prRwie 
400 milial'dów) poszł o na z ukupy 
z importu . 
CIĘŻARÓWKĘ DARÓW 

(m,in, Sp l'Zę t do r e hubilitacji 
d la inwa lidó w , odzież) pl'ze ka­
zali m ieszkall.cy dUliskiej wy­
s py Lollaud za po~rednictwem 
H e nl'yki Waluc h -N isse n (dawnej 
mieszkanki C ie c hano w ca) Do­
mowi P o m o c y Społecznej w 

t!i KONTAłOV 

K O:f. m'u\c h. Zapowił\dana ko lejlll' 
p 0 1UOC nla szczególne znaczenie, 
b o D o m w Koz nl'zac h j es t w 
t .. a k c ie r oz budowy i p hmuje si~ 

stw o l'zenie talU miej sc dla p r z e­
sz ło 100 pod o p iecz nyc h , 

DEZPRECEDENSOWY U K ­
LAD znwnrlo LOlllźy lisk i (' 

Przed s iQbio )'s two nobó t Inży­

n ie r y j n y c h (wiosną s k o lllunnli ­
zownlle ) z wł adZ Ami miej s kimi 
Lomży, LPRI wykona uzbro j e uie 
fr agm e ntu ulic y S iko r s k iego za 
950 milio nów , u aj s zybciej j a k t o 
możliwe , R pie ni l\dze z kus y mi ej­
s kiej o trz y lll n d o pie l'o w mal' c u 
przyszłego r o ku , Minsto nie mus i 
dziQki t e mu brać k r edytu . 

ZESPOLY OPIEKI ZD R O ­
WOTNEJ wojc w ó dztw R prze ­
stały p łncić l'ac hunki z a prąd. 

gaz itp., zaniech a l y o p e ra­
c ji plAlł ownllych (odbYWAj" s i ę 

ty lko powypadkow e ). W Kol­
nie zRpowiadają się pnyml1sowe 
udo py p CI·son e lu. Do k Olk a roku 
zabl' llkuie ł omży,'ls ki ej s łużbi f' 

zd),owia 10 milia rdów, J eżeli pie­
niądze się uie znajdą, za leg ł o~ci 

zostO Il ł\ p l' z e niesion e u a p l'zysz ły 
r o k , 

CZESLAW LUSTYCH . 
przedwoj e nny nauc zyc ie l 10 111-

żYliskiego gimnazjutu i t,wol'cn 
tRjn ego nauc zania w o kresie oku­
pacji , u c zczo n y zos touie pIlHli'lt­
kową tabl icl\ , która z n ajdzie ~ i Q 

na IIł11rz e kl'elnatol'iulIl w Mnu­
thauscn , gd:de zginął. U I' Oc zys t,e 
poświQcenie tablic y (ufulldown­
n ej pue z u c z llió w i ic h rodz iców 
z ł omżYI'lskiego LO i micszkłui ­

c ó w miasta) odbyło się w u b ie ­
głym tygo dniu w ł O lll żyl'lskim 

licelItu , 
JUŻ 7 MILIARDÓW ( z ogó l­

n ej s umy l O) pożyczonych Zdzi­
s ławowi Wie l'ciszew s kie mu (w łn­
ścic iel firm a B ojnI' i Wis knr , 
któ1'y b .te m uciekł za g l'S­
nicę) odzyskał kredytodawca. 
Bank Gospodal'ki Żywnościowej 
w Lo m :iy, Pozostałe 3 milia1'dy 
bRuk ma nadzieję otrzymać po 
unieważnieniu aktu sprzedaży 

sz klarni i domu Zdzi!ołh\wa Wie l'­
ciszew s kiego, o co wystąp i ł d o 
sąd u . 

ZBIÓRKĘ ODZIEŻY I ZA­
BAWEK d la najllboższych dzieci 
pl'o wad z i Miejsk o-Gminuy 0 0111 

Kllllllry w G l'njc wic, 
.. LOMŻYŃSKIE TARGI J E­

S IENNE" . im pre z a mająca 1'1'0-
'lIować łOlnżyll skie pl'zeds i ~bio l'­
stwn, zakOlic zy lA s i ę w c w t Ol· f·k 
w UI'zQdzie \Voj e wód zkim, 0 1'­
gn lli zatoł'u lIli TaJ'S ó w by ły: W o ­
j e w ó dzki 0 0 111 Ku lt.ury , 0 0 111 
Inicj a ł.yw Lo kalnyc h i spó łka 

.. Uu ifAC ł, OI··· . Zg łos iło s i ę zale d ­
wie kilk u h andlo w ców, 

SEZON K U LTUIlAL N Y 
AnTYSTYCZNY zAinnllg Ol'o_ 
w a l w ubieg lym tygodniu Miej­
s ki D o m K lIl t 1ll'y - D o m Środo­
wis k TWÓ1'CZy c h w Lomży. 

POLI C JA LOMŻYŃS KA 
WYKRYLA pra wie dwie t.1'Z e<'i e 
pl'Z es tępstw pope łnionych w ł.yu l 

r o ku, Ś " cdn ia kl'ujowa wykl'ywa l­
n ość : niespe łna po łown, Drllg ie 
miej sce w krnjtl ma ł omżY li s ka 
p o li cja w wyk l'ywł\u i u groźnych 
krad z i cży l'ozbójnic zyc h , 

PO REMIS I E LKS LOMŻA 
W OSTRÓDZIE z Soko łowe lll 
0:0 i miuima luf'j pO I' oż ce Olim­
pii Za mb .. ó w w W a r szawie z 
lidel' llj ł\cynl HntnikiClI1 1 :2 , z a­
IIIbro wi l\uie są li R s ió d .nYlll uli ('j­

!'.I-c n w ~~b~~i ,t l'zeciej lig i. II L k.~ 
.. ocz ko IllzeJ . 

I W d z is iej szYlu 11111111' 1' 7,(' Złt-
IIlicsz c zulIly wybo l'cz e 1I1at.(·­
dA ły pro pagando w e opłaco ll c 
i z l'ed ugow a u c p l'zez pos zcze­
gólne sz taby wybol'cze . 

R e dnkcj a nic pou os i o dpo­
wi (!(hi a llł osci ZA ic h t.1·CŚĆ, 

LOT NA D ŁOMŻĄ 
.l a k k o lo rowo wyglądA L •• mż8 

z g óry. jak barwnie wij. · ~i ,· 
Nal'ew. jnk upol'ządkowRuH jr' 
ZAbudo wa Ini as ł.ł\ pl' z e kollali :- l 
w s zyscy ci. któ r zy w ubieg łą ni. 
dz ie l ę wzię li udział w 10 tAdl W I ' t 
Lornżł1:, zOl'gnllizowanyc h p rz. I 

.. Ail':~!l'ist" i l'edakcję .. KOli 
tukt.o w , 

Dla ni e któ .. y c h by ła ł.o p" 
d w ójn8 radość , bo lo t b} , 
za donno. Wyci~te z ty 
godllikn kupo ny 10~owa1i M I 
CHAL JAKUBCZAK (I. 4 
i NO RDERT SZCZĘSNY 
G) . a szczęśliwcami , k tÓ I ' 
•• wyciągnęli": ILONA A NOI! 
CHOWSKA, MARCIN 1) . 
JAR. JACEK KALINOWSi'. 
KAMIL KNOPKIEWICZ. J A 
CEK KORDAS, ANNA LAN­
GOWSKA . KRZYSZTOF M I­
LEWSKI , PIOTR MILEWSKI. 
MAR.CIN POLKOWSKI, NOIl.­
DERT SZ.CZĘSNY. TERESA 
TOMCZY NS KA i MICHAL 
ZAJĄC. 

Następne loty wiosną pl'Zy­
szłego l'okn . D o zobac z e ni R! 

ZNA;,. 
CZASU 

• Szrśdll ~z ł ollków sądu 
npc l:-\cyjuego POI'OZllłnienia 
C e ntrulll oskarży ło władze 
sw ej partii O narus zenie za­
sad d emokracji. Twierdzą 
oni . że w Krakowie ,.lista 
kandydatów na pos łów i se­
nat.orów zostHła narzu con a 
przez samego prezesa PC -
K aczyI.sk iego" . 

• . ~WiHra to świętość. Ze 
świQt.ości nie wolno robi ć 
sobie drabiny do władzy", 
powiedzial ks. prof. Józef 
Tischuer. 

• By ły pre mier Mieczy­
s ław F. Rakowski będzie 
od powiada ł przed Trybuna­
ł em Stanu za decyzję o li­
kwidacji Stoczni Gdaliskiej. 

• Zgromadzenie R edem­
ptorys tów, zakładające ka­
t.o li cką rozgłośnię ,.Rad io 
Maryja", zbudowa ło w To­
runiu b e z pozwolenia 50-
-lne tl'Owy luaszt. Zaprote­
stowali lu ieszkalicy, oba­
wiający s i ę prornieniowania 
e lektromagnetycznego. 

• B ezrobotnych j est o k. 2 
młn, wśród nich naj liczniej ­
,;zą grupę stanowią młodzi 
od 18 do 24 lat. 

• 100 mld z ł otych przeka­
za " o z budże tu Okręgowym 
Komisjom Wyborczym n a 
ol';.!;an i zacj ę wyborów. 

• Pudczas spotkania dy­
)'pktol'óW warszawskich 
ZOZ-ów u s talono, że szpi­
I a le będą przyjmować pa­
<".k ntó w tylko w przypad­
kac h zagrażających życiu. 

• Do P o lski przyjeżdża 
dwa razy więcej Niemców, 
" iż P olaków wyjeżdża do 
" if'lniec . 

• Prezes Katolickiego 
I\ " mit.e t u Pomocy Huma­
"i ta rnej " M o t e r " pobrał po 
3 mln z ł od 500 chęt­
l}ych ua wycieczkę do Ziemi 
Swiętej , która uigdy się 
nie odby ła. Poszkod owa­
uym zwrócono tyłko pa­
~zporty. Prezes zniknął. 
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INFORMUJE 
n ia Zasady ZlIIl a n w wysokm~cj 

:l ze • !Si lków rodzinnych i okresu ich 

za- zyzna wania by ły szero ko omó­

izą ione w prasie , rad iu i telewizji. 

s ta nowego roz porząd zenia mini­

se- , ra wynikaj ą taki e in ne ko nse­
) 11a 
:; _ wencje. Nie będzie przysłu gi -

ać zas i łek rodzinny na dzieci 

Ze współmałżonków w sy tu acj i, 

bić dy dziecko lub współmałżonek 

y", siąga dochody w wysokości 25 
,ze f roc. przeciętnego wynagrod ze-

pia z poprzedniego kwa rtalu (w 
zy-
Iz ie stopadzie jest to 424 500 zl ) . 

na- ie będ 'l ta kże wy pł acan e do-

li- atkowe zasiłki na dziecko, wy­

j ej. agające zwiększonego s poży­

Hll- da mięsa (do tychczas 50 p roc. 

ka- asiłku rodzinnego) . Obie t e 
d io 
To- miany obowiązuj 'I od l lis to-

GO- ada. 

.te- * * * 
ba- Wysokość skladki na ubezpie-

,nia czenie wypad kowe, cho robowe i 

c 2 
j ej ­
Id zi 

,ka­
ym 
na 

dy­
:ic h 
~ pi­
pa­
·ad -

nacierzYli ski e , wników wynosi 

v czwart.ym kwa rta.le t ego roku 

32 tys zl. T ermin plat nośc i 4 

aty uplywa 31 paźd z ie rnika . 

\ 

M IROSLAWA POPLA­
W S K l E G O , sekretarza 
Okręgowej Komisji Wybor­
czej w Ostrołęce , 

- Czy lIa podstawie zg ł o­

szonej liczby kandydatów 
11l OŻllR powiedzieć, że Lom­
żYliskie j es t szczegółn ie r oz­
politykowane? 

- Rozpoli ty kowane są obecnie 
w,"ystkie regiony. W Okręgowej 

Komisji Wy borczej nr 24, która 
obej muje wojewódz twa ciecha­
nows kie, ł om żYli s kie i ostro­
l ęckie, 24 komitety wyborcze 
zg los iły 207 kandydatów na po­
s łów , w ty m 77 z Łomży ńskiego . 

U prawnionych do głosowania w 
Łomży ńskiem j est ok. 242 ,5 tys. 
osób (w Ciechanowskiem ok. 
303,5 tys. , Ostrolęckiem - ok. 
282 tys. l , więc proporcje są 

podobne. Nie wszystkie jedn a k 
komi tety wy borcze miały swo­
ich p rzedstawicieli w wojewódz­
t wie łomżyńs kim , nie ma ich z 

Solid arn ości Pracy, Unii P oli­
t.y ki Realn ej , R uchu Demokra­
t."czno-Społecznego i Polskiej 
P" r t ii Przyjaciół Piwa . 

- C zy na skutek jakichś 

ni eprawidłowości li s ta kan­
dydatów na pos łów , zare­
j estrowa n ych 2 września, 

znaczn ie zmniejszyła siQ d o 
chwili obecnej ? 

- Odeszli ka ndydaci Part ii 
"X". W naszy m o k ręgu było 

ich pięci u oraz z Łomży Be­
ata J akubowska , kt.óra - jak si ę 

późn iej okazalo - nie ma bier­
nego p rawa wyborczegol po­
nieważ nie sko ńczy l a 21 la t . 
"Ma rtwych d usz" na lis t ach nie 
spotkal iśmy . 

- C zy by ły trudności z 
powoływaniem komisji wy­
borczych i t wor zen iem 10-
kałów wybor czych ? 

- Obwodo we ko misj e wybo r­
cze powoływane są przez w la.­

dze t erenowe, czy li przez Rad y 
gmin. Podobnie jest z tworze­
niem lokalów wyborczych. Naj­
części ej będ'l si ę o ne mieśc i ly 

w szkolach, kl ubacl\. Do tej 
pory nie miel iśmy żad n ych sy­
g nalów o jakich ś doda tkowych 
trud nościach , ani o żądan iach 

placowych dyrekto rów sz kól za 
wyn ajęci e na j eden dzień po­
mieszczeli na lokale wyborcze. 

- Dziękuję za rożmowę. 

J AGROLAS 
l , 

dża 
ów, 

Spółka Z o. o. ul. Żabia 4 ,1 8- 400 Łomża , te l. 2838, 4207, 4208, tlx 852643 -

d o 

.ego 
llla­

I p o 
hę t­
emi 
s ię 

'W 8-

pa-

ti
·· _-

= . -

POLECA: wyroby cukiernicze i napoje producentów 

krajowych i zagranicznych. 

NISKIE CENY, SZEROKI ASORTYMENT, PEŁNA OBSŁUGA 
KLIENTA. 

Wjazd do nowych pomieszczeń hurtowni od ul. Spokojnej . 
Polecamy jednocześn ie zakupy w naszych sklepach zlokalizowanych 

w Łomzy, PI. Story Rynek Hola Targowo loka l nr 7. 

w Grojewie ul. P iłsudskiego 4. 

Znajdziesz tam na pewno smakotyki dla siebie i swoich dzieG:i. 

ZAPRASZAMY 'l.YCZĄC SMACZNEGO 
Informacji udzie lamy i przyjmujemy zamów ienia pod nr te l. 42- 07. 42- 08 

(po zmianie za 2 tygodnie, 160-323) K-238 

NOWO OTWARTY SKLEP 
• 

"TEXSKOR" 

ZA PRASZA W godz. od 11.00 - 18.00 

POSIADAMY W SPRZEDAlY, 

• Kurtki skórzane damskie i męskie 

• Oryginalne torby damskie 

• Półbuty damskie i kozaki austriackiej firmy AFIS 

• Kozaki męskie firmy ·SALAMANDER" 

ŚRODKI DO PIELĘGNACJI I KONSERWACJI SKÓRY I ZAMSZU 

NIEMIECKIEJ FIRMY "EH O" 

JAK 
GLOSOWAĆ 

• W lokalu wyborczym kaid y 

ot ,'zyme dwie kftl'ly do glo80WtLnie : 

kt,,·t\! oz; kandydfthmi do Sejmu i do 

5·'nat.u, 
• K8I'ł.& z kandyd6tami do 

Sejmu będzie binla i będzie mia ła 

rOl'mat bl'oszul'y. Dodatkowo kftżdy 

ol'''ZyI1lA otiobn1\ kOI,t.ę ze spisem 

I"' ';C I, 
• Jeżeli b~dzie~z glosowa ł na 

ko nkl'ł:ltncgo kondyd",te do Sej m u 

jPdnoc'Z('śni<> udzielisz poparcia par­

Lii , kt,ó ,'n go wystl'Wil\. W h"osz uJ'ze 

z lisi nmi kondydatów należy ods'Zu­

keć owego knndydata i. w kl'alce 

p '''''y j ego łl8'l:wisku postawi.t znak 

"x" , 
• J eż!? li nie masz konkretnego 

kł'llldydale. fi, wiesz tlEl jaką pfu,tię 

chcesz glo8owa.t. nA.Jeiy odszuka.t w 

bl'OS7.Uł-Ze listę tej partii i postA­

wić znak "x" przy któt'ymkolw iek 

kandyd6c ic. 
• W wyborach do Sejmu moina 

g IOSOW8.t tylko n8 jedną partię! J e­

śli pOSl81Ni~z zn""k "x" łHl kilku 

li s l6r l" g los b,;"dzie niewainy, Twój 

glos ol.t-zyll'la piel'wszy od góry z 

zuzl1oczollych kandydoŁ61N, 

• KOI't8 do g losowania na kan­

dydatów do Senatu będzie kre­

Ill0WO . 
• Kondydnci do Senntu wszys t­

ki c h pł\rł.ii z województwa będq na 

niej ulllipsz('zeni W kolejności alra­

bcotyczncoj, 
• Wojewódzl wo ł omży ńskie bę­

dzie ,'ep l'co'Z('lllowttć dwóch senato­

nlw , N81eży postawi.t złłak .. x" pn:y 

dwu n8zwiskoch kandydatów róż.. 

nych pArlii, 
• Jeicoli zO:itanie wskazane ty lko 

j. -dno n azwi"ko , glos również będzie 

W,,"~łły , Jeicli więcej niż dWA - ~lo8 

'/o::o1.8l1io unieważniony, 

PRZEDSIĘBIORSTWO 

PRZEMYSLU 

SPOZYWCZEGO 

wtomzy. 

ul. Poznańska 121, 

ZATRUDNI: 

• informatyków -
wymagane 
wykształcenie w'fl.sze 
o kierunku 
informatycznym + staz. 

• elektroników -
wymagane 
wykształcenie wyzsze 
lub średnie o kierunku 
elektronicznym + staz. 

INFORMACJI UDZiElA, Dziol 

Obsługi Adminislracyjnej 

leI. 24-51 wew. 246. 

ADRES, 18-400 Łomzo. 

Al. Legionów 125 

(wejście od 

ul. Piłsudskiego 

obok "Bloszoko") 
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- Zgodnie z poleceniem wo­
jewody - mówi komisarz " N a­
rwi" Józef M aci ąga - musimy 
do 31 pażdziern i ka przygoto­
wać program naprawy. Zdaję 
sobe sprawę, że pracownicy 
i ludzie w mieśc ie chcieli by 
usłyszeć i n formację , że LZPB 
będą istniały . Ponieważ wszy­
stko jest w fazie projek tów, 
nie mogę pochopnymi obiet­
nicami rozbudzać nadmiernych 
nadziei. W tej chwili przy­
gotowujemy szczegółową a na­
lizę "ekonomiczn ą, bierzemy pod 
uwagę różne formy przeksz ta ł­
ceń w lsnościowych. Wopraco­
wan iu programu naprawczego 
zaangażowani są nowi lud zie, 
którzy pracują nad inną , ni ż 
dotych czas, organi zacją pracy i 
zbytu, poszukują nowych ryn­
ków zbytu. 

Zabiegi nowych lud zi (choć 
n ie do końca - komisarz Józef 
Maciąga nie tak dawno pe ł­
n i ł w "Narwi" fun kcję zastępcy 
dyrektora) zbieg ły się , na szczę­
ście, z "owocowaniem" wcze­
śniejszych przedsięwz ięć Za kła­
dów. 

Poprzednie kierownic two, 
prawie tuż przed odwołaniem , 
zdo l ało doprowadzić do ko n­
traktu na produkcję i sp rze­
daż 100 tys. metrów drelichu 
dla lirmy "Sollix" . J est on o 
tyle korzys tny, że kupiec zo­
bowiązał się dostarczyć przę­
dzę, zdradzał zainteresowani e 
znacz nie większą ilosci ą dre­
lichu o raz możliwoscią szycia 
z niej bez posredn io w LZPB 
ubra li roboczych . Znacz nie sze r­
szą o fertę asortymentową pod­
ję ła austriacka spółka "Sin n": 
kupi 700 tys. metrów t.ka­
niny pościelowej, kosz ulowej i 
inn ejj zai nteresowana j est syste­
matyczny mi dostawami przez 
n ajb ljższe pięć la t . Ponadto do 
Zakład ów wkrótce powinny za­
cząć spływać pieniąd ze za sprze­
da ne wcześniej oko ło 600 tys. 
metrów płótna. 

- W ciągu ostatniego roku 
zmniejszy l iśmy zatrudni enie z 
2300 osó b do 1560 - mówi 
dyrektor , Tadeusz Pałęga. -
Stworzyusmy sieć sklepów za­
kładowych , uru chomilislllY szy­
cie pościel i. W ostatnim o kresie, 
mimo załamania się eksportu na 
wschód , który by ł do tąd naszy lll 
głównym odbiorcą, s przedawa­
l iśmy za grarucę oko ło 30 proc. 
prod ukcji . 

Kilka miesięcy temu "N a­
rew" nawiązała wspó l pracę z 
austriacką fi rmą ko nsu lti ngową 
"Agic", która op racowała pla n 
strategiczny d ziałalnosci przed­
siębiorstwa oraz koncepcję prze­
kształcenia w jednoosobową 
spółkę skarbu palistwa. P ro­
jekt trafi i do Ministers twa Prze­
kształceń Wł asnościowych. Po­
nad dwa miesiące sprawa wa­
h ała się od "tak" do "n ie" , 
aż upad ła, gdyż ministerstwo 

~ KONTAłOV 

W połowie sie rpnia ba nk zawiesił d alsze kI.edy to­
wanie i zaczął nali czać " karne" odsetki. Zadłużenie 
przekroczyło 60 mld z łotych . W tej sytuacji wojewo da 
J erzy Brzezi,'lski , któr y j eszcze przed oficj a lnym po­
wołaniem n a stan owisko u silnie zabiegał o ratowanie 
" Narwi", mia ł p od kon iec września do wy b oru d wa 
posunięcia: likwidację lub w prowa d zenie zarządu ko­
misarycznego. Likwidacj a oznacza ła natychmiastową 
śmierć zakładu. Zarząd komisaryczny dawał nadzieję 
n a podźwignięcie . Wybra ł nadzieję . 

wy zło właśni e z koncepcją 
wszechnej prywatyzacj i. 

- P rojekt "Agic" negat 
nie ocenila Agencja Roz \\" 
Przemysłu. Wcześn i ej Agen 
no ila n azwę Funduszu Zrn 
StrukturaJnych. Właśn ie F 
dusz miał wielką ochotę 
podjęcie się o pracowania n 
biznes-planu - ujawnia dyr 
tor Pałęga . - Nie z lecili śmy 
tego zadania. Może był 1.0 bl ą 
W każdym razie nasza kone 
cj a półki s karb u państwa 
tzw. niespokojny m kapitali, 
j a ko cz łonkiem rady nadz 
czej nie była chyba taka zl 
skoro teraz ministerstwo lanslI 
j ą jako chyba dobrą i Swe 

Komisarz 
\V 

"Narwi" 

ZASADA DOMINA 
Upadek Łomżyńskich Zakładów Przemysłu Ba­

wełnianego "Nar ew" spowodowałby nie tylko po­
większenie r zeszy bezr obotnych o 1600 ludzi. W 

tym akurat przypadku szczególn ie drastycznie za­

dz iałałaby zasada domina, w k tól'ym zbUl.zenie 

j ednego klocka powoduje rozsypkę ca łej składanki , 
Likwidacja "N arwi " g rozi: 

• upa dkiem Fabr y ki Mebli , k tóra kor zysta z 
kot łowni ŁZPB , 

• wyłączeniem z ogrzewania osiedla domków 

j ednor odzinnych or az 5 b loków (4 " Na rwi" i 

1 Fabry ki M ebli ), p l'zych o dni, apteki i przed­
szkola; budowa sieci i węzła ciepłowniczego 
kosz towałaby 2 mld zł , 

• zmniej szeniem wpływów budżetowych miasta 
o 5 mld z łotych, 

• zmniej szeniem wpływów ZU S-u o kilkanaście 
miliardów z łotych, 

• ob ciążenie budżetu olbrzymimi kosztami 
uh·zy mywania p ustych h a l i biurowca, 

• WZl"os t em opłat za wodę w Łomży. 

autorstwa. 
Były dyrektor tw ierd zi, 

u aj większy błąd , jaki moż 

11111 przypisać, to zwleka ' 
ze zwolnieniami grupowymi d 
lipca tego roku . "Narew" mial 
jednak poważny kontrakt 
" Biełpo') i wydawało się, że lu 
dzi nie trzeba si ę będ zie pozb) 
wać. A dostosowanie zakladu 
który j eszcze nied awno otrz)" 
mywal reglamentowaną prz~ 
d zę, do wymogów gospodar~ 
rynkowej wymaga czasu. 

- Po raz pierwszy od p 
nad roku , po zm iani e woj~ 
wody, organ założyciel s ki na 
prawdę zai nteresował si ę losem 
" Bawe ł n y" - mówi ~1ari a Ko­
nopka, dyrektor P a,is twowego 
Banku I, redytowego w Łom ż.y, 
g łów n ego wierzyciela "Narwi". 
- Bankowi absolutni e nie z aJeży 
na niszczeniu kli enta zwłaszcza, 
gdy oprócz wlasn ego in teresu 
j est szansa na uratowani e in­
teresu społecz nego. Jeżeli pro­
gram I opracowany przez Za­
rząd Ko misarycz ny będzie d a­
wał n adzieję na wyjście przed­
sięb iOl·stwa z kryzysu , jeśu stać 
go będzie na sp ł atę bieżą­
cych odsetek, będzie możliwość 
przywróceni a kredytowania na 
normalnych zasadach, a nawet 

zbo nifikowani a kar nych odsetek, 
które naliczane są od 15 sierp­
ni a. 

Postawa banku za1eżna jest 
nie ty łko od samych działali 
naprawczych w " Narwi". Także 
od zachowania si ę innych wie­
rzycieu . 

- IV przy pad ku stwierdzeni a, 
że Zakłady m aj ą szan sę 'Hato­
wać się przed u pad kiem wszyscy 
powinni solida rn ie powstrzymać 
s i ę ze ściągan iem przez pewien 
czas swych należn ości. 

Dyrektor I(onopka zapewni a , 
że bank chce "NarwP' pomóc. 
Wcal e nie z pobudek charyta­
tywnych, lecz czystej ka lkul acji : 
silny, duży kl ient. , jakim może 
być LZPB, to w przyszłości dla 
banku znako mity inte res. 

- Gdyby w lutym tak kon­
kretnie zach ował się organ zalo­
życie l s ki sy tuacja " Baweł ny" _ 
uważa - by laby zupełnie inlla. 

(T) 
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W teczce, z łożonej w 
Okręgowej Komisji Wybor­
czej w Ostro łęce. widnieją 
dwa różne podpisy Beaty 
J. Ten , p od zgodą n a kan­
dydowanie, j est s t a r a nnie 
wykaligrafowany. Ten , p od 
oświadczenienI , z łożonym w 
obecności sędziego , zam a­
szysty. 

Bieg ły gra fo log w yd a opi­
n ię o ich autentyczności. 
Prokuratura R ej on owa w 
Ostro ł ęce wszczę ł a postę­
p owa nie w sp rawie sfa ł szo­
wania podpisów na li ście 
Połskiego Związku Zach od­
niego (ugrupowania, k tór e 
zblokowa ło swą listę z K on­
federacją P olski Niepodłe­
głej ) . 

U rodzinowa agitka 

Dz i ałacze KP N nieoczekiwa­
nie odegrali z naczącą rol ę w ży­
ciu dwudziestoletniej Beaty J. z 
Łomży. Dz ię ki nim cał a Pąl ska 
dowiedzia,ł a s i ę za poś red nic­
twem telewizji o jej is tn ie niu. 

Pierwszy raz zetknę l a się z 
KPN rok temu , na urodzinach 
brata. Do roz bawionego t,owa­
rzystwa dołączy ł cz łon ek I( on­
fede racji. W trakcie roz mowy 
zaczął n am awiać do ws t.ąpienia 
w szeregi KP N. 

- Wyj aśn ił krót ko, co to 
jest KP N, że walczy ze z łem . 
Wszyscy wype ł niliśmy dekla ra­
cje cz łon kowsk ie - mówi B eat. a. 

Po ro ku Ko nfede raci przy­
pomnieli sobie o dzie wczy nie. 
W przesyłce pocztowej dost ala 
legitymację z dołączonym i prze­
prosin ami za zwłokę . Wyjaśnili , 
że do organ izacj i wstępuje ta k 
wielu cz łonków , że nie n ad ążają 
ze "sprawdzanie m" danych o 
każdym z nich . Póż niej kil ka­
krotnie dzwoni l telefo n w mie­
szkaniu Beaty. 

- Dzwon iąca osoba nie przed­
stawiała s ię. Pytał a tylko o 
Beatę. Czasami wyj aśniał a, że 
zapraszają córkę na spotkan ie. 
Odpowiadał am , że nigdzie nie 
będzie ch od z i ł a - mów i mat ka, 
I( rysty na J . 

Beata nigdy nie posz la na ze­
bran ie organi zacji. Zdecydowa ł a 
się odd ać legityrnacj ~ . Ch c i ała 
skorzystać z 11 przej mości ko­
l eż anki , kt.óra miała ko ntak ty 
z konfedera ta mi. Nie zd ąży l a 
przed wakacj a mi, póż niej c i ąg le 
coś wypad ało. 

N iespodzia nka 

26 września "Ko nt. akty" wy­
dru kowały l i s tę kandydatów do 
parlam e ntu z woje wództ.wa ł O I11 -
ży tis ki ego. N a l iśc i e Polskiego 
Związ k u Zachod niego, na pi ą­
ty m miejscu, przeczy tał a: "Be­
ata J. , lat 24, pielęg niarka. 
Lomża". 

- To by ł szok. Nie wierzy­
lam koleżankom w pracy, kiedy 
zaczęły s i ę d o pytywać, d laczego 
ukrywałam fa kt , że kandyd uj~. 
O wszystki m dowiedz i ał a.m się z 
gazety. Nigd y żad nej zgody nie 
podp isywa.łam - twierd zi Beata. 

W te n sam sposób o przy­
szlej karierze poli tycz nej có rki 
dowiedziala si ę Krys tyna K .: -
Rano, w czwar t.e k, znajo me za­
częły mi gratulować, że Beat a 
kandyd uje. Przeczytalam l i s tę i 
zastanawiał am s ię, czy jest je­
szcze inna osoba o ty m samym 
nazwisku . 

Po roz mowie z córką palis two 
J . postanowili s prawd z ić adres 

kandydatki l . Bitlrze Wybor­
czy m w Ostrołęce . Wszyst ko 
się zgadzało . O prócz wy rażen ia 
zgody i wieku . 

W Okręgowej Komisj i Wy­
borczej w Ost~ołęce j u ż od cz te­
rech tygod ni l eżał a lista ka ndy­
datów z Lomży t't s ki ego . Wś ród 
nich zgoda napisana na maszy­
nie i pod pisana ręcz nj e: "Ja, 
Beata J ., lal, 24, p iel ęgn iarka, 
zam. Lomża, wyrażam zgod ę na 
ka ndydowa nie z listy Polskiego 
Związ ku Zachodni ego w Okręgu 
Wyborczym nr 24" . 

My nie ma my obo­
wi ązku sprawdzani a wierzytel­
ności podpisów kandydatów -
t.w ie rdzą pracownice Biura VI/y­
borczego. - Od powiedzial nym 
za dostarczenie dokume ntów 
jest pełnomocn ik listy. 

- Kiedy dowiedzieli ' my się, 
że w wybo ry zamieszana jest 
córka, natychmi ast zdecydowa­
liśmy się na wyj aś ll i enie nie­
po r0711m ie nl a - mówi J\r\'s t,\'na 

J . - Pierwszy m krokie m mo­
jego męża by ło telefonicz ne po­
wiado mie nie B iu ra, że cór ka 
nie ma li kOJiczonych 21 lai , 
więc nie m a prawa kandydować. 
Drugą sprawą by ła rozmowa z 
KPN-em. 

Ojciec Beaty uprzed zil dzia­
ł aczy Konfederacji o swojej wi­
zycie. Wiedział o niej również 
szef lomżyńskiego oddział u Je­
rzy Wnorows ki , ale "chwilowo 
by ł nieo becny" . Pan J . wraz z 
cór ką odwiedzili bi uro KP N- u 
przy ul. Poz natis kiej . Beala od­
dał a legitymację i oświadczy ł a, 
że nie godziła s i ę na ka ndydo­
wanie. 

Tego samego dni a w ł omży ń­
skim Biurze Wyborczy m Beata 
J. n a.p isa ła "Oświ adczen ie, że 
nie pod pi sałam żadnego oświad­
czenia dotyczącego zgody na 
ka ndydowanie na posł a Rze­
czy pospolitej Polskiej . Jedno­
cześn i e powiada miam , że nie 
uko llczy ł arn 2 1 lat." 

JOANNA GOSPODARCZYK 

Kandydat 
z 

łapanki 

Oświadczenie n apisała je­
szcze raz w obecn ości sęd ziego, 
ponieważ pierwszy egzemplarz 
zaw ieru szy ł si ę w przepastnych 
biu rkach Sądu . Razem z tym 
pisme m wysłano do Ostro łęki 
do knm ent poświadczając, że Be­
a t.a kOliezy 21 la t 27 listopada 
tego roku. 

Zdziwienie partyjne 

Pierwszą reakcją KP N na 
oświadczenie ni edosz lej po-

ł anki by ła odpowied ź Macieja 
Krogu lskiego, Krajowego Pel­
nomocnika Polskiego Związ k u 
Zachodniego. Napisa ł do Biura 
w Ostro lęce "Uprzejmie proszę 
o skreślen ie z lis t kandydatów 
w związku z Jej niepelnolet­
niośc i ą. Da ne, które podaliśmy 
do p rotoko ł u rejest.racji okręgo­
wej lis t.y ka ndyd atów na poslów 
został y wz i ęt.e z ankietYl którą 
sama wypełni ł a. Za błąd prze­
praszamy" . 

Pelnomocnik okręgowej listy, 
Jacek Prusiński, w zaintereso­
wan iu dzie nnikarzy tą spra\ .... ·ą 
widzi kolej ny atak na Kon­
fed erację : - Wszystko polega 
na ż l e podanej dacie urodze­
lIia . Ta pani , zdaje się, urodziła 
się 5 li s topada, tuż po wybo­
rach SkOllcZY 21 lat. ic nie 
,,'ie m o kandydatach, wszystko 
by ło robione w pośpiechu , li­
sly rejesl rowaliśmy przed pól­
nocą· 

Z lis ty Polskiego Związku 
Zachod niego startują w łom­
ży llsk i em również Janusz Dą­
browski , Danuta Tyszko i Anna 
Ziółkowska . 

Janusz Dąbrowski twierd zi, 
że nic ni e wie o swojej kon­
kure ntce. Związany jest ze sto­
warz)'sze uie m "Zapora", l u ź no 
związanym z KPN . 

Danutę Tysz ko ł ączy z ideami 
Pols kiego Związku Zachodniego 
miejsce urod zenia: E l b l ąg. Tak 
sądzi j ej mąż dodając, że dzia­
łacze KPN sami trafili do żon\,. 
Pani Tyszko nie jest członkieill 
EPN. 

Najwięcej do powiedzenia 
miał a An na Ziółkowska z \ Var­
~i'awy . 

- ~l y nie robiliśmy ł apank i 
na kandydatów . Pani J . sama 
nie wie,' co podpis uje. Gazety 
ciąg le rob ią na nas n agonkę, bo 
jes teśmy związan i z KPN-em. 
Pomy ł ka z wiekiem kandydatki 
wynikała z niewyrai nej daty w 
ankieci e. Zreszt.ą w Łomży śro­
dowisko jesl bardzo sk łócone. 
W ielu kandydatów pocz uł o się 
j u ż pos łami , n apu szczają na 
sieb ie. S łyszałam , że d z i ał acze 
WAK-u i księża mówią pa­
rafianom l że dr Prus ills ki to 
mord e rca o splamionych k rwią 
r~ kach . J eśli ta k, to niech ci 
ludzie idą g łosować na SdRP, 
jak bawią s ię w tak pod le insy­
nuacje. 

Szef ł omżY li sk iego KPN-u, 
który mógł wyjaśnić sp rawę Be­
a ty, nie przyszedł dwukrotnie na 
um ówio ne s po tka nie w "Kon­
taktach". T rzeciego dni a usł y­
szala m: ., Nie spotka my si ę . Wy 
nas o pluwacie . Do widzeni a." 
T rzas k odkł ad an ej s ł uch awki . 

Spra wa prawdopodo bnie 
z najd zie swój epilog w sądzie, 
N a wniose k Komisji Okręgowej 
w Ostro łęce sp rawą zaję ł a się 
P ro kuratu ra Rejo nowa. 

Jej uj awn ienie d z iał acze KP N 
trak t uj ą ja.ko a ta k na partię. 

Oeata boi się a ta ku na siebi e 
i rodzin ę . 

KONTAłOY 
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LES ZEK ANDRZEJ 
KONOPKA (1. 36) Rodowity 
łom,Żanin. Absolwent \tVydziału 
Budown.icLwa Politechniki Bia ło­
stockiej. Po ukończeniu studiów, 
jako inżynier budowy, nadzoro­
wał budowę mleczarni w Grajewie, 
Fadomu i piekarnj w Lomży. 

Od 1984 roku pracuje w Lom­
żYl1slci ej Spółdzie lni Mieszkaniowej 
l1a stanowisku kierownika ds. eks­
ploatacji . Nigdy nie należał do 
zaclnej partii polit.ycznej. (Od 1980 
roku związany z ruchem społecz­
nym PAX) . 

- Zdecydowałem się kandydo­
wać do Sej mu , ponieważ nie mogę 
spokojnie i biernie patrzeć, jak gos­
podarka naszego kraj u chyli się ku 
upadkowi , jak w błyskawicznym 
t empi e rośnie bezrobocie j ubożej e 
część społeczeństwa , jak sze r'z,ą s i ę 
a fery i korupcja. 

A tymczasem ludzie będący \I 

władzy zanliast podejmować d zia­
ł ania zapobiegające Lym negaty \\'­
nym zjawiskom , niejednokrot.nir 
przedkładają jakieś part.ykularne 
inl.eresy. osobiste rozgz'ywki perso­
nalne nad dobl'O spo łeczne, nad 
dobro Państwa. 

Jako pracownik Spółdz ie lni 
Mieszkaniowej rozum.iem problemy 
mieszkańców , jak i Spółdzie lni 
l.w iązane ze spłatą zbyt wyso­
kich kredytów mieszkaniowych, a 
zwłaszcza odsetek od n..i ch . 

Uwaiam , ie naleiałoby wprowa­
dzić w prawie bankowym zmiany 
dotyczące uregulowania Lych pl'O­

bleJnów w sposób logiczny: z j ed nej 
st rony korzystny dla mieszkallców , 
z dnlgiej strony realny do wykona­
nia przez rząd , 

Sądzę także, i e naleiy wprowa­
dzić zmiany w polityce zagranicz­
nej n aszego pallstwa. Rząd winien 
pert.raktować z innymi państwami 
w sprawach gospodarczych, jak i 
polit.yc7Jlych w sp osób logiczny i 
niedoktryne rski , Nie możemy jako 
kraj wolny i d emokratyczny uzalei­
n..i ać się od innych Io'ajów. Ponadto 
takje uzaleinien..i e wpływa ujemnie 
zarówno na rozwój rolnictwa, jak i 
rodzimego przemysłu. 

\V kontekście pogarszającej się 
sytuacj i n aj uboższych warstw lud­
ności , a szczególnie emerytów i 
rencistów , dla których brak j es t 
rzekomo środków pieniężnych, za­
skakuje fakt rozpoczęcia budowy 
n.iedaJeko - bo w Łomiy - budynku 
ZUS-u i PKO. 

Chrześcijańska Dem okracja 
(Chadecja) nie mi ała jeszcze m O-l­
liwości wykazania się w Polsce. 

C hadecja doprowadziła do roz­
kwitu tak..i ch państw j ak Belgia. 
Holandia, Włochy, czy Niemcy. 

Dajmy jej zatem szansę. G ło­
sujmy na Chrześcijaliską Demo­
krację· 

Lista nr 7. 

Szpalta opłacona przez Sztab 
Wyborczy Chrześcijańskiej Demo­
kracji. 

~ KONTAK1V 

I WSCHODNIA NUTA 
Ele n d 'P l'o ko p ie lI ko . piani­

stka z Ta tarii . j u ż d ru gi 
rok na li c za m 1lzy ki l omżyIi ­

s kie dzieci. Zdecydował o t y m 
przypade k : w czasie ożywio­

n ej wspó ł pracy łomżY li sko­

-tatarskiej do K azania poj e­
c h a ł a z gościnnYln i występami 

LO lll żY I'tska O r kies tra K a m e­
l'aln a pracown icy szkoły 

mllzycz n ej . W t o w a rzys kiej 
r o zm o wie w gronie Inuzy­
ków ktoś zd radził . że szko ła 

w Lomźy nie m a pia n isty. 
Ele n a była wcześu iej a korn­
pauiator ką w Aka d e Inii Mu­
zyc zn ej w K azaniu i n a u czy­
cielką g r y n a ins tr ume ntach 
kla wiszow yc h w Liceunl Mu­
zycz n y m w K a ukazie . Zde-

cydowa ła s ię na w yjazd d o 
P olski. 

Przyjec h a ła l'flZe nl z mę­

żelU , klal'necist~ i maletlką 

Kse nią - w u bieg ły.n l"oku . 
Dziś świetnie m ówi p o p ols ku . 
a w środowis ku muzyczny m 
u c h o d zi za specjalistę . 

- Choć j es t e ln clld zoz ieJnk~ 

nikt nie tra k t uje mnie inaczej. 
a ni tym b ard ziej gor zej . Nie 
cz uję s ię tu o b co i Jnam ju ż 
pt,zyja ció l . 

Swoic h u c znió w Ele n a d zie li 
n a tl'Zy g l'Upy: b a l'd za zdolni 
rnuzycz nie, zd olni i zdolni d o 
czegoś innego. Zajęcia z tylni 
pie rwszymi dają n ajwiększą 

satysfakcję . 

W u biegłynl r o ku sz ko ln y m 

Szko ła Muzyczna w Lomży zo­
sta ła ocenio n a b a rd zo w ysoko . 
Z występujących lI a pl"eZen­
t acji środowisk muzyc znyc h 
u cznió w , j e d e n j est już s tu­
d e ute rn Aka d e tuii Muzycznej 
w W a I"szawie, d rug i t ego l'ocZ­
nym dyplo Jlla nte m . Wyróż­

niła się też wó wczas j ej uczeu­
nica Edytn Sanie wska. W li­
s t opad zie weźmie ud z iał w 
ko nkurs ie im . P ad e rews kiego. 

- Zdecydowałam s ię jechać 

z Edytą n a t e ll kOllkul's -
m ó wi pia nist ka - by pokazać. 
że I'ównle z w rna łyc h nl ia· 
s t ach , t a kic h j a k LOlnż a, też 

nie b r a kuje zd o ln yc h. dzieci. 
Ele n a zadomowiła się w 

P o lsce, oł. l·zyma la pozwole nie 
na pobyt staly. 

- P o d o ba mi się tu ba rd zo ­
zwie rza się. - J est m i dobrze. 
a le ojczyz nę m n ~ ię jedną i 
tęsknię do niej . ( M ) 

I\ ied)' planuje s i ę wybudo­
wać dom bez zgody a rchi tekta 
trzeba od łożyć kil ka milionów 
na grzywny i kary. J eśli ma 
s ię niezbędną sumę, nikt nie 
przeszkodzi w budowie. Co­
ra.z częśc i ej pracownicy nadzo ru 
budowlanego z U rzędu Rejo­
nowego w Łomży i U rzędu 
Miejskiego wysłuchują szcze­
rych wyznań : mam pieniądze 
na karę, nic mi nie zrobicie! 
- W takiej sytuacji jesteśmy 
bezsilni . Krępują nas przepisy 
kodeksu cywilnego i bardzo ni­
skie grzywny - mówi Stan is ław 
Jankowski z Oddziału Urban i­
sty ki , Architektury i Nadzoru 
Budowlanego w Lomży. Man­
da ty w wysokości 300 tysięcy 
z ł i grzywny do miliona, to 
ś miech . 

DOMEK Z KANTÓW I 

Sa mowola budowlana w 
tom ży widoczna jest na każ­
dym kroku : koszmarne budki z 
pustaków, s tragany t.arasujące 
przejści a, wille-dziwol ągi . 

- Nie mam wpływu na ten 
s tan rzeczy - mówi Wojdech 
Pietrzak, a rchitekt miejski . -
Mogę jedynie zawiadamiać o sa­
mowoli policję budowlaną , czyli 
pracowników U rzęd u Rejono­
wego. Podział kompetencji spo­
wodowar, że egzekucją kar i 
dozorem zajmują się u rzędnicy 
administ racji rządowej. Wł adza 
samorządowa może tyłko opi­
niować i wskazywać naruszenia 
prawa. 

Od ki lku tygodni toczy s ię 
spór wokół drewnianego bu­
d)·nku , stawianego przy skrzy­
żowa.niu Al. Legionów z u1. 

Sikorskiego. Właścici e l dzia lki 
jest bezrobotny. Zwróci ł s i ę do 
U rzęd u liejskiego o wydanie 
zgody lIa drewniak , IV kl.órym 
będzie bar. Po otrzymaniu ne­
gatywnej odpowiedzi zaczął s ta­
wiać samowolnie. 

Od ległość od przysz łego 
baru do ogrodzeni a sąsiadu­
jącej stacji paliw wy nosi pół 
metra . Wed lug przepisów po­
win na być 50 metrów. Komenda 
Straży Pożarnej wydała nega­
tywn ą opi nię . Restauracja w 
tym miejscu, to beczka prochu. 
Dlatego nakazal iśmy roz biórkę 
- uzasadnia. 
Właściciel dz i ałki nie zgadza 

s i ę z zarzutami nadzoru budow­
lanego argumentując , że CPN 
planuje li kwidację stacji . P rze­
pychanki dokum entów trwają, a 
drewniana szopa j uż stoi. 

Czasem, kiedy nie ma ewi· 
dentnego zagrożenia życ ia ludz­
kiego, policja budowlana kapi­
tuluje. Wówczas Urząd Rejo­
nowy wydaje zgodę na użyt ko­
wanie. co w rzeczywistoći jest 
usan kcjonowaniem stanu fak­
tycznego. 

- Najważniejsze, żeby prze­
stalo s ię op ł acać ł amać prawo 
- Iwierdzi Wojciech Pietrzak. 
- Srodowisko a rcłti tektów pro-
ponuje, żeby przestrzeń uznać 
za st re fę chronion ą, tak jak. 
na przy kład , przyrodę . Obe-

I CENNIK ZA ZDROWIE 
Ost a tnie cięcia budże-

t o we spowodowa ły wpro w a dze­
nie opłat za nie któ l'e uslu~i 
i zabiegi m edy czn e . ObowiąZUją 
wszystkich : zar ó wno ube zpieczo­
nych j a k i nie ubez pieczo nych. 
Cennik opłat przygotowa ło Mi. 
u ister s two Zdro w ia. Za co bę­
dzie my p ł acić? O szczegó łowe in­
fOl'macj e popl'os ili śmy H enryka 
P e rkow s k iego, dyrekto ra Woje­
w ódz kiego S zpita la Ze spo lo n e g o 
w Lomźy : 

- Przed e w szys tkim za b a­
d a uia k o n t rolne i okresowe, zle­
cane pl' zez ~aklady pracy oraz 
za kontrolę s tanu zdr owia , wy-

maganą przez pra cownikó w Zł\­
gl·anic znych . 

p ł stne będą zabiegi ginek o lo­
g iczn e . Usunięcie ciąży kosz t o ­
wać będzie 360 tys., a włożenie 
wkładki d o m a ciczn ej (zahieg an­
tyko n cep cyjny) p o nad 100 t ys. 
Płacić t rze b a. będzie za ws zys t­
kie zabiegi upiększające i w szel­
kie bada nia la b o rato ryjne, które 
nie są zalecane prze z le k a rza. 

Do kas y s zpitala będą wpły­
wać pieniądze za dzierżawę ga­
bine t ó w i sprzętu m e dyc znego, 
będącego własnością państwo­
w ej służby zdro wia. D o tych CZAS 
opłaty były p rzeka zywa n e do 

e ll e nagminne ł amanie prawa 
można wytłumaczyć wz rostem 
cen działek budowlanych, ro­
sn ącymi potrzebami inwe~ tycyj­
ny mi i ch ęcią robienia szybkich 
interesów. Nie pomaga rów n ież 
w ściganiu " przestępców" bu­
dowłanych <ozd ział zad ań mię­
dzy samorządy, a ad minist ra­
cję rządow ą. Dawn iej nadzorem 
budowlanym nad Łomżą zaj­
mowało się pięć osób, teraz \'oT 

U rzędz i e Rejonowym jest ich 
dwie. 
Bezsilność architektów jest 

wszęd zie widoczna. Większość 
domów kOliezona jest wed ług 
"ulepszonych" p rzez majst rów 
projektów. W kraczanie na obcy 
teren, stawianie budy nków źle 
h armon iz ujących z otoczeniem, 
to powszechne grzec hy. Tak s ię 
dzieje, m.in . przy ul. Curie­
-Skłodowskiej w Łomży (na­
przeciw sz pitala), gdzie wla­
ściciel pa.wilon u zagarnął rów­
nież dla siebie chodnik. Jeśli 
rad ni miasta zgod zą się na to 
(chod nik jest własnością komu­
n aln ą), samowola będ z ie usank­
cjonowana. 

- P rzy kład z góry uczy ludzi 
ł aman i a ,.,głu pich ", bo niewy­
god nych praw. Dla tego lekce­
ważą przepisy, a sku t ki widać 
na naszych ulicach - podsumo­
wuje Stanisł aw J ankowski. 

(jog) 

centralnego budżetu minis t er i.a l­
nego. 

Szpital będz ie m6g ł s pl'zeda­
wać s woj e usługi (np. sprzedaż 
płynów infuzyjnych , c zy p race 
:!łz pitalnej b r y gady r e monto wej ) . 

Ze względu n a oszczędno­
ści pracownic y s łużby zdrowia 
będą dokładniej sprawdzać waż­
no!łć książeczek ubezpiecze nio­
wych . Legitymacja szko lna lub 
książeczka Zdl'owio d ziecka nie 
upoważniają d o k o rzystania 7-

bezp łatnej o pieki m e dyczn ej . 
D o pie r o p rzed s tawie nie aktua l­
n ej r odz innej ks iążeczki umoż­
liwia s k o rzys tanie z darmo wego 
leczenia . 

LomżYliska służba zdrowia z 
nadz ieją oczekuje na finansow e 
ws p a r cie s zc zególnie tych , k tó­
r zy mogą skorzY8tać z ulg i po­
dAtko wej (konto: W oj e w6 d zki 
S ?p i tal Zesp o lony w Lomży , 
NBP ni· 45001- 1313) . (jog) 
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Program l 
WiadomoŚC I : B.OO , 11.50. 19:-j 
2305; 
8 .10 Dzień dobry; 
9. 10 Domowe plozedszko!e; 
9.35 Prnyje mne z pożytecznym ; 

10 .00 "Wysokie napięcie" - sen al 
(ranc.; 

11 .30 Po sześćdziesiątce; 
12 .00 Agroszkola; 
12 .35 "DZIŚ przed nami Roztocze" -

film dok .; 
13.45 "ZI'aniona p laneta" - film 

przyrodniczy ; 
14 . 10 Mieszkamy w Polsce - w \ Viel-

kopolsce; 
14.40 Zwierzęta świata; 
15 .15 "Symbioza" - film przyrodn .; 
15.30 Plozez lądy i morza; 
16 .00 Studio 7 proponuje; 
16.15 Kwant; 
17.15 T e leexpl'ess; 
17.30 Telemuzak ; 
18. 10 Laboratorium; 
18.30 " Podróże do Polski " - rep.; 
1b 50 l\ l aga.zyn katoli ck i, 
19 15 Dobranoc; 
20.05 Studio \ Vyborcze; 
21. 10 " Wyso kiE' n api ęcie" - se rial 

franc.; 
22.40 P egaz; 
23.30 BBC - \Vorld S.!l'vlce. 

Program II 
Panora m a : f.30, 16.30, 21.00, 24 .00; 
7.35 Rano; 
8.10 " Lebski Harry" - senal franc.-

-ameryk .; 
8.35 M agazyn TV Śniadaniowej; 
9.00 ,, \V labiryncie" - serial TP; 

10 .00 CNN - r leadline News; 
10.10 J ęzyk angielski ; 
10.35 J ęzyk francuski ; 
16.25 Powitanie; 
16 .40 .,Pokolenia" - serial US A ; 
17.05 DZIeń ONZ ; 
17.35 .,Cudowne lata" - serial USA; 
1800 P rogram lokalny ; 
1830 Lokalny program wyborczy ; 
19 .00 Dzi ... ń ONZ , 
1!1:?O ,Jazz J alOGort;:e '!'lł, 
21 :W Sport, 
21 :10 Dzień ONZ ; 
2300 Jazz Ja mbol'('p '~1 

Progr a m I 
WiadomOŚCI 8 .00, 11 .50, 19.30, 
22.55; 
8 10 Dzień dobry; 
9. 10 Domowe plozedszkole; 
9.35 Szko ł a dla rodziców; 

10.00 " Bill Cosby Show" - serial ; 
12.00 Agl'oszko la ; 
12 .30 "Chiny - karjobl'azy i ludzie" 

- film dok .; 
13.10 Eko-Iego; 
13.35 Trudna his t oria; 
14 .00 Re ligie i kościo l y \'II Polsce; 
14.40 J eś li nie Oxford, to co?; 
15 .10 TV Edukacyjna zaprasza; 
15 .30 Uniwersyt.et. Nauczycie lski ; 
I ti flO StudiO 7 proponuJe; 
16 .15 Ciuc hcia; 
17 .05 J ęzy k ang ielsk r dla dzieci; 
17.15 Te leexpress; 
17.35 W kinie i na e kranie; 
18.05 "Bill Cosby Show" - serial; 
18 .30 Raport; 
19 .00 Refl ex; 
19 .15 Dobranoc; 
20 .05 Studio W yborcze; 
21.10 "Miasteczko Twin Peaks"; 
2155 ABC ekonomii; 
2205 Polskie ZOO (powt.); 
22.15 Zespól "Zapis" przedstawia; 
23.15 1000 pytań - teleturniej ; 

0.10 BBC - World ServIce 

Progr am II 
Panorama: (.30, 16 .30, 21.00, 24 .00; 
7 .35 Rano; 
8. 10 "Lucky Luke" ,- serial anim .; 
8 35 Magazyn TV Sniadaniowejj 
9.00 "W labiryncie" - serial TP; 

10 .00 CNN - Headline News, 
10 .11) Język angielski; 
16.25 Powitanit::, 
1610 "Pokolenia" - serial USA; 
17.05 Dookoła świata; 
1730 Progl'amy lokalne; 
21 20 Sport ; 
21.30 J azz Jambo ree '91; 
22 .00 " Przygody dobrego wojaka 

Szwej ka" - serIal auslr .; 
23.00 Obrazy, slowa, dźwięki; 

0.05 J azz J a mboree '91 

P r ogr a m I 
WiadomOŚCI : S.OO, 11.50, 19 .30, 
22.40; 
7.30 Program dnia; 
7 .35 Wszyst.ko o działce; 
8 .10 Rynek.agro; 
8AO Na zdrowie; 
900 Ziarno ; 
925 5-10-15; 

10.30 Język ans.ielski dla dzie.ci; 
10.35 "Wojownicze żółwie Nmja" -

sel'ial anim .; 
10.55 Ściśle jawne; 
11.20 TV koncert życzeri 
12 .00 Z Polski rodem , 
12.40 My i świat; 
13.00 "Siódemka" w "Jedynce"; 
1400 \Valt. DIsney przedstawia; 
15 .15 Czas rodzin; 
15.45 l<to si~ bOI szko ly; 
16 .25 Skal'biec; 
16.55 Kat.o licki mag. mlodzieżowy; 
l i .15 Teleexpl'ess; 
17.30 Z kam~rą wśród zwierząt ; 
17 .50 Wizje - mag. kulturalny; 
18.20 "Detektyw w sut.annie" - se-

rial ; 
19 . 15 Dobranoc; 
2000 Polski e ZOO , 
20. 15 " I<obieta b~z plozeszlości" 

film fab .; 
21 .50 Sportowa sobot.a; 
23.05 "Ploze10m" - film niemiecki . 

P rogram II 
Panorama~ ( .30, 16 .30,21.00,24.00; 
7.35 Kalibe r '9 1; 
8 .00 Ulica Sezamkowa; 
900 Magazy n TV Śniadaniowej; 
9.30 F'ashlon show, czyli moda 

biznt:s ; 
1000 Magazyn TV Śniadaniowej; 
10.'10 Tac y sami , 
11.00 P. ICI" ; 
11 10 Akademia polsk.ie~o filmu 

"Zagubione uczucIa' , 
1230 XXV Festiwal Pianistyki Pol-

skiej - Slupsk '91 ; 
13 .00 Zwitrzęt.a świala; 
1335 Klub Yuppies! ; 
1 "1~00 \Vzrockowa lista plozebojów ; 
14.40 Ekspres reporterów; 
15 .10 Program dnia; 
15 .20 Vadem~cum teat.romana; 
16.00 6 z 49, 
16.40 "Pan wzywal , milordzie" 

senal angielski ; 
17 .30 "J etsonowie" - seria l USA; 
18.00 Program lokalny ; 
18.30 "I'vlarzenia całki em zwyczajne" 

- I'ec ital ł\l. Niemczyk ; 
19 .00 DZiewczyna miesiąca ; 
20 .00 XXIV ivli ędzy narodo .. '\'y Festi­

wal MuzykI Współczesnej -
,, \-Varszawska J esit:ń '9 1"; 

21.20 Slowo na niedzie l ę; 
21.25 Bez znieczulenia; 
21.40 Jazz J amboree '91; 
22 .00 "Sprzedać Hitlera" - serial 

angielski; 
23.00 J azz J nlllborl~e '91; 

Program I 
WiadomOŚC I 9. 00, 12 .00, 15 .05, 
19 .30, 23 .10 ; 
7 .55 P rogram dOla: 
8 .00 TydZień ; 
905 Tele ranek; 

10.00 J ęzyk a ngie lski dla dzieci; 
10 .05 uCh 10piec z Andromedy" -

senal nowozelandzki; 
10 .35 "A l- Ki bia, kIerunek 

11.05 
11.30 
12 .10 

Mekkę" ; 
Notowania; 
TV konce rt życzeń; 
"Samotm nad morzem" 
wojsk pr publicyst .; 

na 

12 .35 Teatr dla dZieci B . Patten 
" Sloń i kwiat" • 

13 .25 " Dzieje kultu ry polskiej" 
film dok .; 

14 .25 
15 .10 
15 .30 
1545 

Smak życia; 
Telewizje r ; 
Magazyn "Morze"; 
W Starym Kin ie: "Gene ra ł " 
film USA , 

17 15 T eleexpress; 
17.30 Piknik Cou ntry , 

łblO "SynowIc L córki ' so.:nal USA, 
19 .00 WLeczoryn ka , 
20 .00 Studi o wyborcze; 
20 .25 "Ryzykant" - serial angielski ; 
21.20 Studio wyborcze; 
22 .20 Sportowa niedZiela; 
22.40 7 dm - świat 
23.30 Studio wyborcze. 

Program II 
Panorama: f6 .30, 21 .00, 24 00; 
7 .30 Przegląd tygodnia (dla niesly­

szących) ; 
8 .00 "Ulica Sezamkowa"; 
9 .00 "Ryzykant." (dla nieslyszą-

cych) - serial angie lski; 
10.00 CNN - Head line News; 
10.20 Program loka lny; 
10.50 l\ l agazyn pl'Zechod nia , 
11 .00 Wspólnota w kult.ul-.te ; 
11 .30 Podróze w czasie i pl'Zestl'zeni; 
12 .20 Zwiel'Zęta wokół nas; 
12 .35 "Drugie narodZinY teatru, czyli 

rzecz o Teatrze J . S ł owackiego" 
- rep.; 

13 .00 " P ant minister t.ańczy" - pr. 
rozrywkowy; 

1350 Filharmo nia Lódzka ..... e Fran­
cji; 

14 20 Kino familijne : "Dakt.ari" -
serial USA, 

15 . 10 Gość Dwójki'" 
15 .20 Wybr~ńcy i\l e lpomt;:ny ; 
15 .50 Za chwik dalszy ciąg pro-

gramu; 
16 .20 Program dnia; 
16.40 Rebusy - t.e let.urniej; 
17 .00 St.udio sport ; 
18 .00 Bliżej śWiata, 
19.00 W ydal'Zenie tygodnia; 
19.30 J azz J amboree '9 1; 
21.:ł5 "Sprawa G Ideona" - fi lm USA 
2300 Jazz Jamboree '91 

P rogralll I 
WiadomOŚC I 1325, 19 .30,22.30 ; 
1335 J ęzyk francuski ; 
1415 J ęzyk nlelluecki ; 
14 .50 J ęzyk angielskI; 
15 .20 «to Się bOI szkoły ?; 
16.00 Stud iO 7 proponuje; 
16 .15 Luz ; 
17.15 Teleexpress; 
17.30 "Studio eksperymentalne" 

pr. O LipińskieJ; 
17 .55 Sportowy hit ; 
18.05 Kraje, narody, wydarzenia; 
18.50 "Alf' - serial US A ; 
19 15 Dobl'anoe; 
20 .15 Teatr TV : M . Canth - "Anna 

Liza'" 
21.50 ABC ~konomii, 
22 .00 Leksykon po lskiej muzyki roz­

rywkowej ; 
23.00 Zawsze po 21-szej ; 
23.45 BBC - World Servjce. 

Progr a m II 
Panorama' f630, 2 1.00, 24 .00; 
16 25 P owitanie, 
16.40 "Pokolenia" - sel'ia l USA ; 
17.05 Gol - mag. piłkarski; 
17.35 "Lekarz też cz lowie k" - serial 

angie lski; 
18 .00 Progl'am lokalny ; 
18 .30 Ojczyzna - polszczyzn aj 
18.45 Zbliżenia , czy li to i owo I 

filll"ue; 
19 .25 Zapraszamy do "D wój ki" ; 
19 .30 Język niemiecki ; 
20.00 Prawo wyboru ; 
20.30 "Nos w ladzy" - rep .; 
21.20 Sport; 
21.30 Z dziejów parlamentaryzmu ; 
21.50 "Marie w b l ękitnym mundu-

role" - serial fra ncuski ; 
23 .05 T eleklmika dr . A . I< aszpi row­

skiego; 
2340 Pieśni hiszpańskie śpiewa M . 

Caballe 

Progr a m I 
"VladomoŚC I ~ 8.00, 11.50, 19 .30, 
23.00; 

~.1 O Dzień dobry ; 
1.10 Domowe przedszkole; 

.1 35 To się może przydać; 
14100 ,. \V ielka milość BalzakalI 

seri a l TP; 
l':! 00 Agroszkola; 
l:! 20 ~konomlka dla rolnika; 
l".:! 30 Swiat chemii; 
1;\ 00 Fizyka; 
l:i 30 Chemia - Sole; 
14 .00 Przybysze z M atplanety; 

'14 .30 Przygody kapitana Remo; 
1445 "Świadkowie pl'Zeszlości " 

film dok .; 
1500 Tele-komputer; 
15.25 Sezamj 
J 5 .50 ł(lub midi; 
16 .00 St.udio 7 proponuje; 
16 .15 Tik-Tak oraz film z serii 

"Bamse - najsilniejszy nie­
dźwiadek na świecie"; 

1 i .05 Język angielski dla dzieci, 
17.15 Teleexpress; 
17.30, Test ; 
18.00 Piłkarska kadra czeka; 
18.10 \V Sejmie i Senacie; 
18.30 " I(rółik Bugs przedstawia"; 
18.55 W ywiad tygodnia; 
19.15 Dobranoc; 
20.05 "Lawa" - film polski ; 
22.15 ABC ekonomii; 
22 .20 Dziennikarze ujawn iają; 
25.20 Rozmowy z Nikodemem, 
23.55 BBC - \Vorld Sen,lce. 

Prosram II 
Panorama: 1.30, 16 .30 , 21 .00 , 24 .00 ; 
7.35 R a no; 
8 .10 T e lewizja Biznes; 
8 .30 "Denver - ostatni dinozaur" ; 
9.00 " W labiryncie" - serial TP, 

10.00 CNN - I-ł eadline Ne ws; 
10 .10 J ęzyk francuski ; 
16 .25 P owitanie; 
16.40 " Pokolenia" - se rial USA; 
17.05 Ostatnia karta; 
17 .35 "Pod wspólnym dachem" -

sel' ial francuski ; 
lS .00 Program lokalny; 
18.30 Ciebie, Boga, wysławiamy .. , 
18 .55 "Sztuka świata zachodniego" -

serial dok .; 
19 .30 Jezyk angielski; 
20 .00 " l\ l i\czę, śpiewam" - recital ; 
20 .30 M ÓJ teatr n ad Prosną; 
21.20 Sport; 
21.30 Prawo wyboru; 
22 .00 "Lorca - śmierć poety" 

serial; 
:!~ I n Non stop ko lo r 

Pl'ogram I 
WiadomOŚCI 8 .00, 1150, 1930, 
22 .39; 
8.10 Dzień dobry; 
9.10 Domowe pl'Zedszkole; 
9.35 Gie łda pracy; 

10 .00 "Dynastia" - serial USA , 
12 .00 Agroszkola; 
12.30 "Mazurek Dąbrowskiego" 

film dok .; 
13.30 Katalog zabytków ; 
13.40 Spotkania z literaturą ; 
14 .10 TV slownik biograficzny; 
14 .30 Spotkania z literaturą; 
15 .05 W Ielka historia malych miast ; 
15 .30 Unl\versytet NauczycielskL, 
16 .00 Studio 7 proponuje; 
16 .15 "Wychowawca" - serial USA, 
16.40 Dl a młodych w idzów; "Trzy, 

cztery .. start ; 
17. 15 Teleexpress; 
17 .30 "Szumy, zlepy, cięgi" - mag. 

artystyczny; 
17 .55 Klinika zdrowego cz łowieka; 
18.15 Świat w oczach Lema; 
18.30 Rewizja nadzwyczajna; 
1900 Zielona linia; 
19 .15 Dobranoc; 
2005 "Dynastia" - serial USA; 
20 .55 ABC ekonomii; 
21.00 Spotkanie z Rzecznikiem Praw 

Obywatelskich; 
21.15 Program publicystyczny; 
22.55 BBC - \Vorld Service. 

Progr a m II 
P anor ama: "'.30, 16 .30, 21.00 , 24 .00 ; 

7 .35 Rano; 
8 . 10 Telewizja Biz nes; 
8 .30 "Ulisses 31" - serial fra ncuski ; 
9 .00 "W labiry ncie" - serial TP; 

10 .00 CNN; 
10.10 Język niemiecki; 
16 .25 P owitanie; 
16.40 "Pokolenia" - serial USA; 
17.05 Punkt widzenia, 
17 .35 ,,!\·I A .S .H ." - serial USA ; 
18.00 Program lokal ny ; 
18.30 »NationaJ Geoe;:raphic - poszu-

kiwacze" - serial USA; 
1930 Język angielski; 
20 .00 Powroty - pr. dok.; 
21 20 Sport. ; 
21 .30 P e rly z lamusa; "J ej pierwszy 

bal" - film franc uski 
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KANDYDACI STRONNICTWA DEMOKRATYCZNEGO DO SEJMU 

o przy 
ze swoj 
opowia 
ADAM 
zas tęp c 
rejono~ 

w Zam ' I I 
ROK ZAl. 1937 

STRONICTWO DEMOKRATYCZNE 

powstałe w 1937 r., to najstarsza partia o rodowodzie sięgającym 20-lecia międzywojennego, wyros ła 

przedwojennych nurtów demokI·atycznych . 

Byliśmy przez 45 lat j edynymi obrOl1cami prywatnej przedsiębiorczości, usług i hand lu, płacąc za 
W p' 

cyjnej s 
ko misari ; 
łymsto kl 

wala si~ 
Pewnego 
nas o z 
przesyłk i 

obrącz ki 
otrzymal 
ale jej z, 
rącz ki 2 

małe . N 
pliwości, 
jest p ra. 
czty. P o 
wani u" 

bliską likwidacji Stronnictwa. 
Z programu Stronnictwa D e,mokratycznego czerpały i zawłaszczały go jako swój własny wszystkie 

polityczne ostatniego ID-lecia. Swiadczy o tym konfrontacja naszych dokumentów z prezentowanymi wiele 

późn iej programami innych ugrupowali politycznych . 

MARIAN MIESZKOW-
SKI. Urodzilem s i ę w Lom iy, w 1929 
r , Mój ojc iec by ł iołni erzem w Legio­

nach J óze fa Piłsudskiego Bra.I udzia l w 

wojnie obronnej przed najazde m boIsu­
wie kim w 1920 r . Po ~ em b)' ! ofice rem za­

wodowym 33 Pułku Piecho~}' w Lo miy, 

a od 1924 r do wojny 1939 kupce m w 
naszym mieście. 

Jak o syn legionis ty i kupca nie mo­
głem po ma.turze dosta.ć sie; na. s t udia; 
dyplo m mag is tra prawa. UW uzys ka.l em 
dopiero w 1967 r . 25 lat pnepracowa._ 

lem w Banku Rolnym i NBP w Lomiy. 

Po "Polskim Paidzierniku ", w 1957 r . , 
wstąpił e m do SD, gdri to ugrupowa.­

nie p olityczne by lo mi w tym czasie 
naj bliżs ze Od 1975 r. sprawował em e ta· 

towo kierownicze stanowi ska w WK SD 

w Lomży. W 1985 r. przeszed ł em na 
emeryturę Od 1985 r . działam w TO­
WARZYSTWIE PRZYJACIÓL ZIEMI 
LOMŻYNSKIEJ . Pnez dwie kadencje 

(1983-1989) by łem prezesem Zanądu 
G ł ównego w Lomiy, obecnie jes tem wio 

ce prezesem . Jestem członkiem prezy_ 
diu m Rady Krajowej Regionalnych To­
wanystw Ku ltury , na wniosek której 

wysunięty zostałem na kandydata na 
posła . 

JESTEM ZA : 
- niepod legł ośc ią i niezawis łością 

Polski ; demokra cją , wolności ą s łowa, 

wyznania i przekonań; 
- równością praw i obowiązków oby­

wat el i wobec Pań stw a; 

- tym , aby RZECZPOSPOLITA była 
MATKĄ dla wl'Z ys tkic h jej mieszkari_ 
có w, a nie tylko dła ELITY władzy; 

- rzeczywis t ym, a nie tylko w s ł o· 

wach ,s tosowaniem nauki społ ecznej Ko­
śc io ł a w ży ci u pań s twowym , publi cznym 
i prywatnym; 

- tym , aby tylko uczc iwa praca s tała 

s ię iród łem bogac t wa i dobrobytu s po­
lecze ri s twa i osób indywidualnych ; 

- gospodarką wolnorynkową , mądrą 

i racjonaln ą prywatyzacją.; 

- in terwencjonizmem pań stwa , chro· 

niącym int e resy rodzimej przed s i~bio r­

czości, szczególnie rolnictwa; 
- sprawiedliwym, sodnym sys temem 

ubez pie czeń s p ołecznych, w tym rent i 
emery tur ; 

- ochro n " dziedzictwa na szej kultury ; 
- s tw o rze niem szans s tartu iyciowego 

młodzieiy ; 
- reorgan iza.cj ą administracyjneso 

pod z iału zgodną z interesami P ols ki , 

Jako integralnej cał ości i 

- rozwojem naszej pięknej Ziemi 
Lomżyri s kiej . 

JESTEl.'l PRZEC IW: 
- niet ole ra n cj i i braku kultury na. co 

dzieri i w poli tyce; 
- dominacj i Jakiegokolwiek ugrupo­

wa.n ia s p o łe cznego czy połitycznego nad 

inn~Ifz;rsąZILg~ćd n oT~ą . PRA C A O D 

PODSTAW 

MARIA KONOPKA. UrOo 
. łazi l am się w Łomży. J estem mężatką, 

mam 13-letniego syna. Mogę praco­
wać społecznie i zawodowo dzięki 

pomocy mojej mamy. Decyzję o kan­
dydowaniu podjęlam , gdyż sądzę l że 

dość obietnic - czas na konkrety. 
Od 20 lat pracuję w ban­

kowości (spóldzielczejf NBP) . Od 
roku jestem dyrektorem Państwo­

wego Banku Kred'ytowego w Lomży 
Moje doświadczenie życiowe i za­
wodowel to więc w ł aśnie nieustannt' 
obcowanie z konkretem : sytuacja 
ekonomiczną rolników , rzemiosła 

przedsiębiorstw f początkujących biz­
nesmenów i drobnych ciu laczy. Dla­
tego wiem, że wyjść z biedy możn a 

tylko po znalezieniu i uruchomieniu 
źróde ł dochodu , a nie nieustannym 
obniżaniem wydatków . Oczywistość 

ta, niedostrzegana przez rządzących 
dotyczy każdego z nas z osobna I 

państwa. 

Muszą być więc jak n ajszyb­
ciej uruchomione takie mechanizmy 
by każdy obywatel mia l możliwośc 
realizacji w lasnej przedsiębiorczoścI 

(szersza pomoc biur pracy dla wszy­
stkich bezrobotnych , ktorzy chcą 

podjąć działalność gospodarczą; do­
stępne kredyty ; pobudzający rozwój , 
a nie drenujący kieszeń , system 
podatkowy) . 

Należy jak najszybciej zmienić 

politykę wobec rolnictwa oraz bez­
robocia. Tańsze kredyty dła wsi i 
opłacalność produkcji rolniczej na.­
tychmiast ożywi olbrzym i kompleks 
przemyslowYI prodUkujący dla rol­
nictwa (fabryki maszyn , nawozów, 
ciągn ików) . 

Roboty publiczne natychmiast da.-

i anaJi zi ~ 

22-le tnie 
dzielni I: 
Icligentll 
n.jbard 2 
że w l aś , 

ślub . 
Cere lT 

czona na 
pierwsze 
się do 
d nia ra r 
siła się 

czona. Z 
o WSZySl 

wód kr: 
prozaicz 
wszyst kj 
dzice de 
nych ob 
więc ot 

. ~:~:~;~~;:;:18Ciową p 
przeds i ębiorstwa, p ocl ra.Z II 

dochodów budżetowi paOs,twa. cllodz iło 
wówczas będą poe,n",m,e 
godne emerytu ry , Drug( 
op i e kę zdrowotną i spo ł eczną · dała jU1 

Tego sa 
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ANTONI CZAJKOWSKI ­
Kandydat na. pos la RP. Lista Nr 8. 
OKRĘG WYB ORCZY Nr 24. 

Jes tem mu zykiem-nauczycielem. Gra­
jewo jes t mias tem m ego urodzenia . Tu 
dorastałem i tu p racuję już blisko 25 lat. 

Związany jestem ze Szko ł ą Muzyczną, 

kt órą kierowa lem 18 lat. Obec ni e p ra­

c uję jako wiz'ytator szkół artystycz nych 
na tere n wOJ. bia ł os t oc ki ego, ł omiyń ­

skiego i s uwa ł s kiego. Nie lubię s iedzieć 

za biurkiem . Pra.ca wś ród ludzi daje 

mi najwi( k szą satysfakcj( . W swo im do­
ty c hczasowy m iyciu robiłem róine rze­

czy . Komponowałem m uzykę, pi sałem 

piosen ki , or~anizowa lem zespo ly jaz­
zowe, a takze pracowa.łem społecz nie 

poza sferą mu zy ki. Nie c h cę o tym te raz 
m ówić . Jest o '\,m w,· tarczająco dużo 

~ KONTAKlV 

na m ojej ulotce wybo rczej . C hcia łb y m 

s woją. e n e rgię s k ierować na dzialalność 

w parlamencie. CzuJę wiel e s pra w, kt ó re 
mogłyby być w naszym regionie i ró­
dl e m dobrej pracy i dużych dochodów 
dla ł udnoŚci . Nasz czyUy e kol ogicznie 

te ren nad a.je się do produkcji zdrowej 
iywnośc i tak poszukIwanej w krajach 

za c hodnich .Nasze czys te lasy i jeziora 
mogą " dawać" duie pieniądze na tury_ 

s tyce i wypoczy nku , ale zorganizowa.­
nym na wyso kim p oz iomie. Odpowied­
nia baza i profesja w obsłud ze śc ią­

gnie do nas bogatych tury s tów, kt órzy 

tu zostawią swoje pieniądze . Denerwują 

mnie brudne mias ta . Zasitki dła bezro­
botn)'c h moglyby być odpracowane po­
przez organizowa nie robó t publicznych. 
Dzi(ki takim robo tom w G rajewie wy_ 
ł ożo n o k os tką wieł e dóg, wybudowano 
ką pieli s ko nad rze ką Elk . To zrobiono 
przed woj ną dzię ki p racy bezrobotnych . 
Dziś rzeka Elk jest ś mierdząca i nie 

ma plaży. Powiedziałem sobie , ie jeś li 

zos tanę pos le m to b(dę dotąd "cho­
dził ", aż d opn ~ swego . RZeka będz ie 

czys ta i będz ie czys ta plaia . O za­
rob ka.c h le karzy, nau c zycieli i pracow_ 

nik ó w kult ury nie c h cę powtarzać. Jest 

mi ws tyd , że otrzymują takie wyna~ro­
dzenia . Bez teso nie ma co mówIć o 

pres tiżu zawodó w. Dramatem d la. wi e lu 

jes t takie wysokoś ć renty lub emery­
tury ... 

Nie chcę nic obiecać . Udał o mi się w 
ż yciu wieł e dokonać ja.k na mieszkańca 

ma.lej miej scowości w pó łnocno-wschod­

niej Polsce. Bywalo, że m oja wyobraźnia. 
denerwowa ł a. nawet moich najbliiszyc h . 
A ja naprawd( nie lubię fanta.zjować ... 

Cz ł owie k ze ś miałą wyobraini, i kon­
sekwentny dokona więcej nii jed nostka 
obduzona fałszywą skromnością . Malo 

tego .•. s woją wiarą w po wodzenie s prawy 
za razi inny c h . Tak bywał o w m oim iy­
ciu, chociażby Pomnik AK na Tamie , 

ods ł onięty w okres ie s tanu wojennego 
dzięki wy s iłkowi wielu ludzi . 

De ne rwuje m ni e wszec h obecne Sa.­
dułs two . S tąd moje has lo: 

MNIEJ MÓWIĆ.WIĘC EJ ROBIĆ ! 

ANTONI MUiUC KI - Kan­

dyda t na posla RP . 
U rodziłem s ię na wsi (Danowo, gm . 

Szczuczyn) , w ka tolickiej rodzinie ch lop­

skiej . 
Po ukoricze niu sz ko ł y pods t awowej w 

Szczuczynie i Liceum Ogólnokszta l c ą.­

cego w Grajewie , wstąpiłem na Wydział 

We t erynaryjny WSR w Lublinie, kt ó ry 

ukori czył em w 1964 r . S tai pracy odby­

walem w lecz nicy dla zwierząt w Szczu­

czynie. a po jego zakończeniu zos tał em 

zatrudniony na. s t anowisku kierownika 

Punktu We terynaryjnego w Bialasze­

wie . 
W 1968 r . zostałem przeniesio n y 

do Grajewa, gd zie początkowo pełniłem 

funkcję kie row nika Powiatowej Lecznicy, 

a od 1975 r. - kierowni ka Od działu Wet. 

w 1980 r .Wojewoda Lomiyri ski powo­

ł a l mn ie na s tanowisko Z-cy dyrektora 

Wojewódzkiego Zak ładu We t erynarii w 

Lomiy, gdzie p racuję do chwili obecnej . 

Do SD ws t ąp iłem w 1965 r. za na­

mową mego nauczyciela - dr . Juzwy -

Pow . Lek. Wel. wG rajewie . 

Jestem ionaty - iona Barbara z 

domu Zarzecka , mamy córkę - J oannę -

studentkę 4 ro ku AM w Gdarisku i syna 

Mariusza st ud e nt a l roku Uniwersyte tu 

Warszawskiego . 
Wychowałem się na. ws i. 27 lat pracy 

zawodowej, t o bezpoś redni kontakt z 

rolnic t wem (n iesien ia pomocy chorym 

zwierzęto m ) i mie8Zkarico m m ias ta. Pro­

bierny obu tyc h grup s p o ł eczny c h są mi 

znane i błi s kie . W sejmie c h cę zabie,ać 

o pełną realizację progra mu S tronn ie. 

twa Demokratycznego o raz walczyć o 

s prawy wsi. Zawsze uwaia ł em s iebie za 

rzecznika. sp ra.w rolników . Bogata i za­

moina. w i eś - nowoczesne rołni c tw o - to 

jedyna drog:a do roz woju naszego kraj u 

S tronnict wo Demokra t ycz nejest par-

t ią,)t t óra może te c ele w pełni 

wa.ć. 
To przecież nasza. partia by ł a 

skocznią - ucieczką od PZPR d la 

mądrych i wyk szta ł conyc h . To 

szej partii ws t ę powali ł udzie 

i przedsiębiorczy; c hcemy 

s woje demokratyczne oraz 

wać, poprzez utrzymanie prywatnej 

s n ości : rzemios ł o , handel , łlslugi. 

ten potencjal - p o t encjał ludzi 

dzo ny c h , ł ączących w sobie 

doświadcze nie , zna.jduje s ię w 

partii . 
Tylko oni są w s tanie wy 

Pols k ę z głębokiej zapaści na 

rozwoju i d o hrohy t u 

ślub. 
Mo ty ' 

wie lat 
lo ogro: 
towy, Z ł 

ubi kacji 
!'lcY lory J 
niC' pot\' 
na rzędz, 
niędz mi 
Mężc 

gował k 
nie pow 
gdy nie 
się mó\\ 
działo s 
wiej cia. 
intelek t 
wyższy , 

zwyczaj 
nała Im 
ność , li 

Nie m 
upokon 
się na 
nic j ed l 



o przypadkach 
ze swojej slużby, 
opowiada komisarz 
ADAM KRAWCZYK, 
zastępca komendanta 
rejonowego policji 

Zambrowie . 

W miłosnym 

uniesieniu 

W początkach mojej poli­
cyj nej słu ż by pracowałem w 
ko misari acie kolejowym w Bia­
ły mstoku . N a dworcu znajdo­
wała się placówka pocztowa. 
Pewnego dnia powiadomiono 
nas o zaginięci LI wartościowej 

. przesyłki : zniknę ł y dwie z ło te 
obrączki . Co prawd a adresat 
otrzymał pacz usz kę nietkniętą, 
ale jej zawartość stan owiły ob­
rącz ki z to mba ku , niez wykle 
małe. Nie by ło ża.d nych wąt­
pliwośc i , że sprawcą kradzieży 
jest pracowuik dworcowej po­
czty. Po dokł adny m " roz praco­
waniu" zatrudni onych t.u osób 
i anali zie faktów, wytypowa.ł em 
22-letni ego pra.cowni ka z roz­
dzieln i paczek. Chłopak by ł in­
teligen tny. pra('"owity, ale mnie 
najbardziej zai n teresowa ło to , 
że w ł aśn ie miał zamiar wziąć 
ślub. 

Ceremonia była wyz na-
czona nazajutrz. Podczas naszej 
pierwszej roz mowy nie przyz n ał 
się do kradzieży. Następnego 
dnia rano niespodz ianka: zg ło­
siła się do mnie jego narze­
czona. Z obrącz kam i. Wied zi ał a 
o wszystkim od począt.ku . Po­
wód kradzieży by ł niezwy kle 
prozaiczny: chłopak przepuścił 
wszystkie p i eni ąd ze, które ro­
dzice dali mu na zaku p ś l ub­
nych obrącze k . Zdecydował się 
więc otworzyć kt órąś warto­
ściową przesy ł kę. T ra f ch ciał , że 
od raz u z łl a l "z ł t.o. O co mu 
ch odził o. 

Druga nasza roz mowa wygl ą­
dała j ui inaczej . P rzyz n ał si ę. 
Tego samego d nia został zwol­
niony z areszt. u. Zdążył na swój 
ślub. 

Motyw ucz ucia kierował też 
innym pracownikiem t.ej samej 
poczty. Był to takie młody 
człowiek , lecz już z pewnym 
małże liskim stażem . Obsłu giwał 
taśmoc iąg, któ ry m transpo rto­
wane by ły worki z p ienięd zmi , 
U krad ł ID milionów. W po ło­
wie lat si ed emdz ies i ątych by ła 
lo ogromn a kwota. 'Norek ju­
towy, z n al eź li śmy porzucony \V 

ubi kacji , zaś przy sprawcy -
. c)'zo ryk. n ada ni a jednoz nacz-
ni e' potwierd z ił y, że ty m właśnie 
narzęd z i em rozciął worek z pie­
nięd z mi . 
Mężczy zna zarea-

gował krótko: "Z robiłem to, ale 
nie powiem ani słowa". Jedn ak, 
gdy nieco ochłon ął , zdecydował 
się mówić . W j ego mał że ń stwie 
działo się źle. Zona coraz dotkli­
wiej dawała mu od cz uć różnicę 
intelektu międ zy nimi. On a z 
wyższym wy ksz tałceniem , on -
zwyczajny robotnik . Wypomi­
nała mu jego życiową niezarad­
ność, wiecz ny bra k pienięd zy. 
Nie mógł dłu żej znieść tego 
upokorzeni a, więc zd ecydował 
się na ten despe racki krok . Na 
nic jedn ak .,[;da s i ~ jego decy-

zj a, w któr.ej ryzykował swoją 
wolnością. Zona urząd zi ła mie­
szkanie, ale czas pokazał , że 
d zielił ich nie tylko pozio m wy­
kształceni a. Gdy by ł w zakł a­
dzie karny m. żo n a nie odwidzi la 
go a ni razu. Zj awił a s i ę za to 
t1 mn ie po zaświ adcze ni e do 
pozwu o roz wód . Wychod ząc 
d od ał a: ,,2 kry minaJis tą żyć nie 
będ ę"· 

Jak z Chandlera 

Pod koni ec lat siedemd zies iq-
tych, gdy pracowałem ju ż w Za­
mbrowie, pew nego d ni a młody 
cz łow iek powiadom ił nas o wł a­
maniu do pijalni piwa. vV l aśn ie 
wracał w nocy do oomu , gdy 
nagle zauważył d wie uc iekające 
post.acie. 

[stotn ie, o kazało się, że z 
pijaJni przepadł a, wraz z ra­
busiam i, kaseta z pie niędzm i . 
Ś l ady prowadziły w kierunku 
most u na J abłonce. Jednak po­
sz ukiwania łu p u nie d ały rezul­
tatu. 

Nasz gorl iwy oby wa tel, 18-
-let ni uczeli Il l klasy liceu m, 
bardzo nieci erpliwi ł się naszym 
bezskutecznym dz iał en i em . Zja­
wi ł s i ę po dwóch dniach z rewe­
lacjq: znalaz ł kasetkę! Leży pod 
przęs łem mostu. Poj ech aJiśm\ 
Oglądali śmy miejsce dok ł adni , , 

ale łup u lIie b)' ł o , więc jak 
mógł go dost rzec t.e n ch łopak? 
Dopiero drabina rozwiązał a. za­
gad kę: kaseta l eżała la k wyso ko, 
jak t.w i e rdził. Wied ziel i śmy już 
kto jes t włamywaczem . Jednak 
wybraliśmy się w to miejsce 
powtó rnie, razem z nim, Ilda­
j ąc , że lIie by l iśmy tu wcześniej . 
Chłopak prowadzi ł li as bardzo 
podekscy towany. Nagle zatrzy­
mał się i powiedział : "Tam l eży, 
na górze". 

Przyznał się do w ł amania . 
A motyw? Okazało si ę, że 18-
-lat.ek by ł lI am iętn y m czytel­
nikiem pow ieśc i kry minalnych. 
Jedn a z nich ( przy niós ł na m 
nawe t, t ę ks i ąż kę) pos łu ży ł a mu 
za "scenariu sz" cał ej akcj i. Co 
prawd a w powieśc i nie chod ziło 
o kasetkę z pijalni piwa, lecz 
krad ziei dzieł szt. uki , ale motyw 
sprawcy by ł ide ntycz ny: przeko­
n ać s i ę, czy policja rozw i ąże tę 
zagadkę. 

Do dzisiaj mowlmy sobie 
"Dzie l'l dobry". Nie pytam go, 
czy nad al czyta powieści krymi­
nalne. 

Elegant 

Poch od zi ł z lliałcgos toku . 
Swoim sposobem bycii:l i wy­
g l ąd em wzbudzał za"fa nie. l o 
to mu ch odzi ł o. 

Pa n Wi rgi liu .z poj awił s i ę 
w Zambrowi e nies podzie wani e, 
ale nie przez przy pade k: je­
szcze tu nie b), ł. Zajmował się 
akwizycj ą. Z bie rał zamówieni a 
na t ka nin y obi ciowe ( lIliał na­
wel, przy sobie próbki ). Wszy-

stko legalnie. Odpowiedni druk , 
piecząt.ka, nawet a utentycz ny 
własny dowód osobisty. Zapew­
niwszy o dotrzymaniu terminu 
usług i , pa n Wi rgiliusz z z alicz ką 
i wdz iękiem żegn a ł gos pod a rzy, 
po czy m z nikał... na zawsze. 
W Zambrowie na czas "pracy" 
zatrzym ał się n znajomych. Nie­
stety, nie wystarczy ł mu d ach 
nad g łową: zaczął "d ostawi ać 
s i ę" do gospody ni . Jej mąż po­
stanowił s ię zemśc ić. Przyszedł 
do nas i powiedz ia ł : " wł aśni e 
jest" . 

W Zambrowie pan W irgiliusz 
osz ukał kilkadz iesi ąt osób. Przy­
zn ał się. Ty mczasem dostali śmy 
ciekawą i nformacj ę: wy kaz 900 
nazwisk ludzi oszu kanych przez 
niego w 9 województwach! To 
by ło jego jedyne ź ródło ut rzy­
mania. Oczywiśc i e, w przerwach 
w odby waniu kary. Mia ł więcej 
wyroków, niż lat życi a. Jed nak 

do końca st.arał :,ię za chowa c 
dobre maniery i sty l: zw racał 
poszkodowanym pien i ądze. 

Zapad ł wyro k: 3 lata w zawie­
szeniu na 5 lal. Na pożegn anie 
powiedz i ał mi: "Z Zambrowem 
jestem rozliczony. Szybko tu nie 
wrócę" . 

Mi nęło dz ies ięć lat. O panu 
Wirgi liuszu j u ż nie s łyszałe m. 

Lep 

Miesz kał pod Zambrowem . 
Miał 27 lat , gdy po raz t rzeci 
I,ram za krat.ki z tego samego 
powod u. Pierwszy raz zgwa ł­
cił 1 5- l etni ą dziewczy nę, pote m 
młodą kobie tę, a ost.at llio by ł a 

to cał a "seria". Ata.kował o 
zmierzchu! czekając cierpli wie 
na swoją ofiarę. Niezwy kle br u­
talny, sa.m przyz nal , że gotów 
by ł nawet zabić. Dla tego nie 
przypu szcza ł nigdy, ie któ raś 
może po "wszystkim" okazać 
mu zain teresowanie! Dał si ę na­
brać na le p. 

Tej nocy s pał w rowie. Obu­
d z iły go kroki kobiet.y. Nie' 
m iała szans. Zgwałcił j ą, po­
b ił , a ona mówi , że sprawiło jej 
t.o przyjemność! Zaproponowa ł a 

mu c i ąg dalszy w swo im mie­
sz ka niu . Poszed ł. Natvchmiast 
pos t awił a wód kę, przygotował a 
mu kąpiel i jeszcze wyprał a 
ubranie. G rał a ua zwłokę, ma­
j ąc n ad z i eję, że wód ka w kOlieu 
go zmo rze. Gdy zasnął , na­
tychmiast obudził a sąsi ad ów i 
zad zwonił a po mili cj ę. 

Podczas przes ł nch a n i a po­
wied ział mi , że gwałcił I, akże 

swoje siostry. Młodsza zaprze­
czy ła, zaś starsza - potwier­
d zi/a. Bała się u tracić męża, 
więc nie skarżyła się nikomu. 
Bała się też brata: zjawiał się 
zawsze, gdy była w domu sama, 
a do współżyci a zmuszał , g rożąc 
scyzo rykiem . 
Gwałciciel dodał , że swoje 

pot rzeby se ksualne zaspokaja/ 
też w oborze i na łące: ze 
świaniami , owcami i krowami. 

Biegli o rzekli , że by ł w pełni 
wł ad z umysłowych . Za ostatni 
gwałt sąd wymierzy ł mu karę 6 
lat pozbawieni a wolności . 

"Fantazyjny" gwałt 

Pewn a trzydziestoletnia mie­
sz ka nka podzambrows kiej wsi 
dojeżdżał a do pracy zakłado­
wym au tob usem. Z drugiej 
zmiany wracała do domu nie 
tylko w ciemnościach, ale do 
tego przez las. Któregoś dnia 
zj awi ł a s i ę u nas: została zgwał­
cona przez nieznanego mężczy­
z nę. Opowiedziała o tym bardzo 
dokł ad n ie. Niektóre fakty wy­
dawały się nieprawdopodobne, 
m.i n. zapowiedział jej, stwier­
dzi ł a , że jeszcze na n ią poczeka. 

Postan owi l iśmy to sprawdzić 
, przygotować zasadzkę na gwał­
,·iciela. Przez tydzień moi ludzie 
pilnowali całej t rasy, którą ko­
hie t a musia ł a pokonać od przy­
- Ianku do dom u. Bezskutecznie. 
I ;wałciciel przepadł. 

Za to ona zjawi ł a się u nas 
j,onownie: znów ją zaatakował. 
I'okazał a to miejsce na mapie. 
\; ie wiedz i ała. , że tam także 
-chowaJ i się mi licjanci. 

P rzyz n ał a s ię do zmyś l e ni a 
a ł ej tej hist.orii. Nie odpowie­

dział a t.y lko na jedno pytanie: 
d laczego? 

Ludzie zmyślają z róż nych po­
wodów, nie zdając sobie sprawy 
z tragicz nych często skutków 
skleco nego naprędce planu. Tak 
by ło niedaw no z ojcem i sy­
nem , wł aścicielem mazdy. Po­
wiadomili nas, że w nocy, w 
Zam browie k t.oś u k rad ł im sa­
mochód. W dwie godzi ny potem 
dyż urny ko mend y z Wyso kiego 
Mazowieckiego prze kazał nam 
in formację: pod Czyżewem , w 
przyd roż nym rowie, l eżą zwłok i 

mężczyzny. O bok nich znale­
ziono część re fl ektora z zacho­
wanycm napisem: "Made in Ja­
pan". Nry ty mczase m sprawdza­
li śmy ali bi ojca i syna w ciągu 
ostatn iej doby. 

Ojciec nie wytrzymał i po­
wiedz i ał. jak by ło nap rawdę . 
Wracali z Zambrowa. Syn był 
po la m pce win a. Potrącił pi­
ja nego. \tVysied li z samochodu, 
odci ągn ę li go do rowu . W domu 
uradzili , ie usz kodzą samochód 
jeszcze ba rd ziej , by u pozorować 
krad zi eż i wypade k. Wyjechali 
do inn ej gminy, zni zczyli sa­
mochód , a pot.em poja wili się 
na policji z wiadomością o kra­
dz ieży . 

Biegli o rzekli że po wypad ku 
o fi a ra j eszcze ży ł a. 

Syn został a resz towa ny Za 
spowodowa nie tragedi i i zg ło­
szenie o nie popełniony m prze­
s tępstwie, zaś ojciec za pomaga­
nie mu w zataje niu prawdy. 

n otowała : 
GABRIELA 
SZCZĘSNA 

KONTAKW' ~ 
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$plęcł8 
Trzynasty ro k t.rwa w 

Szczuczynie budowa basenu 
kąpielowego . N ąjoptymistycz­
niejszą wiadomością ze Szczu­
c zyna byłaby wiadomość, że 
w miasteczku ktoś się utopił. 

*** 
Wydzial Spraw Społecz­

nych UW w Lomży zapew­
nia, że Zespó ł Pieśni i Tańca 

"Lomża" jest wizytówką wo­
j ewódzkiej kultlll'y, Dyre ktor 
Wojewódzkiego Domu Ku l­
tury zapewnia, że nie ma 
pieniędzy na W'Yllajul0wallie 
sali , w której Zespó ł m óglby 
ćwiczyć. Kto~ je dnak niewąt­

pliwie wycin a wykrętasy. 

*** 
Na be zpiecznym (zdawa­

lo by się) skrzyżowaniu Al. 
Legio nów z ul. Siko rs kiego w 
Lomży częs to doc hodzi do wy­
padków. Przyczyną najzwy­
klej bywa nie zW l'acanie uwag i 
na sygnalizację świetlną. Sejnl 
powinie n ja k najs zybciej pod­
jąć uchwa łę, że w uzasadnio­
nych przypadkach czerwon e 
jednak obowiązuje . 

*** 
W związku z pojawieniem 

się .,zie lone k" , g rzy bi arz <:>­
-wandałe zryli już każdy kawa­
ł ek las u w Lomżyz'ls kiem , Cale' 
szczęście, że tak w ie lu zaję ł o 

się l'ycie m pl'zedwybo l'czYln. 

*** 
Z powod ów finansowych 

część personelu s zpitala l'e­
jonowego w K o lnie szykuje s ię 

na bezpłatne urlopy. P ozost.ali 
szykują s ię d o nie ba? 

*** 
Od la t w Rutkach narze ka lo 

się na ciasnotę w s tarej s zko le . 
Zbawienie m miała być szkoła. 
której budowa ruszyła dzie­
s ięć lat temu , Tuż prze d ulalo 
efe ktownynl finisze"l budow­
lańców okazuje s i ę, że gmach 
nowej podstawówki jest. jak 
na Rutki , za duży, SkUI'C? 
Inózgów czy kiesze ni? 

* * * 
Służba zdl'owia rozważa 

lnożliwość wprowad zenia od­
płatności za igły i strzykawki. 
Mniej zaso bnyc h us pokaja my: 
nadal bezpła tnie wkłuwąją się 

pijawki. 

*** Czyte lnik z Ciecha nowca 
wytknął ualn, że z konse­
kwencją wartą le pszej s prawy 
la n8uje luy medycynę ludową 

(tu wymie nia te ksty o lecze­
niu glodenl i zie lat'zu). "Lu­
dowe to było za Bie ruta, 
Gomułki , Gierką i Jal'uze la, 
W każdym razie ja się na 
żadną postkolnunę nab l'ać nie 
dam , bo wreszcie i R zeczpo­
spolita i m ed ycyna są nor­
Inalne, a nie ludowe". I po­
lnyśleć, że Krzysztof Kluk z 
Ciechanowca, choć ksiądz, już 

dwa wieki te mu napisał po­
stkomunistyczny .. Dykcjonal'z 
l'oślinny" z ludowym opisem 

~ właściwości ziół. 

r:JJ KONTAKlY 

c1okoIICZ. ze s tr . l 

J
edynym akcentem wybor­
czym jes t obwieszczenie 
Okr~gowej Komisji Wybor­

czej w Ostrołęce, przypię~e na 
grubej wierzbie naprzeciw domu 
soltysa. 

Z Łomżyńskiego do Sejmu 
kandyduje 80 osób , do Senatu 
8. Kogo wybrać? Głosować czy 
nie? 

NU MER 1. Mieszka tu Ja­
dwiga Zaborszczyk. Jest wdową 
i rencistką . Swoje 10 ha ziemi 
zapisała sy nowi , który razem z 
żoną pracuje w mieści e. Dziś 

drzwi zamknięte; wyjechała w 
odwiedziny? 

NUMER 2. Posesja Ireny i 
Aleksandra Chojnowskich. Ra­
zem z gruntami dzierżawionymi 
uprawiają ponad 17 ha. 

- Nie pójdziemy g łosować -
sta nowczo decyd uje za siebie i 
syna Jerzego (I. 31) Aleksand er. 
- Chlop pilnuje roli , a na wy­
bory luech idą ci, co chcą mięk­
kich siedzel;' Wcześniej gloso­
waliśmy, bo wierzy liśmy, że bę­

dzie lepiej . Teraz tylko rolnictwo 
ma splacać wszystkie dlugi . 

- Cholera wie', co robić -
dopowiada Irena. Wałęsa w te­
lewizji pokazuje chrzciny, a u 
nas 12 lud zi zasiada do stoi u 
i coraz nam trudniej gospoda­
rzyć. 

NUMER 3. Gospodarstwo 
Haliny i Mieczysława C hojnow­
skicl .. Mają 7 ha. 

G łosować pójdziemy 
mówi Halina. - Kandydatów 
nie znam , a partii jest tak du żo, 

że nie wiem , którą wybiorę. 

NUMER 4. Andrzej Rost­
kowski , kawaler, razem z matką 
wdową prowadzi 8-h ektarowe 
gospodarstwo. 

- Trzeba i ść wy bierać - twier­
dzi Andrzej. - Partii j es t tyle, że 
potrzeba wyższych szkól, by się 
na nich poznać . Wszyscy obie­
cują. Poprzednio też mialo być 
lepiej , wyszlo inaczej . Stawiam 
na Szczepana Zalewskiego. To 
rolnik , kandydat z Grąd Wo­
niecka. 

NUMER 5. Grażyna i Mi­
roslaw Korytkowscy są wł aści ­

cielami nowej piętrówki i 2i 
hektarów ziemi. 

- Będ ę głosowal na solidar­
ność rolników - zdradza Miro­
slaw. - Kandydatów za wiele 
nie znam , ale jest wśród nic h 
kumpel z Grąd , myślę , że on 
wsl.awi się za rolnikami. 

- J a nie pójdę , bo i tak się rol­
nik~m nie poprawi - stwierdza 
Grażyna. 

NUMER 6. To posesja Anny 
i Jana Chojllowskich ; mają 2,5 
ha ziemi. 

- Wybory są tylko dla formy. 
żeby się nazywało , że to lud zie 
wybrali - ocenia Jan. - Kiedyś 

każdy rolnik miał pęd do pracy. 
dziś tę chęć nam odebrano. 
każd emu ręce opad ły i nie wiem. 
czy pójdę glosować. 

Niech robią, co chcą beze 
mnie - odci na si ę An na. -

Z audycji wyborczych nic nie 
rozumie m. Nie wiadomo kto 
rządzi , kto za ten bałagan jest 
winien , a ci , co chcą się dostać 
do góry, tylko obiecują . 

NUMER 7. Piętnastohekta­
rowe gospodarstwo Eemilii i 
Kazimierza Sulkowskich. Gos­
podarzy nie ma w domu . Po­
dobno \V polu zbieral1 ziemniaki . 

NUMER 8. Zofia Mleczek ma 
22 hektary ziemi , j ej mąż j est w 
USA. 

- Nowy rząd nic dobrego rol­
nikom nie zrobil - narzeka Zo­
fia. - Walęsa obiecywal dobro­
byt, więc na niego głosowałam. 

Teraz nie pójdę. Za kom uny 
wybudowałam dom, kupiliśmy 

samochód , a dziś, by norm alnie 
żyć, potrze bujemy Ameryki. 

NU ME R 9. Helena i Józef 
Korytkowscy są rencistami. 

- Zawsze g losowałem , to i 
teraz pójdę . Jestem za "Solidar­
nością" rolników - opowiada się 

Józef. 
- Wal ich pies, nie pójdę -

zapiera się Helena. - Bo i na co 
i na kogo, jak w niczym się nam 
nie polepszy lo. 

NUMER 10. Mieczyslaw Sul­
kowski jest ju ż rencistą. 11 
hek larów przepisał sy nowi i sy­
nowej. 

- Będę gloso wal na Polskie 
Stronnictwo Ludowe, to orga­
nizacja rolników - decyduje 
1-lieczyslaw. - Sluchałem au­
d.l'cji telewi /yjnych, ci ka ndy-

daci znają nasze bolącz ki, oni 
wstawią się za nami. 

NUMER 11. Józef Sulkowski 
przep isał już gospodarstwo (8 
ha) sy nowi. 

- Kiedyś namawialem lud zi, 
żeby glosowali na Walęsę -
przy pomina Józef - ale jest żl e. 
Pewnie przy nim jeszcze ko­
muniści s i edzą. Fakt, że kartek 
nie ma, ale dobrze nie jest. 
Będę glosował na "Solid arność" 
rolników, by wszyscy byli zado­
wole ni. 

- Ja zdecyd uję się póź niej -
mówi sy nowa Jadwiga. 

NU ME R 12. Janina i Edward 
S ułkowscy miesz kają już w no­
wym , murowanym domu i obra­
biają 13 hektarów ziemi . 

- Kiedyś Walęsa obiecywal 
Japonię i co? Teraz nie wiem, co 
robić - waha się Edward. - Jest 

ogramy s 
, każdy ol 
aczej - Ol 

l ęsa bez 
na pfE 

k i się 

sobie g 
ójdę · 

gorzej, wszyscy pchają się do ," ,nWS KI.e 
koryta, nie znam kandydatów. 

- I ja nie wiem I co robić -
dod aje Janina. - Kiedyś głoso­

wałam , a teraz na co, na tę 

drożyznę? 

Ja g los uję na Boga i 
wiarę, nie na urzędników -
dorzuca 79-1e lnia Franciszka, 
matka Edwarda. 

NUMER 13. Gospodarzy, 
Halinę i Wieslawa Chojnow­
skich, nie zastałam w domu , 
wyjechali w pole. 

UMER 14. Mari anna Ter· " "'ler·aza 
cjak razem z mężem gospodarzy kogo i 

gło,owal na 11 hekta rach. 

MARIA TOCKA 

Anioł 

drzelIlie nad 
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oni ogramy są j ednym kłam­

, każdy obiecuje, a potem 

!liski aczej - ocenia Marianna. 

, (8 lęsa bez szkó ł , czy się 

na prezydenta? Zbije 

.dzi , k i si ę zwolni. Nie ma 

ę - sobie głowy zawracać. 

żl e . ójd ę. 
ko-

Ma-
razem z synem 

Mają 11 hektarów 

a znam przedstawi­

,p l, WlIaoym na tych , ktorzy 

pot rzebni Polsce, spytam 
, kogo wyb(ac, 

~a 

w 

ł 

ER 17. Barbara i Mie­
Ka rwowscy są właści­

ll-hektarowego gospo-

ważam , że każdy powinien 

na wybory - autorytalyw­
za radny Mieczysław . 

kogo i na jaką partię 

glosowa l , to moja sprawa . 

Trzeba się dobrze n amyśleć. bo 

partii n aro bił o się dużo. a lu­

dzie co chwilę zmieniają p lasz­

cze. 
- Jeszcze się me zdecydo­

wałam , na kogo będę g łosować 

- mówi Barbara. - Znam jed­

nego kandydata ze Wszerzeczy, 

a innych nie. 
N UMER 18 i 19. Mieszkają 

tu 75-letnie staruszki: Maria 

Modzelewska i Jadwiga Piona. 

- Niech młodsi zajm uj ą się 

polityką - mówi Maria - syna 

(kawalera) nie ma w domu. 

NU MER 20. Feliksa Szabłow­

ska jest. wdową i rencistką. 20 

ha przepisał a synowi (nie ma go 

w domu). 
Pójd ziemy głosować, bo 

trzeba - stwierdza Feliksa. -

Na l ewicę nie będziemy, a z 

innyc h kogoś sobie upatrzymy. 

S łucham studia wyborczego i IV 

g łos się śmieję: każdyobiecuje, 

że chyba królami zost.aniemy; że 

będą młóc ić komu~ę . a przecież 

i tak bieda będzie , bo IV czym 

Polska zostala? 
NUMER 21. Marian Sulkow­

ski 12 hektarów ziemi z clał za 

r entę · 

- Będę głosował na Szcze­

pana Zalewskiego - in formuje 

Marian. - Jego ojciec by ł gos­

podarzem, on jest gospodarzem , 

znam go i wierzę mu , że wy­

powie s i ę za nas, że prze kOlia 

innycll. Mam ju ż dość burżu ­

azj i, 
NUMER 22. To posesja soł­

tysa wsi , Kazimierza Kor~' t­

kowskiego , który razem z ż o ną 

obrabia 20 ha ziemi. 
- Trzeba pójść - decyduje 

so ł tys. - Nie wiem jeszcze na 

kogo imiennie będę głosował , a le 

jestem za .. Solid arnością" rolni­

czą. Wi erzę, że on i poci ągną 

innych w stronę rolników. 

NUMER 23. Gospodarstwo 

Marianny i Tadeusza Dłuż niew­

skich (30 ha) . 
- Tylko na listę nr 2 g łosu ­

jemy - kategoryczni e stwierd za 

Tadeusz. - Tam są rolnicy, A 

\<Vałęsa rolników nie rozumie. 

Duchowie listwo zaś za du żo 

wchodzi w politykę , powinno 

pilnować kościo ł a . 

NU MER 24. Mieszkają tu i 

obrabiają 9 ha ziemi Genowefa 

i S tanisław Olszewscy. 

- Ten rząd nie myśli o ch lo­

pach - martwi się Stanisł aw . 

Dziś nam w głowach k ręcą, 

obiecują, a le nie ma żad n ej 

jedności . Patrii jest tak du i o. 

kłócą się , przepych ają i nie wi a­

domo za kim iść i na kogo 

głosować . Zdecyduję się na kOI',­

cu, 
Poza tym w Sulkach jest ci­

cho, pracowicie, zgod nie. An io ł 

Stróż, j a k piszą poeci siel­

scy, może tu drzemać spo­

kojnie. Dlatego napotkany na 

drodze staruszek woli nie wgry­

zać się w d u perele poli l.v ki. 

Wie jed no: niech by Sulki były 

Polską . Ale czy to mo7li­

we? 
Fot. G abor L o rinc zy 

KANDYDACI CHRZEŚCIJAŃSKIEJ DEMOKRACJI 

DO SEJMU. LISTA NR 7 

ADAM MAREK FRĄCZEK 
~auczycle l , zon aty, 3 d zieCI, 42 lata . Kandy­
duje do Sej mu z ramienia C hDSP z 3 miejsca 
na li ŚC i e nr 7 Chrześc ij ańska Demokra­

cja. Absolwent I< UL-u j uczestnik pro testów 
s tude nckich w 1968 r . 

- Mają skrzywiony kręgosłup poli tyczny 
nie moglem w komuOlstycznej rzeczywistOŚC I 

p racować w swoim zawodz ie . Dlugie więc 

lata , dzi ęki życzl iwości ś . p . biskupa M . 
Sasinowsk iego pracowałem w D iecezj a lnym 
Duszpasterst wie Rodzin , boęcl ąc równocze­
śn ie wykładowcą w Wyższym Seminarium 
Duchownym. J estem wspó łza ł ożyc i e l em i 
prezesem KtK-u . 

N iechęć do starego kazal a. mi stan ąc 

twa rdo po stronie "odnowy" . Uczest.n icząc 

czynnie w życiu spo ł ecznym i politycznym 
prac uję w Radzie Miejskiej ( ko misja gospo­
da rk i komu nalnej, przewodniczenie komiSJI 
oświ aty, kultury i sportu ) . J estem cz lonklem 
nauczycielskiej "Sol idarności " , byle m dZiał a­

czem Komitetów Obywatels kich , C hRO , itp 
By lem więc czynny w latach , ki edy odwaga 
nie była tan ia, a zagrożenia real ne . Zawsz'" 
by ly mi b liskie te opcje po lityczne , któt'l 
a kcentowaly sprawy na rodowe, uwzgl ęd n ia­

jące I'ównocześn ie zal ożenia katolick iej nauk i 

spo ł ecznej . 
Spraw poli tycznych i rel igij nych nigdy nie tral..towal l·1I1 kanlllnktura l lll~ , dlatego 

dzi ś nie muszę się niczego wstydz i ć , nie jestem kameleone m , a m oja postawa zawsze 

byla j ed noznaczna i c zy telna. Uwazalem , ze w nowej rz;eczywistości nowi ludzie, 

uczciwi i kompe tentni , winn i obsadzać decydenckie stanowiska B r'Zydzi lem Sl~ tymi , 

kt ó rzy gotowi by li zmie ni ać swe pl"Zeko nania w zależnośc i od sytuacji : karierOWIczami 

kierującymi si ę prywatą· 
Wyrazi lem też publicznie przekona nie, że chłopi powin ni się już dopracować takiej 

l'ep l'ezentacji politycznej , któ ra pot rafl god nie ich reprezentować, a bl'oniąc in teresów 

sta nowych , będzie bronil a też suwerenności państwa . J ako Pol a k i kato lik ubo le wa m , 

że nie dosz ł o j eszcze do po ł ącze nia się partii chrześcij ań ski ch w j ede n si lny blo k 

p olityczny, dający szansę sku teczniejszego oddziaływania na syt.u ację w kraju . Uważam , 

ze kandyda t do parlame ntu musI mieć przede wszystkim otwartą g lowę i se rce, być 

" czciwy, a k ie l'ując si( dob re m wspólno ty, winien i ni cjować i popierać te działania , 

których ce lem będzie bogata, spr a \-\'iedliwa i suwe re nna Polska . 

Pragnę więc oddać swą wiedzę i doświadczen ie regio nowi i krajowi , a s l ucll aJąc g losu 

tzw . opin ii publicznej, konsultując s ię szero ko z l udźm i , pragnę najle piej jak po trafię , 

rea lizować ich wolę . C hcialbym , jako e wentualny pose l , być w parla m e ncie rzecznikie m 

m łodych , kończących szkoly, zak l adających ro dziny. Ich proble m a mi niepokoić sumieni a 

Innych pos łów , czy ministrów. C hc ia lby m też dZl a l ać na rzecz poprawy sytuacj i w 

oświ acie i stąd , jako nauczycie l O KZ i LO , l iczę na szczególne poparc ie tej grupy 

zawodowej . Będę też pracowal d la dobra ludzi s t arych i zabiegał o ko r~kty w us t a wie 

sa morządowej . 
' 

Sądzę, że j es te m w stanie godnie reprezentować nasz region w parlamenc i. a 

ki~l' ując si ę uczc i wością i rozsądkiem pl"Zyczynić si ę do wypracowa nia ~akl("h rOZWiązań 

sysl . mc.wych I za hezpieczell pr~wnych , k 'ó l'~ pn7wolą w l ' ,Is(". l , ,';' ,- wrE'szcip I 

1-. " 'y' ,,J . t, '\' -' " i, ~ " 1 I ~ . ... ,j 

----------------------
JÓZEF WYSZYŃSKI ( 140) Urodz" 

S i ę w Wyszonkach Kośc ie l nych , g m. Klu kowo. Zo­

naty P osiada troje dz iec i. Zo na jest le karze m 

pediat rą, prac uje w Zespole Opieki Zd rowot . 

nej w \V yso kiem Mazowieckiem . J es t a bsolwe n­

tem Wyższej Sz ko ly I nżynie rskiej w B iałymstoku 

P racowal w PK S, SKR w W ysokiem Mazowlec· 

ki e m . 
Od 1979 r . prac uje w WOP R Sze pietowo n ; 

s tanowisku specjalisty ds . szko lenia kadry z 'la 

kresu obsługi techn icznej ro lnictwa . Po reo rgan \ 

zacJi WOPR-ów od stycznia bieżącego ro ku p t-h 

funkcję z-cy dyrektora Ośrodka Do radztwa Ro ln i 

czego. 
- W ychowa lem się na wsi . Z domu rodzin . 

nego ot rzym a lem dal' największy - wychowanie w 

riuchu katolickim, szac unek d la cz łow ieka i j eg.) 

pracy. 
Przez ostatnie kilkanaście la t pracy zawodowej 1.J)' ł tm :-.C I!)!..; LWli l /.; ' " ) /. ru ll1l '- ' \\'e;: !n 

woj ewództwa l omżYllskiego . W tym okres ie czasu dok ł adnie poznał em Jego specyfikę . 

Nie czekając na ko nkretne rozwiązan i e łegislacyjne obec nego P a rl amentu proponuję 

BIURA ROLNICZE , które są pods tawą do wszelkich dz i a ł ań w środow isku wiejskim . 

J est to dobrowolna o rganizacja ro lników reprezentująca ich inte resy pro du kc yj ne , 

w ł ączona do wsze lkich dzia latl, któ re dotyczą: pod atków , prawa w ł asności , usl ug , 

podej mowa ni a prac nad rozwojem różnych fo rm zaopatrzenia w środk i pro dukcji , zbytu 

prod uk tów rolnych , itp , 
Rolnicy ł ączą się razem , by rozwiązywać problem y i zmuszać in nych do rozwiązywani a 

ich problemów, O rg a nizacj a t a nie będzie agencją l"Ządową i ni e może wykazywać 

poli tycznej stronniczości, co nie oznacza że nie może szukać wsp.arcia w sil ac h 

po li tycznych . 
W obecnej t rud nej sy t uacji w ro ln ictwie, g łównie zaś w zakres ie fu nkcjonowania 

rynku rolnego o raz nowoczesnej infrastruk t ury wsi rodzi się pi lna potl"Zeba oddolnego 

aktywizowa nia s a mych ro lników do podej mowania tego t ypu dzia ł ań 

O rganizacj e takie funkcjonują z powodzenie m od 19 19 ro ku w Sta nach Zjednoczonych . 

\ V Polsce od niedawna działaj ą na te re nie woj ewództwa olsztyńskiego, suwalskiego i są 

na et apie two rzeni a się w wojewódz twie lomży ń skim . 

Następną propozycj ę już w ramach dz i a ł alności Biur Rol niczyc h j a ko samopom o c 

fin a nsowa do wsze lkiego rodzaju dzialań proponuję dz i ał ający na zasadzie spółki 

akcyjnej BANI< ROLNI CZY . 
J ego właścici elami będą a kcjonariusze, posiadacze a kcj i za lożycie l sk ich , w 51 proc . 

rolni cy. Kapita l za l ożycie l ski wynosi 20 mld z l. Na dzień d z isiej szy na ko nto banku 

wplynę ło o ko lo 13 mld z l. Siedzibą Banku będzie Olsz tyn , natomi ast zasięg te ry toria lny 

i rozmieszczenie oddzialów banku prze widuje się na te re nie pó l nocno-wscho dniej częśc i 

Polski , a w przyszłości na te re nie całego kraju . Cena jednej a kcj i wy nosi 2 mln z lo tyc h . 

I<ażda a kcja to j ede n głos , im więcej akcji w twoim ręku większa możli wość d ecydo wania . 

Podstawowymi zada niami funkcj onowa nia b a nku będzie p rowad zenie dz i ał alności 

kredyt owej (spl"Zyjającej rozwojowi prze twórstwa, infrast ruktury itp) , przyj mowa nie 

d e pozytów bankowych o raz wsze lkich ope racji fin a nsowych zleconych przez kli entów , 

Jako i nżyniel' d oradca pragnę również wdrożyć do praktyki ro ln iczej sp rawdzone w 

IIlnych wysoko rozwiniętych krajach nowoczesne fo rmy i me t od y o rganizacji produkcji , 

ułatw i ające życie rodzinom wiejskim . 
Zainteresowanych odsyłam do ulotki wybOl'czej . 

KONTAłOY ~ 



Gdzie jest ta. ulica ... 

J
ak wyglądała Łom ża przed 
wieka mi , trudno dzisiaj do­
kł adn ie odtworzyć . Zacho­

wane plany i pomiary mia­
sta pochodzą dopiero z XIX 
wieku ; wykonane został y w 
latach 1801-1 914. Plan sy tu­
acyj ny Łomży z okoł o 1817 
roku sporządzi ł sa m Ale ksander 
GrolTe, Budowniczy Ge neralny 
Królestwa Polskiego. 

Prawa miejskie Lomża ot rzy­
mał a 15 czerwca 141 8 roku od 
księcia Janusza I. 

Największy rozwój miasta 
przypad ł na wiek XVI. W 1564 
roku Łomża liczy ł a oko ło 3300 
mieszkariców i 540 domów (z 
przewagą murowanych). Najo­
kazalsze obiekty budowlane z 
tego o kres u to ratusz, trzypię­
trowy dOJn wójtowski, wielka 
ł aźni a, magazyn soli , murowa.n e 
śpich l erze z bożowe nad Narwią, 
wielka ludwisarnia. i arsena ł , 
gospoda kupiecka i rzemieślni­
cza, kamieni ce Łazarza C horo­
mallskiego i zabudowa ni a dwor­
s kie . Miasto, wraz z przedmie­
ściami , posiadało 7 kościo łów 
i 3 kaplice. Łomżę przec ina.!y 
też ważne drogi handlowe, ł ą­
czące ją z innymi mia,.o;;:tami , 
m .in . \Vilnem , ''''arszawą, Brze­
ściem Litewskim ; g łówny trakt 
do Prlls wiód ł przez I\oln o. 

Upadek miasta przypadł na 
po łowę XV II wieku. Pogłębi I 
go jeszcze "potop" szwedz ki. W 
1791 rokll Łomża liczy ł a ""­
led wie 1104 mi esz ka .i ców, 190 
domów (w tym 24 murowane). 
5 ulic i 94 puste place, 2 stud­
lIie. ł\liaslo rozbudowywało się 

w kierunku zachodnim. Był już 
Nowy Ryne k i nowe uli ce. w 
1910 rok ll pojawi ła .ię grobla 
do Pią'"icy, zaś około 1820 
- główna szosa przechodząca 
przez Łomżę z Peter.bll rga do 
Warszawy. Łomża liczy la wtedy 
260 domów (tylko 3 murowane), 
10 ulic (po łowa wy brukowa­
nych ) . 

Nowy Ryn ek t,eż nie mial 
brllkll , co utrudlli ało hand el. 
Lomżyniacy prosili więc władze 
miasta., by t argi przenieść na 
odpowiedll ie do tego miejsce: 
St.ary Rynek. 

\V 1824 roku przybyła miastu 
ulica 'A' iejska, Nadnarwi a llska., 
Ogrodowa, Piękna i Przechod­
nia; w 1829 - Topolowa, na 
gnll.tach będących w łas nością 
szpit ala św . Ducha. (l\ajs tarsze 
ulice to Dworlla, Sena torska. 
Dlllga, Jalkowa i Kozia.) 

W 1824 roku za łożono ogród 
spa cerowy pomięd zy u li cą No­
wogrodzką i trakte m pe t.e rs­
burs kim . \V dwadz ieśc i a jede n 
ł a.t, póżn iej Dworna wzbogacił a 
s i ę o kilka murowanych do­
mów. Nieste ty, szpeci ł ją nie 
tylko brak bruku: przy pomin ała 
t eż ist.ny śmietn ik. Krótka, co 
prawda,' n azywał a się ulicą, lecz 
w rzeczywistości przy pominał a. 
raczej ścieżkę , ł ączącą Dworną 
z Długą. Fatalnie prezentowała 
się t eż Gielcz)' ń s ka. Wedłllg 
... pi.::!! z 1864 roku Łomża mi a ł a 

KONTAKlY 

30 ulic i 3 rynki , ktore osw.e­
tlał o 26 latarni . Nie ma już dzi­
siaj widniejących \V spisie ulic: 
Wysokiej, Nad kanalnej , Tyko­
ci.iski ej , Kotlarskiej. 

D
obre czasy dla Łomży 
nadesz ły po 1866 roku , 
gdy zos l. ała miastem gu­

bernialny m . W 1872 roku li­
czy ł a 13 854 mieszkań ców , a w 
roku 1908 - 24 840 . W 1925 
roku przyłączono do niej także 
przed mieścia: C ie rpio ły, Łom­
życę, Pociejewo, Skowronki i 
Zawady. 

Z wieku XIX pozostala bo­
gata dokum e ntacja kartogra­
fi czna : plany ogólne miasta, 
określ onych jego CZęSCI , ulic 
i posesji o raz architekto nicz ne 
(bud owłe sakra ln e, gmachy pu­
blicz ne i budynki p rywatne) . 
Pla ny ogóln e Łomży obrazują 
1.0, co przyby ło miastll aż do 
X IX wieku . W grupie plan ów 
części miasta i posesji n ajwięcej 
jest planów Nowego Rynku i 
Rynku Pocztowego z lat 18 11-
-1871. Znajdujemy na nich waż­

niejsze budyn ki rządowe i p ry­
wat ne. starą i nową pocztę, 

więzien i e, Biu ro Komisarza Ob­
wod u , kośció ł popijarski , Tr.v­
bunał Cy wilny. 

Zachowane plany archi tekto­
nicz ne obrazują budowle istnie­
jące do dziś , t.e, których już nie 
ma o raz nie zreali zowa ne. Prze­
trwał y klasztory (benedykty nek 
i kapucynów) , daw na cerkiew 
(dziś kośció ł Najś więtszej ~I a­
rii Panny) , dawna szko ła cer­
ki ew na, ra tusz, d om guberna­
tora; nie ma w Łomży ko~cioła 
i kolegium pij a rskiego, bożnicy, 
więz i enia przy Wiejskiej i Le­
gio nów (z wyjątkiem dwóch bu­
dYllków). Nigdy nie udał o się 
zreali zować planu budowy sz pi­
t a la dla psychicznie chorycII. 
Do a rchite kto nicznych ciekawo­
s t ek nal eży plan domu An­
toniego Budziszewskiego przy 
Nowy m Ryn ku . W budynkn 
ty m miał y swoją siedzibę liczne 
ins tytucje: Trybunał Cy wilny, 
H ipoteka, Kancela ria Rejentów, 
Archiwum Akt Dawnych oraz 
Sąd Policj i Poprawczej . 

P 
lany powstawały w różnych 
okolicz nościach , m .in . na 
poleceni e wład z miejski ch, 

Komisarza Obwodu Lomży rl­
skiego , Komisji Rządowej Sp raw 
Wewnętrznych itd . 

P lany a rchiwaln e Łomży "1 
nie tylko św!adectwem archi­
tek t,ury mias ta, lecz całej je~o 
his to ri i. Zmienia ły się czasy, a 
wraz z nimi lu dzie i mias to. 
Czy i my będz i emy mieli czym 
zai mponować przyszłym pokole­
nio m ł omży niaków? Budujący n l 
s i ę szpitalem i dworcem auto­
b usowy m (ze względu na tzw 
czynni ki obiektywne) na pewn o 

JOĄNNA 
RADONSK A 

Opl'acowane n a podstaw i. 
publikacji D o n aty Godle w s ki , 
•• Katlt log arc hiwa lnych pIAn ( ·' ~· 

miastA Lomży 1619-)014" . W II' 
~Zl\Wa 1075. 

KANDYDACI POROZUMIENIA OBYWATELSKIEGO 
CENTRUM DO SEJMU. LISTA NR 12 

A MO ZE 
NIEDZIELA 
rozmowa z kandydatem 

POC na posla 

J Ak pl'Zek o nalby Pan osoby 
uil'zdecydowane, że nftjm"d l'zej ZI'O­
bił" g losujqc 11ft li s tę 111' 12 , tj, nft 
P orozu mi e nie Obywatelsk ie Cen­
II 'urn. skol'o codziennie w S t udio 
Wybol'czym pl'czentuje si ę 85 lis t 
wybo l'czych? 

- W naszej koalicji są ludZie z Poro­
zumi~nia Cent rum - partii ch ruścijań. 
5 ko-d~mokratycznej , komitetów obywa­
tels kich i .. Ojcowizny" - ch ł ops k iej par­
tii Romana Barto5Zcze. Jesteimy więc 
k oa.l icją ludzi mias t i wsi, Mamy pro­
gram adresowany do wszystkich ś ro­
dowisk spo lecznych . Mogę: więc powie, 
dzieł. że Jes t lO program s t warz"jl\cy re_ 
al n" na.llsę: dla Polski, bowiem program 
tell nie dzieli, a. lączy interesy Pola­
ków 

- Czy POl'ozllllli e ni e Obywftte l­
I'I ki e Ccntl'um będz i e w st lt\nie wz i,, ~ 
11ft s ir.bi e odpow i edzialnoś~ Zt\ k l·ftj , 
j ... ~ 1i wygl'a wybol'Y? 

ra k. )estf'smy Jed ną zniel icz· 

MIROSLAW WISZO­
WATY: Polska weszła w 
okres p l'-zeobraień o zasadniczym 
znaczeniu . Jako kraj i spo łeczeń-
5 1 wo stanęli śmy przed ogrolnną, 
h i, l oryczną szansą - zbudowania 
no wego ładu politycznego. społecz­
ucgo, gosp odarczego. 

TI'Zeba PI'Zczwyciężyć pozos ł a­
ł ości komun.izmu i stworzyć efek­
l y wny system gospodarczy, opa rty 
na wł asności prywat.ncj i regu­
ł ach gospodarki rynkowej . Musimy 
do l;\czyć d o Europy, być ró w­
Il ortędnym par t nerem d la reszty 
kontynent.u. 

To j est wyzwan.ie i szansa. Poro­
zlll llicllie CentrtUn ma program na 
miarę Ilaszych p o t.l'Zeb i możliwo­
" ' i . Uwaiam, że najważniejszymj 
sprawam..i na dz i ś i najbliższą przy­
s7, ł o~ć są: 

- p oprawa stanu gospodarki , 
- b f"zpieczel'istwo państwa i oby-

\\ .I,p li , 
p l'Zebudowa świadomości sp e> 

,. I,nej . 
O d p owodzenia reform gosp o-

JANUSZ NIEDZIELA 
• prawnik 
• 29 lat 
• dYl'ektor Biul'a KA.dr UI'Zę­
du Rady Ministrów 
• sekre tarz zcspo łu d/s opra~ 
cowania now ej st l'uk tul'Y t e­
rytOl'ialnej pailstw a 
• znajomość tl'zech języków 
obcyc h : angie ls ki , nie miecki , 
fl'anc łtski 

• pozycja Ul' G 

nych par tii , kt ó re mają program po · 
par ty ideą, dorobek poli tyC?ny, s truk ­
tury. ludzi przygolowall)'c h do s t.:lno· 
wienia prawa. . Nie jes l eś m)' partią lud ZI 
znikąd . 

- C zy obecnoś~ 05 pft l,tii w wy­
bO I'lt.ch j cst potrzebnft k r ejo wi ? 

- Tak naprawdę liczy s i ę t ylko kilka. 
partii, t a.kic h jak np . Po rozumieni e C en­
trum . Doraźnie tw orzo ne lis t y, czy 10 
policjantów , czy gmi n kurpiow skic h , czy 
związków zawodowych , klóre wprowa­
dzą być może d o Sej m u po jedn y m 
poj le, bądi po kilku , nic nie za. ł atwią , 

ni c nil' wniosą . G losy odd a ne n a nich , 
to glo. y Il raco ne , Ta og rom na ilość par, 
ti i i argume nt ów nie pomaga ludziom 
w dokonaniu wyboru , a może nawet 
wp rowadza chao5. 

- W juki s p oscS b Pftn , micAz ku­
niec W f\I·s,,,ft w y . '''Ilftlazl s i ę nft !i ście 
ł o miy r\ s kicgo P OI'ozu mie nift Oby­
wn.te ls kie go Centrum? 

- Kiedy czło nkowi e PC w Lomiy do, 
wiedzieli się, iż moja kandyda.tu ra jes t 
rozpatrywana przez Zarząd G łówny Po­
rozumienia Ce nIrum , zaproponowali m i 
ka.ndydowanie oz Lomży licząc , że m oje 
przy~o lowa nie po litycz no: i zawodo we 
czym ze mnie poiądanego ka.ndydata w 
wybonc h do Sejmu . Wyraziłem zgodę . 

- Czy ok r'ęg może li czy~ Oft p~ 
010C: z Po nł\ s t l'o n y w rozwiązywa­
niu ntl s2y c h p l'oble rn cS w ? Zek l lt\daUl . 
że 'Zostanie Pftll wybl·ftny. 

- To oczy wi:ue My~ l ę , ie z racji 
mOjej pozycji zawodo wej i s tanowisk:! w 
Urzędzie Rady Ministrów mogę zrobić 
więcej niż ci, kl orz )' tu miesz ka.;ą . 

- W tftkilll I'Rz ie życzę s llkcel'l u 
Panu i nasze rllU woje w ództwu . 

Rozm:\wia la : M , Sf.\w i c kł' 

U r o dzony 12,0 3.1058 l'. W 

Jedwabn e m. w oj . ł omży t'IS kie. 
ZAmieszka ły w Z a mbro wie . 
111. Ot' zeszkowej 30. Stan 
r o d zinny : żonaty (Bal'ba l'8 
- le karz stomatolog), j edno 
dz iecko (Marta - 8 lat), 
Wykształcenie : wyższe (in­
iynie l' m ec h a nik "bsa 1-
w e u t Wydziału M e cluulic z­
n ego P o liteclmiki Białostoc­
kiej) . PraCA: o d 1982 l ' , 

W Zambl'ows kich Zakładach 
Pl'Zemys lu Bawe łninnegojako 
nlistl'Z w w al'sztacie m ech a­
n ic znym . W m aj u 1991 1'. 
zos taje wybrany Pl,zewod lli.­
czącym Rudy P I'a c o wnic zej. 
D o 1091 r . nie nRleży d o 
żadnych o rganizacji politycz­
nyc h i związkowych . W 1991 
.. . wstępuje do P o r oz u mie .do 
C c ntrum . Pozycja lU' 3. 

dal'czych zależy wszys tko. D latego 
nic wo lno dopuśc ić d o upad ku 
większości przedsiębiorstw i całych 
gałęz i prtemysłu . Zmiana ustroju 
gospodarczego wymaga okresu 
przejściowego. Przyszły parla m e nt 
i rząd muszą w pierwszej ko lejne> 
śc i 'zająć si ę problemami gospodar­
czymi, odk ładaj flc inne sprawy na 
póżni ej . 

Silna, spra wna, dem okra tyczna 
władza, j es t niezbc;dna j a.ko zabez­
p ieczenie procesu prz.emian us tro­
jowych , a także dla zape wni enia 
bezpieczeństwa państ.wa i obywa­
t.e lL Nie s tać nas na słabe państwo, 

\·V sferze świadomości społec'lr 
ncj konieczn e j es t wyjśc i e p oza 
dotychczasowe sposoby myślenia o 
świecie i kraju. 

Musimy stworLyć możliwość 
rozwoju młodemu pokoleniu, uka­
zać p erspekty wy na przyszłość. 

Pomimo trudności i problemów 
m a my szansę pokonać cywiliza­
cyjne zapóżnienie i żyć nonnaln.ie . 
Tej szansy nie wolno n am zmarno­
wać. 
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INajcieIc_SZ9 pozycje 
od 24.10 do 30.10) 

CZWARTEK 24.\0 

00.\0 "Autostrada do nieba" 
13.30 "Santa Barbara" 

PIĄTEK 25.10 

10.\0 "Autostrada do nieba" 
13.30 "Santa Barb3ra" 
2110 "Twin Ptak.," - serialltryminalny 
23.00 "Tulli Frutti" - dla mężczyzn 

SOBOTA 26.\0 

06.45 Fdmy rysunkowe 
15.05 "Daktari" - serial 
16.05 "Autostrada do nieba" 
19.20 "Huston Knigbts" - serial 

Itry min. 

NIEDZIELA 27.\0 

05.35 Filmy rysunkowe 
14.20 "Adam 12,Ein.alz in LA" - serial 

sensat . 
14.45 "Polizeibericbt" - serial sensa<:-
23.20 "PLAYBOY Late Nigbt" - progr. 

erot. 
00.20 Fdm 

PONIEDZIAłEK 28.\0 

09.00 "Wettlauf mit dem Thd" - serial 
k.rymin. 

10.\0 "Autostrada do oieba" - serial 
11.25 "Die wilde Rose" - serial meksy­

kański 
13.30 "Santa Barbara" 
15.05 "Der clan der Wolfe" - serial 

krym in. 
23.20 "Mannermagazin 'M'" - dla męż­

czyzn 

WTOREK 29.10 

09.00 "Wettlauf mit dem Thd" - serial 
krymin. 

10.10 "Autostrada do oieba" 
13.05 "Der Hammer" - serial krymin. 
\3.30 "Santa Barbara" 
\9.15 "Knigbt Rider" - serial sensac. 
01.30 "WerwoU" - horror, serial USA 

ŚRODA 30.10 

09.00 " WttlauC mit dem Tod" - serial 
krymin. 

10.10" Autostrada do nieba" 
13.30 "Santa Barbara" 
20.15 "Mord ist ibr Hoby" - serial 

krymin. 
23.25 Benny Hill Sbow 
01.45 "Werwolf" - borro, serial USA 

I 

Codzieonie: 

06.00 Bajki bez słów 
06.30 Filmy rysunkowe 
10.45 Bajki bez słów 

(Najciekawsze pozycje 
od 24.10 do 30.\0) 

CZWARTEK 24.\0 

09.05 "General Hospital" - serial USA 
16.45 "Make-up und Pistoloo" - serial 

krymin. 
2\J5 "Jiger des verlorenen Schalzes" -

film USA 

14.25 "General Hospital" 
16.45 "Canoon" - serial krymin. 
22.20 "Hiiogbt uhn HOber" - film USA 

SOB01i\ 26.10 

13.\0 "Fantasy bland" 
20.15 "Die schane Liignerin" - film 

oiem.-francusk.i 
23.00 "Scbiilmadcheo-Report"(9) -film 

niemiecki 
01.00 "Scbiilmadchen-Reporl"(9) - film 

niemiecki 

NIEDZIELA 27.\0 

08.20 "011 i .. total verriickle Farm" -
serial rysunkowy 

08.45 "Tbunderca1s" - serial rysunkowy 
1650 "Verdamml in alle Ewigkeit" -

film USA 
20.15 "Superman lI -Allein gegeo alle" ­

film ang. 

PONIEDZIAŁEK 28.10 

08.35 "Nacbbarn" - serial australijski 
14.00 "Thuodercats" - serial rysunkowy 
20.15 "napper John MO" - serial 

obyczajowy . 
00.40 "Trapper Jobo MO" 

WTOREK 29.10 

09.05 "General Hospilal" - serial USA 
14.00 "Police Academy" - serial rysun­

kow y 
lS.50 "Bonanza" 
23.25 "Aur der Flucht" - serial krymin. 

ŚRODA 30.\0 

09.05 "General Hospilal" - serial USA 
14.00 "Oli .. totaJ Verriickle Farm" -

serial rysuokowy 
14.25 "Geoeral Hospilal" 
1550 "Kung-Fu" - serial prLygodowy 
20.15 "Hunler" -serial krymioalny 

CZWARTEK 24.10 

07.00 "I'm No Angel" (87 min.) -
komedia 

09.00 "Polly" (100 min.) - film dla 
dzieci 

11.00 "Sbe-Devil" (94 min.) - komedia 
13.00 "The King of Jazz" (60 min.) ­

film muzyczny 
15.00 "LiIIle Nikila" (93 mio.) 
17.00 "Le College File a l' Anglaise" (77 

min.) - komedia 
19.00 "Capilan Newman,MO" (126 

min.) - komedia 
2\.15 "Mooney,Power Murder" (100 

min.) - Ibriller 
23.00 "K-9" (102 min.) - komedia 

sensacyjna 
01.00 "Scum" (92 min.) 
03.00 "A Dry Wbite Seasoo" (112 min.) 

- dramal 
05.00 "Coasllo Coasl" (96 min.) - film 

przygodowy 

PIĄTEK 25.\0 

23.25 "D .. UJtimalum 1 .. C1 fab" - film 
włoski 

07.00 "Capitao Newman,MD" (126 
min.) - komedia 

09.\5 "This'U Mak. You WbisUe" (71 
min.) - komedia 

15.00 "Dry Wbile Seasion" (112 min.) -
dramal 

17.00 "Besl of Ib. Bes\" (97 min.) 
19.00 "Wby Me?" (88 mioJ - komedia 
21.00 "Th>uble in Paradise" (97 min.) -

thriller 
23.00 "Crimes and Miodemeaoors" 

(104 min~ - film 
01.00 "1bmmy" (107 minr - rock 

opera 
03.00 "Beacbes" (118 min.) - komedia 
05.00 "Puocbline" (118 min .) - komedia 

SOB01i\ 26.\0 

07.00 "Robio Hood" (117 min.) 
09.00 "Wall Disney" pradslawia 
11.00 "Mi"i"ippi" (70 min.) - film 

muzycmy 
13.00 "Rigbt to Die" (190 min.)" -

dramal 
15.00 "Maigrel Voit Rouge" (87 min.) -

thriUer 
17.00 "Hooey,1 Sbrunk the Kids" (100 

min.) - komedia 
19.00 "Wail UOlil Spring, Bandini" (100 

min.) - dramat 
21.00 " Kickboxer" (105 min.) - Ihriller 
00.00 "Nigblclub Special" - Iylko dla 

dorosłycb 
02.00 "Bureid Alive" (90 min.) -

thriller 
04.00 "The Raveo" (SS min.) - borror 

NIEDZIELA 27.10 

07.00 "If il's Tuesday;rhis MusI be 
Belgium" (99 min.) - komedia 

09.00 "Walt Disney" - przedstawia 
13.00 "Sepame Tables" (99 mio.) -

melodramat 
15.00 "Wall Disoey" - przedslawia 
17.00 "Olsenbadeo MOler Kongen Os 

Koekteo" (93 mio.) - komedia 
19.00 "S .. of Love" (112 min.) ­
IbriUer 

21.00 "Cocklali" (99 min .) - komedia 
23.00 "Gbosthuslers II" (110 mio.) -

komedia 
01.00 "Les Iodieos sonI Encore Loin" 

(94 min.) - francuski dramal 
03.00 "The Seven Percent Solutioo" 

(113 mio.) 
05.00 "No Way Oul" (110 mio.) -

thriller 

PONIEDZIAŁEK 28.10 

07.00 "Olsenbandeo Moter kongeo Os 
Knekten" (93 min.) - komedia 

09.00 "Gbouslbuslers \1" (110 mio.) ­
komedia scieoce~fictioo 

11.00 "Jel Storm" (87 min .) - film 
seDsacyjny 

\3.00 "JE Suisle Seigneur du Cbateau" 
(87 min.) - dramat 

15.00 "Money,Power Murder" (100 
min.) - tbriller 

17.00 "Bad Day at Black Rock" (81 
min.) - thriller 

19.00 "K-9" (102 min.) - komedia 
sensacjna 

21.00 "No Way Oul" (110 min.) -
thriller 

23.00 "Koko Hanel" (96 mnin~ -
komedia 

01.00 "Missing Link" (88 min.)­
pseudo-dkumenl 

pseudo-dokumenl 
09.00 "I'm No Angel" (87 min .) -

komedia 
11.00 "Tbe Incredible Journey " (77 

min.) - film 
13.00 "K -9" (102 min~ - komedia 

sensacyjna 
15.00 "Capilan Newman,MO" (U6 

min.) - komedia 
17.15 "Persooals" (199 mniJ - thriller 
19.00 "Crimes and MiodemeeDors" 

(104 min~ - film 
21.00 "The Secretlvasioo" (95 min.) -

film sensacyjny 
23.00 ""frouble in Paradis." (97 min.) -

thriller 
01.00 "Kickboxer" (105 mio.) - thriller 
03.00 "Dealb Before Disbonour" (89 

min .) - film gangsterski 
05.00 "Le Colegge Hle a I' Anglaise" 

(77 min~ - komedia 

ŚRODA 3010 

07.00 "London Melody" (72 miD.) -
film muzyczny 

09.00 "Polly" (100 min.) - film Disneya 
11.00"Tbe Seerel Invasion" (95 min.) -

film seDsacyjny 
13.00 "Biller Sweet" (87 m iD.) 
15.00 "Wby Me" (88 miD.) - komedia 
17.00 "1łouble in Paradise" (97 miD.) -

IbriUer 
19.00 "Burid Alive" (90 min.) - thriller 
2\.00 "A Hsb Called Wanda" (104 

min.) - komedia 
23.00 "Playboy Inside Oul 4" (30 min.) 
01.00 " Seal of Love" (lU min~ ­

thriller 
03.00 "I'm GonDa Gil You Suckal" (SS 

min.) - komedia 
05.00 "The Belivers" (109 min.) ­

thriller 

18.00 Motorsport Newo 
21.00 Football 
23.30 Eu rosport News 

PIĄTEK 25.10 

18.00 GO! - magazyn sportów 
motorow~cb 

21.00 Boxing 
23.30 Eurosport News 

SOB01i\ 26.1 O 

08.00 Aerobies 
19.30 Sand Yacbtiog 
21.00 Boxing 
22.00 Slockbolm Tennis 

NIEDZIELA 27.\0 

09.00 Aerobics 
11.00 Car RaciDg WSCC Japan 
20.30 Stokbolm "JeDniS FlDals 

PONIEDZIAŁEK 28.10 

18.00 Seveo Days oC Sporl 
19.00 Euro Fun Magazm. Programme 
19.30 Eurosporl News 
23.30 Foolball Euro Goals (pilka nożna) 

WTOREK 29.10 

18.00 Eurosport News 
20.00 Live Tenois Paris Open 
23.30 Wrestling 
pO.30 Eurosport News 

SRODA 30.\0 

03.00 "Tbe Migbty Quinn" (95 miD.) ­
film krymiDalny 

18.00 Wyścigi samochodowe 
20.00 Live "Jenis Paris Open 
23.30 Live Cycling Grenoble 

(kolarsIwą 
00.30 News 

05.00 "Scum" (92 min.) 

WTOREK 2910 

PIĄTEK 25.10 
09.05 "General Hospital" - serial USA 

13.00 "Le Quadi de. Brumes" (97 min.) 
~ melodramat 07.00 "Mi"iog LinK" (88 mio.) -

Non stop muzyka rozrywkow~ 
leledyski. 

KONTAKlY ~ 
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'l! KOMPUTEROWE ~~ 
';! ŚWIAT ULICY ~~ 
'l! SEZAMKOWEJ 01 
,"" :.: 

kurczaki. kury. indyki W całości 

i W paczkowanych porcjach. 

MROlONKI: 
11 • ••• 1 •. ~~I' sprzęt audio-video 
1. piwo i szampony 1~ 

';1 '~'.' 

yzy z m ięsem. ziemniaczane. fasolko po bretońsku. bigos. kołdt;ny. 

mrOlone owoce i warzywo. 

.. BIURO HANDlOWE • 
~ l .. POLFROsr·· • ••• 1 •• LODY W SZEROKIM WYBORZE. '~I' Łomlo. Al. legionów 7. 
1. leI. 60-67 '.~ 1 •. 

'l! W sklepie fi.mowym 01 
Ceny obnizone juz po raz drugi. 

ŁOM2A. UL. NOWOGRODZKA 157 "1 IŁom la. ul. Wyszyńskiego 81 :; 
1. 01 
"1 Mila obsluga - niskie ceny. :; 
.~ . t1..;.!~.! '..;.t~. !~'! ~ . !~.~~ 

(budynek Pracowni Konserwacji Zabytków w podwórku). 

ZAPRASZAMY w godz. od 7.00 - 18.00 

PIEKAR 
SYNDYK MASY 
UPADLOŚCI 

WPHW 
"OHRU5ZEH" 

W Łomzy 
inlOlmuje. le od dnia 

7 lisIopada 19911. Łomzo. NOWO OTWARTY 
ZAKtAD FRYZJERSKI ul. wOI~~al~~~~~~gO 53. j 

w Bozie Magazynowej 
Łomla. ul. Wesola 117 
( Holel Robolniczy) 

:.'::: 

t 
;..'~: 

ZAPRASZA 
Zatrudni młodych. doświadczonych p iekarzy r. 

w nowoczesnej piekarni. ",jf'i} 

w Jeziorku k/Łomly 
p.owadzona iesl wyplZedaz 
pa ATRAKCYJNYCH CENACH, 

TOWARÓW HANDLOWYCH 

w godz. od 10.00 - 18.00 
W sobolę 2 i 3 od 8.00 - 13.00 

NOWOSC, OIyginalne płyny 
japońskie. 

T.wola i pasemka 
w jednym dniu. 

ZAPRASZAMY 
'-------~- 347 

w Łomzy, 

ul. Gietczyńska l. tel. 47-18 

ogtasza przetarg nieograniczony na sprzedaz 

2 autokarów marki .. AUTOSAN". 

rok produkcji 1989. 

ceny wywoławcze - 50.000.000 zł . 

P.zetarg odbędzie się w dniu 12 listopada 1991r. a godz. 11.00 

w biu.ze PTTK Łomza. ul. Gietczyńska 1. 

Autokary mOlna oglqdać do dnia 11 listopada 1991r. 

w Rejonie Dróg PUblicznych w Łomzy. ul. Sikorskiego 156. 

a w dniu przetargu przed biurem PTTK. 

P.zystępujqcy do p.zetargu winn i wpłacić wadium do kosy 

Odziatu lub na konto, NBP Łomza nt 45001-18571-132 

w wysokości 10 proc. ceny wywotawczej. 

Zastrzega się p.awo uniewaznienia przehgu bez 

podania przyczyn. 
~;.~. 

. ,;.i;.i;...,~ • __ .a_a_ ._ ._ 
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- wyposazenia biu.owego 
- u.zqdzeń magazynowych 

ZA PRASZAMY 
DO ZAKUPÓW 

MOZESZ MIEĆ POLONEZA CARO 
W 50 NIEOPROCENTOWANYCH RATACH 

PtACĄC MIN. 1676 TYS. Zt. 

Otrzymasz GRATIS ZŁOTY WEEKEND 
tj. trzy darmowe noclegi na dwie osoby 

w wybranych hotelach europejskich 
podpisujqc umowę u nas w systemie 

autokonsorcjum. 
PPH "LEXIMAR" Ostrołęka . ul. Wesola 6. 

tIiiiił tel . 51-65 tIiiiił 

STACJA HODOWLI 
I UNASIENNIANIA ZWIERZĄT 

w Piqtnicy. ul. Czamocka 56. 
ogtasza II przetarg nieograniczony na sp.zedaz 
samochodu marki TARPAN - rok p.odukcji 1984. 

cena wywotawcza - 5.000.000 zt 

PrzetOlg odbędzie się w dniu 5 lisIopada 1991r. O godz. 10.00 
w ~wiellicy zakladu. 

WOlunkiem p.zyslqpienia do plZelOlgu jest wplacenie do kosy 
Zakladu wadium w wysoko~ci 10 p,oc. ceny wywoławczej. 

Samochód mOlna oglqdać w Zakładzie we wszyslkie 
dni .obocze od godz. 7.00 - 15.00. 

Zaslrzega się plawo uniewaznienia p.zeta.gu 
I:'<~<'<:"<l bez podania p.zyczyn. N'-<"<.'V'-<'.II 
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KANDYDAT 

CHRZEŚCIJAŃSKIEJ 

DEMOKRACJI NA POSLA 
LISTA NR 7 

ANNA BOROWSKA . 
tlAŁa nr 7 , ok.'ęg wyborczy 24 : 

Lomża - Ostrołęka - Ciechanów. 

Abso lwe ntka Katolic kiego Uni­

wers ytetu Lube ls kiego, l'cdakŁol' 

11 9czelny dzie nnika "Słowo Po­
wszechne" . 

Jestem członkiem Pol­

skiego Forum Chrześcijłui­

sko- Oe mokrat)!.Cznego. w c h odzl\­

cego w skład koa licji "Ch"ZC8cl­
jA.iska O e mokl·scja". lis ta m ' 7 . 

Dlatego uważam. ii byłoby bal' ­

dzo pożytecznie, aby kandydaci 

do parlament u , ktorzy odwo łllj '1 

lIię do cłll'zesc ijlUl.s kiej hie l'łw­

chii wl\rto~ci nie tylko w życi u 

osobis tym, ale i w życiu pu­
blicznym zechcie li odpowiedzieć 
nR zestaw pytań, skierowanyc h 

do przysz łych pos łów i senato­

rów, Opracowany p .. z e z Duszpa­

St.CI'S t.WO R.odzin 01'8Z Stowa­

rzyszenie Rodzin Katolic kic h . 

Żeby zechcie li poddać się t ej 

swoistej w e ryfikacji nie tylko 

na przedwyborczych zebrauiacł l . 

ale także w e własnym sumie~ 

niu. owukl'otnie dl'ukowaliśmy 

ten kwestiona .. iusz na łamach 

rSłowa Pows zechnego". PytaniA 

te zawierają zasadnic ze e le m e nt.y 

kato lickiej nauki społecznej, s łu. 

żE\ce wyostrzeniu poczucia od~ 

powicdzialności za Polskę . Część 

py tal\ w tym zestl\wie dotyc zy 

stosunku wobec prawA do życia. 

Oczywiście, dotyczy to obl'ony 

pl'awa do życia dzieci poczę· 

tych, a nie narodzonyc h , co j es t. 

proble m e m w naszym. kraju bo­

lesnym szczególnie . Ale przecież 
dotyczy to także ludzi starych . 

chorych, upośledzonych. Wobe c 

tej kategorii ludzi , laic k ie lh 'odo· 

wisu w Stanac h Zjednoc zonych 

i EUl'opie Zach odniej postulują 

prawo zale galizowania e utana· 

zji, przeciwko c ze mu g wa l to w. 

nic protestuje Kośció ł . T o także 

obl'ona pl'awa do godz iwego ży· 

cia rzeszy polskich e m e rytów 

i rencistów, spychanyc h coraz 

bardziej do poziomu życia już 

ule tylko poniż ej minimum so· 

cjalnego, a le minimU1n biologic z. 

nego. 380 ty81~cy zgonów I'ocznie 

w naszym kraju - o czym mÓWił\ 

najświeższe dane d e mografic zne 

- to już nie wynik n ot'maJnego 

procesu biologicznego, ale sy· 

gnał straszliw ego przyśpieszenia , 

świadczący o tym właśnie , ż e 

straciliśmy zdolność do ochrony 

zdrowia i życia P o laków . To bole · 

sny sygnał , ż e rozpada s i ę wie lo· 

wiekowy syst e ln ety czny narod u 

pols kiego. Czy moina. uwo. :Eać 

się zt\ katolika. i pretendować do 

nf\jwyż8zych funkcji public znyc h 

i pomijać t e n proble m zażcno­

wanym milc zeniCln? 
Nie , nie można. 

SzpaJta opłacona prze z sztab 

WybOl'CZY Cl11'Ześcijal\skiej D e· 

mokracji. 

---------------------- ... cizi e. druga wysoko uniesiona. 

LEKARZ DOMOWY 
i tak na zmianę. N a począ· 

t.ek wystal'czy minuta zabieg u, 
pote m przedlużamy ją do 5-G. 
P o nlarszu masujemy stopy 

1 
_______________________________ ... Szol's tkim .. ęcz nikiem, nak

ła-

dalny $karpetki i wykonujemy 
bięg w Iniejsc ll. 

P o dstaw;) t,Pj t( ' I'api i. którą 

oP l'Hcowa ł żyjący w XIX 
wie ku ksiądz-le kal'z , jes t 
wodA. J ej dobroc zynne działa­
nie I(a organizm zależy przed e 
wszys tkinl od terupe ra tul'Y, 
W oda powinna być zitnna, 
a łe trzeba palniętać , by przy 
zabiegach nad lnie rllie się nie 
och\odzić . 

K uracja księdza Kne ippa 
usprawnia kl'ążellie . pobudza 
przem ianę lu ate rii. uodparnia 
na przeziębienia a także do· 
daje m·ody (lepiej ukrwiona 
skóra i tkanki stają się ele­
s tyczniejsze). A więc zaczy­
namy. 

Suchy masaż szczotką; po 
ninl konieczny jest chłod ny 

II<\tl'ysk, Masaż rozpoczynamy 
o d s tóp, okrężnymi ruc ha lni 
posuwając się ku ~ól' z e, ku 
serc u . P oteln 111aSllJe my ręce 

o d dloni do ramion . Pobu­
dzone szczotkowauie ln krąże­
nie sprawia, że robi ua m się 

tak ciep ło, iż chłod ny 11a­
tl'ys k znosimy znakonlicie ! Po 
nim wycie ramy się e ne l'gic zllie 
szors tkiJn ręcznikiem. Można 

tc i be z wycie rania owinąć s i ę 

w pt'ześcieradło kąpie lowe i 
położyć na kiJka minut po d 
cieJ? łYln o kl'ycietn . 

ZiJnne nacierania. Złożony 
w kilkoro l'ęcznik (ma two­
rzyć wąski pasek) zanul'zamy 
w zinul ej w odZie i wykl'ę· 

camy. KOłl ce ręcznika ujnl u­
jemy w dłonie, moc no nacią· 
gamy i rozpoczynamy naciel'a­
nie ciała: od prawego ra mie ni a 
(z tylu do przodu) , p,·zez lewe 
ramię. Pote m nogi : najpie l'w 
prawą, a nas tępnie lewą nogę 

z przodu i z tylu , zaws ze od 
dołu ku górze. P o natarciu 
s zyi i klatki pie rs io wej za­
bieg kończymy na plecach i 
poś ladkach . Podc zas In asaż u 

ręczni k zwilżamy kilka kl'otuic 
w zinlnej w odzie. 

Marsz po dnie wanny. 
którą nape łniamy do wysoko· 
ści Iydek. Zabieg t e ll pobud za 
krąże nie, zapobiega tworzeniu 
s i(! ży laków , hartuje, a na· 
w e t leczy z ba rdzo dokucz li­
wego marzuięcia s tó p , P o dnie 
wa nny kl'oczynly "metodą bo­
cianią": l'az jedna noga w wo-

kobie tami. Szczer ze uprze­
"\ dz ił mnie : " Nie ch cesz się 

i ze mną kochać, poszukam 
sobie inną". A ja nie potra­
fiłam iść z nim do ł óżka po 
całodziennych preten sjach i 
krzykach. 

IDZIE Z KOCHANKĄ 
Moje życie, to udręka. 

Miałam męża, którego bar­
d zo kochałam , powinnam 
być szczęśliwa. Zostałam 

sama z dwojgiem dzieci, 
które uwiełbiam. Brakuje 
mi odwagi , by iść sama 
przez życie bez ukochanej 
osoby. Odszedł , pomimo że 
w domu nic lnu nie bra­
kowało. Zostawił nas dła 

innej, chociaż ciągłe powta­
rzał "Kocham was". Jak 
wierzyć w te słowa? 

Piszę ten list , a mój eks­
mąż idzie przez podwórko 
ze swą kochanką obojętny i 
szczęśliwy. A ja z cierpienia 
ui e mogę się powstrzymać 

od łez. Tak jest codziennie. 
Jak tu żyć? 

Nigdy się nie podda­
wałam, szłam na przekór 
wszystkim, ałe t eraz już 

nie potrafię. Chcę dzieci 
uszczęśliwić ałe już nie 
mogę , brakuje mi sił. Czy 
warto na niego czekać, na 
j ego odmianę? 

Basia 
WYPROWADZIL SIĘ ... 

Po roku nasze małżell­

stwo zaczęło się psuć. On 
nie przychodził po pracy do 
domu tyłko szedł na piwo. 
Potem okazało się, że utrzy-

• mywał kontakty z innymi 

Coraz częSCleJ zdarzały 

s i ę sytu acje, że przycho­
dził po dwóch dniach pi­
jany. Trzy łata temu powie­
d7.iał mi, że ma inną ko­
bietę . Wyprowadził s ię do 
niej. Zos tali śmy sami z sy­
nem. Mam silną nerwicę . 

Tak bardzo chcia ł am mieć 

kochąjącą się rodzinę. Nie 
wyszło. J edynie pracę mam 
bardzo dobrą i to podtrzy­
muje mnie na duchu. 

Krystyna 

»Czy warto czekać na jego 
odmianę?» Dwa łisty ten sam 
probłem . Warto przede wszyst­
kim zacząć myśleć o sobie. Ba­
siu i Krystyno t rzeba uporać ię 

z pewnym u zależnieniem . Kry· 

styno, jesteś na dobrej drodze, 
praca Ci pomoże. Basiu , nic nie 

piszesz o swoich sprawach za· 
wodowych. J eżeli nie pracujesz, 
koniecznie postaraj s i ę o jakieś 
zajęc ie. O wyj ście do ludzi . O 

Zimny natrysk twarzy. 
Zn a kanlity sposó b na usunię.­
cie zmęczenia. P o dobno sk u­
tecznie łagodzi też s ilne bóle 
g ł owy. Podczas zabiegu prze­
chylamy g l owę jak najdalej 
do tylu i kierujemy delikatny 
s trumie t'l wo dy na prawą po­
wiekę. pot.e m dooko ł a twarzy, 
a n as tępnie przesuwa my kilka 
razy taul i z powrote m przez 
czo lo. 
Chłodny natrysk ciała po 

ciepł ej kąpi eli bardzo m­
te ns ywn ie poprawia krążenie . 

K to stosuje go l'egularnie, 
szybko d ostosowuje się do 
zl11iall t e tnpe l'a tury, a więc 

s kutecz niej obroni s ię przed 
pl·zeziębieni enl , Lagodny s tru­
mie l'l wody pl'owadzimy od 
pI'awej stopy ku gÓI'ze, aż do 
biodra i z powl'otenl. To samo 
powtarzalny z l ewą nogą. Po­
tein kie l'uje lny strumień wo dy 
od prawej dłoni do ramie­
nia i tak salno postępujemy z 
dl·Ugą· 

A więc uie bójmy się zinlnej 
wody. 

to, by mieć dodatkowe zain­
teresowania. VVarlo też zadbać 

teraz szczególnie o siebie. On 

nie może widzieć Cię zan ied­

ban ą i raz pacz aj ącą . To samo 
odnosi się do Krysty ny. Odwagi 
i s ił Wam życzę. 

Gizeła 

W imieniu Marii , dz iękuję 

wszystkim, którzy zaoferowali 
jej sw ą pomoc. 

OFERTY 
Mam 20 lat , blond włosy, 

niebieskie oczy, gładkie połiczki 

i 164 cm wzrostu. Jestem ładną 

ale bardzo smutną dziewczyną. 

Mam wspanialego lO- miesięcz­

nego synka. Szukam przyjac ieł a, 

który podzieli się ze mną swoją 
radością życia i pozwoli 'na nowo 

uwierzyć w prawdziwe ucz ucie. 

M arzę o cz łowieku który wraz 
ze mną będzie budował do m 
na piasku, sluchał szumu mo­
rza, uspokajał się przy nim , 

zachwycał się zachodami słońca 

nad jeziorami i nabierał sił w 

górac h. 
Romantyczka 

Ofc rty zamieszczamy bezpłat· 
nie, pI'osimy tylko dolączyć zna­
czek pocztowy za 1500 z ł, 

Fot. GabOl' Lo rinczy 

i 
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Piątego października br. 
"Wiadomości " podaly kolejny 
raz nieprawdziwą informację. 
N ieprawdą j es t jakoby Rada 

Miejska w Łomży zmienila 
nazwę ulicy Mikol aj a Koper­
nika na Świę l,ego M ikolaja, Do­
prawdy nie wiem , czemu ma słu ­
żyć taka fałszywa informacja w 
głównym wydaniu ,, \Niadomo­
ści " z kraju i ze świata. Czyżby 
5 paźd z i ernika. nic waż niejszego 
nie było do zako munikowania 
Obywatelom Rzeczypos politej , 
prócz bredni i plotek? 

Przy okazji informuję nieu­
dacznych reda ktorów "Wiado­
mośc i" o historii tej uLicy. Pier­
wotna jej nazwa brz miała ulica 
Mikolaja. Tak mianowa no ją za 
czasów roz bioru Pols ki , podczas 
panowa nia cara Mikolaja I. Po­
tem raj cy miasta ucl lwauli do­
dać Ś więtego . Nazwa Ś więtego 
Mikolaja najd lu żej patronowala 
uli cy. Po II wojnie, za czasów 
dos konalenia świata, ud os kona ­
lono naz wę i skreś lo no "Świę­
tego". Znów zos tala ~[ikolaja. 
Zapewne któryś z bieglej szych 
towarzyszy. dopatrzy l się w hi­
s torii miasta is tnie nia tej Il az wy 
i w pierwszych la tac h s iede m­
d zi t"s iątych ulicę mianował na 
uli cę Mikolaj a Kopernika. 

Mlode pokolenie lomżan sto­
suje skró t i ulicę I}a.zywa ulicą 
Mikolaj a, s ta rsi - S więtego M i­
kolaja. związani z Łom żą 0<.1 
nied awna - Mikolaja Kope r­
nika. 

J eśli radni zd ecl'dują się no 
zmian ę nazwy na Swię l ego ~I i­
kolaj a, to będ z ie o na z wiązan a 
z historią miasta. 

Redaktor "W iadomości " zro­
bil by lepiej , gdyby podal rze­
telną inform ację , a ws I rzy m al 
plotki . Sprawi/oby to zapewu~ 
nie lll ał ą ~al ."~ fakcję sam e mu 
astronomowi Mistrzow i Miko­
łajO\vi. 

Antoni Szeligowski 
radny Rady Miejs kiej 

w Lam';." 
FAŁSZ 

W DOKUMENTACH? 
W 1956 ro ku od wladz miej­

skich nabylam dzialkę budow­
laną o powierzchn i 1038 III 

kw. 21 listopada 1956 r. za­
warłam umowę i j ednocześni e 
ot rzymalam wy rys d zia lki , spo­
rząd zony na podstawie o rygi­
nalnych planów i potwierd zony 
przez architekta powiatowego. 
W 1959 roku moja dzialka zo­
stala wpisana do ks i ęgi wi e­
czystej. 

\T iepo rozu mi e nie z rod z iło s ic.,: 

~ KONTAKlY 

w rok później. Pracownicy Gos­
podarki Komunalnej i Mieszka­
niowej wystąpili z wnioskie m o 
s porząd zenie aktu notarialnego. 
Wówczas p.racownicy geodezyjni 
pominęli oryginalną dokumen­
tację , wy rysy i plany, posłu żyli 
się jakimś fałszem i do aktu 
notarialn ego podali powierzch­
nię 773 m kw . Ni kt mi nawet 
nie powied ział , że moj a d z i ałka 
budowlana została zmniejszona 
o 265 m kw. Na podstawie tego 
aktu mój budynek miesz kalny 
ma 51 III kw. i stał na działce 
Stefanii Balazy. 

Od la t staram się sprostować 
sfalszowaną dokumentację . Za 
czasów komunistycz nych urzęd­
nicy utrudniali mi d ojści e do 
prawdy. Wytlumaczylam sobie 
to jakoś , bo ani ja, ani nikt 
z mojej rodziny nie mieliśmy 
czerwonego podniebienia. Wio­
s n ą bieżącego roku z wróciłam 
s ię z prośbą do samorządu 
miejs kiego o wyjaśnienie mo­
jej sprawy i sprostowani e fał­
sz u. Do tej pory w ład ze miasta 
milczą· 

Przy okrąg l ym stole mó­
wiono , że za czasów komuny na­
rzucano sądom i admini s tracji 
sposób załatwiania interesan­
tów. Co dzieje się tera z, skoro 
oryginaln e plany i wlaściwa do­
kume ntacja jest niczym innym , 
ja.k stertą świs t ków i papierów. 

Jes te m znerwicowana, w nie­
zależnej Polsce boję si ę wla­
snego cienia, ale na to, co napi­
sałam powyżej mam dowody. 

Lucyna Arte l' 
Łomża 

PRZEDWYBORCZt 
DYLEMATY 

Przed nami wybory i ko­
lejne nad zieje. Pójdę glosować, 
bo uważam to za swój obowią­
zek. Nie opuszczają mnie j ednak 
przedwyborcze rozterki i dyle­
maty. 

Kandydatów do parlamentu 
wystawiły wszystkie parti . A 
jest ich te raz tak dużo , że 
trudno polapać się i pozbie­
rać w tej politycznej geografii . 
N azywają się t.eż róż ni e: stron­
nictwo, konfede racja , partia, po­
rozumienie, federacja, komitet, 
związek i może jeszcze in aczej. 
Nie w nazwie istota proble mu, 
choć też j est ważna . Każde 
z ugrupowań prezentuje swój 
program i zachęca, by g loso­
wać wł aśnie na nie, bo dopiero 
wtedy będzie lepiej. Ale podo b­
nie obiecują wszystkie partie. 
zapewniają i udowadniają swoją 
wyższość nad innymi . Co pote m 
s tan ie się z tymi obietnicami ? 
Zresztą niek tóre z nich są po­
dobne. Z niektóry mi zgadzam 
s i ~ , ale ciąg le j estem glupi i nie 
wiem , na którą partię mam si ę 
zdecydować. 

"Jestem za" g łoszą jedni . Ja 
też j estem za, bo nie chcial bym, 
by wrócila komun a , ale też nie 
mogę pogodzić się z wszystkim , 
co dziej e s ię dookola. Jed na k 
pracy brakuje, ludzie są nieza­
dowole ni , co rusz ktoś s trajkuje, 
protestuje, glod uje. Tak też być 
nie powinn o. 

" Budować nie niszcząc", ape­
l ują inni . Też się z tym zga­
dzam , bo przec ież nie moina 

wszys tki ego, co zbudowaliśmy, 
stworzyliśmy z niszczyć . 

Jeszcze in ni głoszą, że roz­
liczą willnych stanu wojennego 
i innych komuni stycz nych wy­
stępów . Hm, z powodu nie­
odpowiedzialnych decyzji ginęli 
ludzie. Nie może być bezprawia. 
Ksiądz podpowiada, by g ło­

sować na dobrych katolików. 
Ale jak zmierzyć dobry kato­
li cyz m . Czy ja jestem dobrym 
ka tolikie m? J ak to określ ić? 

Co robić? Jestem cały nie­
spokoj ny i niezdecydowany. Nie, 
ż le napisałem . Bylem cały nie­
spokojny do wczoraj. Każdego 
dn ia oglądam "Studio wybor­
cze". Może właśnie dlatego mia­
lem ten mętlik w glowie , bo 
co s i ę zdecydowalem na jedną 
partię , to inna ze zbliżonym 
progra mem zaczy nala mi odpo­
wiadać bardziej. A tu wczoraj 
w "Studiu wyborczy m" wystą­
pil c udotwó rca - uzdrowiciel. 
Ciut nie Kasz pirowski . W czasie 
seans u r9z)u ź nił em się i uspo­
ko iłem . Smial em si ę w głos: z 
poważ n ej obywatelskiej sprawy 
robi się mistyczne szopki . 

Waldemar K . z Grajewa 
(naz wisko do wiadomości 

redakcji) 
KROLOWA PO KROLU 

J es tem wdową po Witol­
dzie Win centym Rozwadow­
s kim. Mojego męża dlugo lapali 
komuni śc i . Zawsze przyjeżdża li 
do naszego domu dwa razy w 
tygodniu. Męża nigdy nie bylo, 
a mnie bito i s traszono. Pe wnej 
nocy mąż wywióz ł mnie razem z 
d z i ećmi na kolonię . Ale nie mia­
la m d lu go s pokoju. Jakiś szpicel 
wydal naszą kryjówkę i Wit.olda 
zabralo U B do Łomży. Wcze­
~ni ej wałczy ł warmii pod ziem­
Il ej za ojczyznę . Aresztowano go 
w lutym 1946 r. , a 24 marca 
, kazano go na karę śmierci . 
lVy rok wykonano 2 kwietnia. 
la nigdy nie dowiedzialam się , 

l!,dzie go poc howano , choć wiele 
razy jeździlam do UB w Łomży. 

Po śmierci męża ciągle ucho­
dzila m za pod ejrzaną. J eśli 
~d z i eś byl na pad , lub coś się wy­
d arzy ł o od raz u wzywali mnie 
II a pos terunek MO i przesluchi­
wali . Mialam a kurat maleńkie 
dzieci: 3 lata i rok. Żylam 
IV ciąglym s trachu. W sumie 
h~l łam przesłu chiwana 49 razy. 
Za każdym razem mi ubliżano . 
lI'ychodzila m z posterunku cala 
roz trzęsiona , bałam się ciąg l e. 
Zawsze podsuwano mi coś do 
podpisani a, ale ja nigdy ni­
"zego nie podpisywalam . By­
blin wzywana nawet do UB do 
Ili a legos toku. Tak mnie gnę­
hio no przez trzy i pół roku , 
.t? zmienił am nazwisko, bo po­
Il own ie wysz łam za mąż. Mó­
wio no o mnie zawsze nżona 
po band ycie", albo "kroiowa 
po kro iu " , bo tak ochrzczono 
l u ęża . 

Przez 45 lat nie moglam pa­
I r zeć na komunis tycz ne rządy. 
Zawsze chodzilam z OpU­
-/czoną gl ową, milczałam po­
,diana przez ko munistów . Ale 
Pan Bóg sprawił, że choć 
w s tarszym wie ku doczekałam 
- i ę prawdziwej i wolnej Pol­
, ki. 

Adela Wądolowska 
Jedwabne 
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• " Duch" - melodramat, prod. 
Występują: Patrick Swayze, D emi 
b e rg. 

N a krótko przed swoj ą nieszczęśliwą śmiercią Sam przyrzeka 
żonie dozgonną miłość i opiekę. Po śmierci , duch odnajd uje 
szarlatan kę, która pomaga mu w kontakcie z żoną. "Oskar 90" 
za rolę drugopl anową dla Whoopi Goldberg. Wiele ciep ła i 
romantyzmu. 

• " Szklana pulapka" ("Die Hard") - sensacyjny, prod. 
USA. Reż . John McTierna. Występuje : Bruce Willis. 

Bruce Willis w roli nowojors kiego policjanta, który walczy z 
okrutn ą grupą terrorystów. Pierwsze ich spotkanie zaczyna si ę na 
hucznym przyjęciu. 

• " Najlepsi z najlep szych" - sensacyjny, prod. USA. 
Reż. Bob Radle r . Występują: Eric Roberts, Jones Earl 
J o nes, Sally Kirkland. 

Film O mistrzach kara te. Jeden z czempionów otrzymuje zadanie 
skompletowania grupy na mistrzostwa karate. Przez trzy miesiące 
kilku wybranych sportowców przechodzi c iężki trening, poznaje 
tajemnice filozofii Wschodu. 

• " Ptaszek na drucie" - komedia, prod. USA. Reż. 
John Badham. Występują: Goldie Hawn i Mel Gibson. 

Mel Gibson ukrywa się jako agent FBI. W nowej roli 
rozpoznaje go dawna narzeczona. W pogOli za parą przyjac iół 
ruszy zwolniony z więz i enia przestępca. Film pełen gagów, 
zaskakująqch rozwiązali. 

• "Kacz~r Daffy" - animowany, prod. USA. 
Bohater filmu otrzymuje duże pieniąd ze. Wkrótce duch poprzed­

niego właściciela fortuny zaczyna wtrącać się w życie bogatego 
kaczora. Daffy zakł ada agencję do walki z d uchami . Prawdziwy 
przebój dla dZIeci . 

W szys t ki e> filmy polp(·u wypożyczalni a. .. D cda", Al. Le gionów 7 
(czyu lIa. od ui cJ.t idc 00 13 .00 -20.00), 

deo hit 

8 LAT TEMU W GMINIE 

PISZCZATY 
Gmi na zajm uje 11 625 ha ob­

szafU, zamieszkuje ludności już 
6 500, administracyjnie podzie­
lona jest na 40 sołectw . 

Gleba na ogół jest do­
bra, przeważa pszenno-bura­
czana. Kultura roln a d!'Obnych 
gospodarstw stoi na średnim 
poziomie, o jej podniesienie sta­
rają się sami gospodarze, gdy ż 
i s tniejące kółko rolnicze jes t zu­
pełnie martwe. Hodowla bydła 
roz wija się dość s łabo , jest tu 
tylko jeden buhaj zarodowy. 
Lepiej rozwija się hodowla nie­
rogacizny. W gminie zorganizo­
wane są dwa przy kładowe gos­
podarstwa. Cała gmina została 
j u ż skomasowana. Czynna jest 
jed na mleczarnia, która bardzo 
s łabo prosperuje. 

W latach 1928-29 zabruko­
wano Wles J(obyl.in-Borzymy, 
ohecnie przystępuje gmina do 
brukowania wsi Kobylin-La tki 
i budl!je most drewniany na 
rzece Slinie o długości 18 m z 
kamiennymi przyczółkami. 

Cztery szkoły mieszczą s i ę w 
lokalach wynajętych , zaś jedna, 
sześcioklasowa, we własnym. 

Jest tu jedna strai pożarna, 
s ł abo wyekwipowana, j ednakże 
dobrze s i ę rozwija. Czynne są 
dwa Oddziały St.rzelca, jedn a 
"asa Stefczyka. 

W wiosce W nory- Wypychy 
są jescze okopy z czasów szwedz­
kich. \V XI wieku , w cza­
sie pomoru , 3 wioski zupeł­
nie się zatraci ły. N a terenie 
Kobylina prowad z ił badan ia i 
z bie rał ludowe piosenki szlachty 
mazowieckiej Zygm unt Glo­
ger. 

Ogólny budżet gminy na rok 
1930-3 1 wynosi 29 300 zł 52 gr , 
w tym na szkolnictwo 7 350 z ł 

57 gr, na opiekę społeczną 2 021 
z ł 94 gr . 

W skład Rady Gminnej 
wchod zą: \Nacław I<ropiwnicki , 
Witalis Wnorowski , Wojciech 
Czajkowski, Paweł Czajkowski, 
Aleksander Śred nicki , Stanisław 
G rod zki , Ignacy Sikorski, Ka­
zimierz Leś niewski , I(azimierz 
Zaj kowski, Leopold I<łosowski , 
Aleksand er Perkowski i Szcze­
pan Dąbrowski. 

Wójtem gminy od wrześn ia 
1930 r. j est Jan Milewski , Se­
kretarzem od listopada 1929 r. 
Wacław l\Iichniewski . Zastępcą 
sekretarza. od 1929 r . jest Mie­
czys ław Kruszews ki . 

(Część dawnej gminy Pi­
szczaty n aJeży obecnie do gminy 
I< obylin-Borzymy. ) 

Oprac. WITO LD 
WINCENCIAK 
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TADEUSZ LASOCKI 
(I. 41) 

- Ukończyłem Akademię Rol­
niczą w Lu blinie i Studi a Po­
dyplomowe na SGGW-AR w 
Warszawie. Jestem żon aty, mam 
troje dzieci , mieszkam w Wyso­
kiem Mazowieckiem. Od dwu­
nastu lat pracuję dla rolnic­
twa łomżyńskiego . Początkowo 
jako nauczyciel przedmiotów za­
wodowych w Szkole Rolniczej 
w Szepietowie a n astępn ie w 
WOPR Szepietowo od szczebla 
specjalisty do z-cy dyrektora. 

W latach 1980-1990 by łem 
przewodniczącym NSZZ "So­
lidarność" Oddziału Wysokie 
Mazowieckie. 

W sierpniu 1990 r. wygrałem 
konk urs ąa s tanowisko woje­
wody łonizyńskiego . Ponieważ 
nie wyraziłem zgody na za­
trudnjenie na stanowisku wi­
cewojewody ł omżYliskiego P ana 
Marka Sawickiego, którego na to 
stanowisko zaproponował poseł 
Ryszard Kraszewski , zrobiono 
wszystko abym wojewodą nie 
został. Widząc jednak, że po­
zycja Pana Adamiaka po powo­
łaniu Jego na stanowisko wo­
jewody ł omżyńskiego s taje się 
zagrożo n a. On sam, jako już 
Wojewoda Łomżyński zapropo­
nował mi objęcie fun kcji wi­
cewojewody ł omżY liskiego. Bio­
rąc jednak pod uwagę przede 
wszystkim prośbę Rady Wo­
jewódz kiej NSZZ RI "Solid a r­
ność" objąłem funkcję Wice­
wojewody Łomżyńskiego. Po 6 
miesiąc~ch zostałem od wołany 

z tego stanowiska bez podania 
jakiegokolwiek uzasadnienia czy 
zarzutu . 

Stawiałem na dobrze zorgani­
zowane rolnictwo. Inicjowałem 
cały szereg przedsięwzięć gos­
podarczych dotyczących zby tu 
produktów rolniczych, należy­
tej obsługi , tworzenia nowych 
zakładów przetwórczych. 

Nie zdarzy ło się , abym rol­
nika odprawił do domu z 
niczy m. Załatwieniem każdej 
sprawy byłem zainteresowany 
osob i ście. To się poprzednio nie 
zdarzał o. Denerwowało to nie­
których urzędników , że wice­
wojewoda pyta ich, jak dana 
sprawa została załatwiona i 
ewentu alnie zobowiązuje do 
szybkiego i w miarę pomyśl­
nego jej załatwienia. Widocznie 
nie pasowałem do grupy ludzi, 
którzy sterowali województwem. 

Przecież jes t tyle do zro­
bienia. Walą się zak łady, walą 
się budowle, urządzenia melio­
racyjne wartości bilionów zło­
tych. Wieś jest swoistą pustynią 
w zakresie usług, ale jest za 
biedna aby z tych usług korzy­
stać . Jutro odbudowa choćby 
zdewastowanych urządzeń me­
lioracyjnych będzie kosztować 
biliony, podczas gdy dzisiaj na 
ich u trzymanie wystarczą mi­
lion y. A tu roz wiązywane są 
zakł ady obsłu gujące te urzadze­
nia. Co raz mniej s i ę produkuje. 
Coraz więcej sprowadza z za­
chod u towarów nieprzydatnych 
do czegokolwiek np. produkty 
spożywcze z zawartością su b-

stancji rakotwórczych, gdy II asi 
roluicy mają problemy ze zby­
tem swoich płodów . 

W naszych uwarunkowaniach 
gospodarczych tylko rolnictwo 
może być si łą sprawczą , która 
ruszy gospodarkę . Uruchomi 
przetwórstwo i cał ą obsługę wsi. 
Zarobi na infrastrukturę. Za­
trudni bezrobotnych. Aby tak 
by ło państwo nie może gardzić 
chlebem. Ten chleb ma obowią­
zek kupić i dobrze zagospoda­
rować. Naród można wyżywić 
własną żywnośc ią a nie tą spro­
wadzaną z zachodu , produko­
waną specjalnie dl a nas. Tak jak 
fabryka wyznacza cenę nawozu, 
tak rolnik powinien wyznaczać 
w sposób zorgan izowany cenę 
swojego produktu . Rolnik musi 
być równym partnerem. On tu 
jest głównym gospodarzem. 

Do problemów czekających 
na jak najszybsze roz wiązani 
należą : polityka kredytowa I 
podatkowa, ustawa o spółdziel­
czości w rolnictwie, polityka 
w zakresie inwestycji , problem 
infrastruktury wsi, informacja 
i obsługa rolnictwa, oświata 
w tym również oświata poza­
szkolna i dorad ztwo rolnicze . 

Mówienie dzisiaj o nadpro­
dukcji , podczas gdy nie mamy 
w skali kraju zbilansowanej żyw­
ności i pasz, kiedy nie mamy 
żad nej polityki roln ej, jest wiel­
kim nieporozumieniem. 

Nowe zakł ady produkcyj ne 
nie tworzą się w takiej skali , 
w jakiej upadają s tare. Który 
gospodarz może pozwolić na 

zburze nie domu , w którym mie­
szka dopóki nie wybuduje no­
wego? Nowe lepsze powinno 
zwyc iężać s tare, gorsze. Przy­
najlnn iej tempo tworzenia no­
wych zakładów , zwł aszcza pro­
dukcyjnych , powinno wyprze­
dzać upadek starych. Jednak 
wobec braku kredytów preferen­
cyjnych a także braku rzetelnej 
inform acji o ryn ku , pomocy or­
ganizacyjn ej i prawnej jest to 
niemożliwe. 

T ymczasem zachód otwiera 
specjalne fabryki bubli na nasz 
rynek. Wieś i miasta muszą 
mieć wspólne cele w poli­
tyce gospodarczej i społecz nej . 
Wspólne samorządy nie roz­
szar pujące wspólnego majątku, 
każdy w swoją stronę . Jed ną, 
sprawną a mniej liczną ad mini­
strację · 

Mi ejsce opł ocone pl'zez !lztab 
wyborc zy Chrześcijańskiej De­
mokn,cji. 
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1. O Ł uczak Aleksander, I. 48, prof. historii UW 
2. O Barciński Piotr, I. 50, rolnik , woj . ciechanowskie 
3. D J urkiewicz Jerzy, I. 43, rolnik, woj. ciechanowskie 
4. D Żelichowsk i Sta~lis ław, l. 45 , n ad leśniczy, woj . ciechanowskie 
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5. MAŁACHOWSKI EUGENIUSZ, 

G. 

7. 

l. 58 , i nż. l'o lnik , Lomża D 

8 . SZKLARZEWSKI JEREMI, 
l. 3 7 , nad leśniczy Tl'zcianne O 

Glosuj na Lis tę n I' 2 

(pie rwsza ka rta d o g losowa n ia ) 

5. O D MOCHOWSKI KA ZIMIERZ. 1. 42 . inż . rolnik. Zambrów 
6. O G I ETEK T O MASZ, l. 42, rolnik, Zawady k. Lomży 
7. O KRAJEWSKI ZENO N , l. 30 , absolwent KUL, Warszaw~, 

gm. Sniadowo 
O RADZISZEWSKI STANISŁAW, l. 50, i nż. rolnik, Lomża 
O Fidura Krzysztof, I. 43 , rolnik, woj . ost rołęckie 
O Kalinowski Jarosław, I. 29, rolnik, woj . ostro lęckie 
O Laskowski Ryszard , I. 55, inż . rolnik, woj . ostrolęckie 
O Petrusewicz Józef, I. 51. lek. weterynarii, woj. ostrolęck i e 

KANDYDAT 
CHRZEŚCIJAŃSKIEJ 

DEMOKRACJI DO SE JMU 

Na.y"(a m s i ę R EMI GIUS Z 
FA BIANSKI. Mom 33 l aŁa, 
mieszk a m w L OIui y . J esteJl'1 
n\dcą p rawnym. Pe łni~ fu n k­
cję p r ezesa ko ła Chl'ześcij łu'lsko­
- D e m o kraty cz n ego Stronn ic t w a 
Pl'acy w Lomży. 
Kandyduję no pos ł a z okręg n 

n r 24, gdyż j a i m oj a rodzina po­
c h o d zimy z tego regionu. Tu 
ukOllczyłem szko łę podst awo­
w o wq i średnią. Tu ,'ównież 
wróci ł em p o u k ol'lcze niu stu ­
d iów , 

J a k o ka n dydat n a p os l a p .'o­
ponuję Paris twu: moją rzetel­
ność , kwa lifikacj e zaw odow e w 
zamia n za p opar cie w yborcze, 

Zna m p r oble m y wojewódz­
t w a ciech anow s kiego, ostro ł ęc­

kiego i 1 0mżYliskiego i wie m , 
że każdy obywa t e l R zeczyposp o­
li t ej , każda .'odz iul\ potr zebuje 
normal ności, spokcd n i pewności 
jut r a , 

JESTEM ZA: 
• demokracją i samorządno­

ścią, 
• stu b iluy m i j asn y m d l a 

wszy s tkic h s y s t e l11enl p r a w a, 
• oclu-oną rodz i n y p r zez p81i­

s t w o, 
• spokojną stm'ością. b ez 

o b a w o środki do życia, 
• k o mple k sow y m rozwiązy­

w a n iem w s zys tkic h p r oble m ó w 
p a li s t w a, w tym: 

- ubez pieczel" spo łecznych ; 

- s ł użby z d rowia: 
- oświaty. 
SPRZ ECIWIAM SIĘ: 
• n is zczeniu r o ln ictwa i p rze ­

mys łu ; 

• szerzącej s i ę k oru pcji i "oz­
k r a d a niu majątku n a l'od o w ego; 

• rosnącemu b ezr obociu i p o­
g lę bil\jącej s ię ,'{'cesj i ; 

• ga lopującemu s p a dko w i r e ­
a lnej wartości ,'e nt i e m c l'ytul' : 

KONTAK1Y 

• deg,'adacji środowiska nlt­
tUl'alnego, 

Zdaję sobie sprawę, że sft r,., 
ty lko has ł a, o le jak o cz ło wiek 
k o nkre tu. z w y k sz t u lceuia p l'fI­
wu ik i ndmin i stl'ł\ tywisto, pot a'ł\­

fię wd l'Ożyć j e w życ ie i s umi en­
nie roz l i czyć s i ę p l'Zed ludźmi , 

którzy mi z ufa li . 
Chrz eśc ija I'aska D e Ino kr8cj u, 

to k oalicj a partii pol i t y czn ycl. 
t y p u zachodniego. Chadecj A jc~ , 

u władzy m .in , w N ie m czech i 
W łoszech . 

Chcę a'ównicż wskuzać. iż 
c zlo nka lu i Str o n nictw a P "ł\ey 
w o kresie Polsk i międ zywojcu­
n ej m .in . byli gen . Władys ław 

S iko r s ki i Ig n acy P ader e w s ki , 
Dziś chcę kon tynuować te t " ~l ­
d y c j e . 

Jak a będz ie przysz łość zde· 
cydujcie Palistwo sami - 27 
paidz~e l'llikł\. 

Jlj:ZELI O DPO WIADA 
PANSTWU M Ó J PRO-
GRAM GLO S U J C I E NA LI­
STĘ NR 7 

( Miej sce wykupio n e P I' Z('7 

Sztab W ybm'czy Ch l'zcścij R I I ­

skiej D ern o k,'scji ) 

SKLEP "DECOY" 
Łomzo. ul. M ickiewjcza 19. leI. 57- 52 

OFERUJE ~:~:~;~i:;; ~~~~"~~t::~~n 

ZA PRASZAMY w godz_ od 10.00 - 18.00 
- ATRA KCYJNE CENY 

.. ......... ... ....... .. .. ..... .. .. ... ... .. ... .. " .. " " ............ " .. .. ...... ...... ... .. ................ 
NOWO OTWARTA 

KSIĘGARNIA 

ABC 

Łomza. Al. Legionów 7B 

ZAPRASZA 

SPRZEDAZ 
HURTOWA 

1<-1341 

I DETALICZNA 
ARTYKUŁÓW ELEKTRYCZNYCH 

I PRZEMYSŁOWYCH 
Łomzo. ut. Wojska Polskiego 53, 

Zmiana nr lelefanu l 67-77 
na aktualny 160-77. 

HURT, zerówki. św ieltówki . 
przewody. koble. 
osprzęl insla lo~yjny. 

ZAI'RASZAMY w godz. 
od /0.00- /7.00 

PRYWAT 
AHAI 

mgr BOi 

Łarni 

CZYli 
go< 

wtorel 
go 

(wejście 

APTE 
mgr fa 
Jadwig 

l 
ut. 

GO 
Panie 

Piql 
50 

ZA 

o 
nie 

p rzezl 

prze 

dzic 

Wa, 
wpl 

Za 
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(APTEKI 
PRYWATNE LABOLATORIUM 

ANALIZ LEKARSKICH 
OlA C E ROI 

mgr Hazeno NOWAI<OWSKA 
Łomzo. ul. Kazańska 2. 

leI. 160-785 

MROZONKI KULINARNE, 
WARZYWA, INNE 

CZYNNE, poniedziolek 
godz. 16.00-18.00. 

wiOlek. czwarlek. sobolo 
godz. 8.00 - 9.00 

(wejście przez Aplekę -Acer-) 
1::- 1309-0 

APTEKA PRYWATNA 
mgr form. Ewa BĘDKOWSKA 
Jadwigo SZCZEPANKOWSKA 

najtaniej kupisz 
W hurtowni 

"EMAR" 
18-500 KOLNO 

Bardzo duzy wybór. 
ul. Plac Wolnośc i 10 

lei. 25-15 
GODZINY OTWARCIA, 

Poniedzialek- czwarlek -
- 9.00 - 18.00 

Piolek - 8.00 - 17.00 
Sobolo-niedzielo -

Wysokie Mazowieckie. 
ul. Rejo 1 

lellfax 29-30. 

- 10.00 - 12.00 
237 - p 

311 

ZARZĄD GMINY I MIASTA JEDWABNE, 

ag~asZQprzetarg nieograniczony na sprzedoz niw 
nieruchomości wraz z budynkami przy ul. tomzyńskiej 

i Cmentarnej w Jedwabnem. 

Nr 1211 o pow. 1523m2 

przeznaczenie nieruchomości w ptanie zagospodarowania 
przestrzennego, zabudowa jednorodzinna z mozliwościq 
dzia~alności us~ugowo - handlowej w parterze budynku. 

cena wywo~awcza - 377.221.000 z~. 

Nr 70411 o pow. 1165 m2 

dzia~alność gospodarcza (m~yn) 

cena wywo~awcza - 221.841.000 z~. 

Przetarg odbędzie się w dniu 13 listopada 1991r. 

o godz. 10.00 w lokalu UGiM Jedwabne. 

Wadium w wysokości 10 proc. ceny wywo~awczej nalezy 
wptacić w kasie Urzędu najpóźniej do godz. 9.00 w dniu 

przetargu. Blizsze informacje mozna uzyskać 

w Urzędzie GiM. pok nr 7. tel. 40. 

Zarząd zastrzega sobie prawo un iewazn ienio 

- PECJALISTA GINEKOLOG 
" (' h KOSTEWICZ Ostro łęka, 

d,,~ us IAwskiego G. Poniedziałki, 
-I II d~. piątk i , 00 15.00. AlItyko ll­

('p CJ a, wywoływł\uie i ł'cgulacja 
. ll i cl" i- ączek , b ezbolesn e lecz e nie 
I:\dicl'ek. 

K-1289-o 
V IDEOFILMOWANIE - L o m ia 
111. Da w c lniall8 26. 

K-1240-o 
DZIALKI budowloIle i I"zcm i eś l­
Ili('ze - spl'zedam. LOlnżA. Kra­
..; k n 15. 

K-1283-0 
ZARZĄ D SPÓLKI z o. o. 
.. TECH-SAN " w Lomży ul. So­
"; 1I 0 WA 18. t e l. 60-92 ogh\S ZH 

li kwidację spó łki i wzywn wie ­
I'z y c ie li do skłndani n ,· o~zczeJ\. 

K-IJ07-o 
H U RTOWNIA A"tykllłów P"ze­
IlIy!'l l owyc h L o wiH, Gw, Ludo­
",. ' j II , tel. 160-682 ofe "uje do 
" 'I I.ednży du iy nso l'ł,yme ll t zui-

K-2J2 
Z POWODU WYJAZDU s prze­
d :un d o m z działką w Lo miy. 
, . 1. 160-9 76. 

K - IJ24 
S pnZEDAM Sanlł\l'ę 1 500 (1991 
l ' I gWllrau c jn. K o lno , Manifest u 
Lipc o w ego 5/12. 

K - IJ2J 
~p nZEDAM d wie pate lnie e le k­
t tyf' zn nowe ol'nz za l1\l'ażs l' kę 
-łOO l u żywaną . Londa , tel. 169-
-.131. 

K-IJ22 
S rnZEDAM Żukn izo ł,ermę i 
~k ładallą :fhłodnię miutlsową o 
p o j. l1Ul . Wiadonlość: KOlln­
l"I y C'e 19n. 

K - IJ27 
.... rRZEDAM mag lc l . Lomża. l e I . 
, GO-850. 

K-IJ29 
S PRZEDAM dWA Stary 60 
pl'zys t osowanc do obwoźnej 
..;pncdnży paliwo. WiAdomość: 
1, " 1łIżn , tel. 160-217. 

K-IJ28 
I, A FLIFIKOWANA SZKÓLKA 
I ,o lecA scle k c j o llo wmul po­
,' zecz kę OJEDYN, TITANIA 
. ,'nz drze wka o wocow e, Zl\­

I,e wninmy konkul'e n c yjne ceny. 
I nI IlSpO\' t. Mlwe k MAJKOW­
S KI, Zabill 630 , t e l. 41 , 
k ./ Ostl'o l ę ki. 

K-1330-o 
... pnZEDAM w dobrym stnnie 
I 'Y f"C7. ko z Inate l'łtCelU Z R 300 

' ''', z l. Łomża. t e l. 42-43 . 

POS Z U KUJ Ę lIIi esz knniR do wy­
lI ajtcin. Lomin. t e l. 50-66. 

K-13Jl 
SPRZEDAM szafę chłodniczą 
i wagę sklepową e lcktt'oniczną 
Z e nit,h . Lomża, t e l. 42-27. 

K-IJJJ 
KOMIS MEBLOWY - Lomża, 
ul. Obl'oliców Lomży 2 . 

K-IJ55 
2 HA w P OdgÓI' ZU s przedam. 
Lomża , tel. 39-42 . 

K-1335-o 
HAFTUJĘ sztnndary, tkam go­
b e liny. Al·tys tu Phu~tyk Wi­
śni ewskA-Człu'ne . Lomża. t e l. 
lG9-633 . 

K-IJJ7 
ŻUKA dol>ł'ego ni edl'ogo s prze ­
dnnl, Lomża , Włókiennicza 3 , 
t e l . 57-52 . 

K-1338 
M AT EM ATYKA, fi zyka - kore­
p e tycj e, ŁOmża, t e l. 57-52. 

K-1342 
SPRZEDAM g r zej niki żeliwne. 
J e dW Ab n e . ul. W oj s kn P o ls kiego 
G. 

K-1344 
SpnZEOAM M-J (49m kw .) 
w Lomży. oś . Południ e. Wia­
dOlll O:;Ć: Lomża, tel. 46-68 po 
18.00. 

K-IJ45 
S PH ZEDAM sadzonki CZArnej 
pOl'z(·cz ki . J e rzy Gro dzki . W o la 
Zambl'o w s ka 83 . t e l. 47-48. 

K-1346 
SPRZEDAM dz iałkę no osie­
dlu •• M a r ia'· Lomżn . t e1.62-91 w 
godz. 7. 00- 1 5 .00 , 

K-IJ50 
SPRZEDA M M e l'ced esA 230 E . 
Lomża. Nowog r o dzka 238. 

K - 1348 
M-3 w Ost l'o ł ęcc zamienię n a 
p odobne ll1b mniej sze w Lomży. 
Lomża. t. e l. 168-637. 

K - IJ52 
TANIO s prze d a m Dncię. Lomża, 
t,e l. 48-71. 

K - IJ54 
PILNIE spr zedam R obul' konte~ 
n e l' zamknięty 1989 l', Lomża , 
Mic kie wic za 12/9 I'on o lub wie­
CZO t· e n) . 

K -1 35G 
ZAMIENIĘ mieszkAnie włAsno­
ściowe 50 In Lotnża n a War­
szawę. Wiadomość: Lomża. tel. 
43-15 . 

K - IJ57 
SPRZEDAM dzia łkę budowlaną 
w Lomży, t.e l. 65- 62, 

K - IJ58 
SPRZEDAM F o rd Sie l'ra 1.6 
b e n zyna (1990). s tan ide a lny . 
Lomżn, t. e l. 29-86. 

K-1 3r:.9 
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Wyrazy glębokiego wspólczucia 
Kol. Slonislawowi W2NEMU 

z powodu śmierci 

MATKI 
składają Dyrekcjo i wspó~pracownicy 
Zespo~u Kolporłazu i Handlu w Łomzy . 

l - USl 
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KONSZACHTY 
Słownik 

polityczny 
FESTYN - wolny dzień na świeżym p owie­

trzu . Niezbędnymi skladnikam i są parówki , p iwo, 
loteria fantowa i laskawy uśmiech wladzy. 

FEUDALIZM - obecny e tap rozwoj u socj a li­
zmu w P olsce. 

FILANTROPIA - dzi alal ność mająca na celu 
uniknięci e placenia p oda tków . 

FINANSE - pojęci e m etafi zyczne oznaczające 
obracanie tym, czego nie ma. by osiągnąć to. co 
j est. 

FLAGA - dwukolorowy pasek tkaniny ozna­
czający, że d any zaklad s trajkuje . 

F LAK - to , na czym zarabiają producenci 
wQdlin. zważywszy. że najp odlejsza kie lbasa j est 
cztery razy droższa od cen y. j aką uzyskuje za 
mięso chlop. 

FLASZKA - j ednostka m iar y tego. czy sp rawa 
da s ię za l atwić. 

FLIRT - rozm owa mająca na celu wysondo­
wanie, czy d ruga osoba ma te sam e poglądy na 
temat antykoncepcji. 

F OCHY - argum en ty P ana Prezyden ta w 
l'OZlno wach z S ej lumn. 

FORMULA RZ - sposób myślenia urzędnika 
przeds tawiony z~ pomocą druku. 

FORMALNOSC - te rmin występujący w zwro­
cie .,to tylko formalność" . O znacza. że zaraz 
zaczną si ę klopoty. 

FORSA - kolorowe p ortreciki wielkich P ola­
ków. jakie n aród chce na skutek p atriotyzmu 
wydusić z wicepremiera Da1cerowicza. 

~ 

~ KONSZACHTY ~ 

'. 

UKOŚNIK 
PRAWOSKOŚNIE: 1) saprofityczny grzyb 

z klasy wo rkowców , 3) a o rta , 5 ) mężczyzna za­

trudniony w szatni , 7) ka mizelka ratunkowa, 

9) imię ukochanej Filo n a, 11) maszyna d o 

międlenia lnu lub ko n opi, 14) j es t rzucany na 

ring, 16) d zie lnica Kra kowa z fabryką tytoniu, 

18) glo b , 19) z żyłką i spławikiem. 

LEWOSKOŚNIE: 2) część m arynarki, 4) 

pomie szczenie , w k tórym wędzi s ię mięso, 6) 

wyłudzanie p ien iędzy pl'ze z zast r aszanie lub 

groźbę, 8 ) fu sze r, 10) cyrko w y clo wn, 12) 

obrzeżenie krawędz i ch o dnika uliczn ego, 13) 

otchla ll , t 011 , 15) urządzenie do w y wie r cania 

otworów w miejscach występowania sęków, 

17) m e t a lowa część wiązad ła n a r cia r skiego, 

20) znak Zo dia ku. (HCL ) 

Rozwiązania p r osimy nadsyłać w ciągu 7 

dni od daty u kazania s ię tygodnika n a a dres 

r e dak cj i : 18-400 Łomża , A l. Legion ó w 7. 

NAGRODY: 
500.000 zł 

oraz 10 książek 

ROZWIĄZANIE 

KRZYZÓWKI Z NR 40 

POZIOMO: taks . kasak , aloza, ga m a . ra ma. galon, 
g ra nda. Ekk, s zlall), l'aban , gra, arkoza , Ro m a n , ape l. 
Omar , dra ka, Inallat . Arao. 

PIONOWO: targ , a lann, ko nt a . szansa , aga, !lale rll, 
a m o k, kanka, gala r. d zban , Auka l'a , ogl'om . Ranla n. 
rzpkĄ . .. R o ln a" . o par . Ala n , a ra. 

Nagrod y wyloso wali: WALDEMAR DAWLASZE­
WICZ z Zambrowa 500 000 zl o l'a z książ ki : KRZY­
SZTOF GOLASZEWSKI z Lomży, ANNA GRABIŃ­
SKA ze SzcZllczyna, STANISLAW MASLOWSKI 
z Lomży, TOMASZ OSTROWSKI ze SzeZllczyna , 
URSZULA PIOTROWSKA z Za mbrowa, MIECZY­
S LAW SLABIŃSKI z Goniądza, LUKASZ STAR­
C ZAK z Za mbl'owa , STANISLAW SZEPIETOWSKI 
z Piętek Gl'ąze k , STANISLAW WOJTASZEWSKI z 
Lomży i TOMASZ ŻELAZNY z Lomży. 

P a n JERZY CZARNIAKIEWICZ, s pI'zed a wca z 
kios ku .. Ru chu'" lU 245 w Za lnb l'owie , w któ rynl zdo­
bywca g łównej nagro dy nabył .. K o utakty-' ł o h'zyma 
premię w wysokości 100 tys . złotycłl. 

S e rd ecznie gratuluje my. P o o dbió l' nagró d pie­
n iężnych zapras zamy do l'ed a kcji , książ ki wysyłamy 
pocz tą· 

100.000 DLA SPRZEDAWCY 

"KONTAKTÓW" 
U waga C zy telnicy! Przy przysyłaniu rozwiązall 

knyżówek p rosimy o p o d a nie nume ru kios ku , s kle pu , 
bąd ź innego p llnktu , w k tórym zost a l nabyty eg­
ze mpla rz .. K o nta któ w". Sprze d awca, który ln ia ł ta k 
szczęśliwą rękę, że jego klie n t , a nasz c zyte lnik wylo­
sowa ł g łówną nagrodę . o tl'zYlna pre ln ię w wysokości 
100 tys . z l. 
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